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Sobota, 22 Października 1898. 


Wychodzi eodziennie o godzinie 5 po połu- 
dniu z wyjątkiem dni poświątecznych 


Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 cen- 
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
stracyi ulica Czarnieckiego l. 8. — Ekspedycya 
miejscowa w Ageneyi dzienników St. Sokołowskie- 
go; Pasaż Hausmanna 1. 9. — Listy należy fran- 
kować. 

Reklamaeye otwarte wolne od opłaty. 

Telefon Redakcyi nr. 8. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego Ces, i Król. Apostolska Mość ra- 
czył najmiłościwiej 

zarządzić przeniesienie Jego Ces. i Król. 
Wysokości generał-majora Arcyksięcia Le o- 
polda Salyatora, komendanta 18 bry- 
gady artyleryi, w tym samym charakterze 
do 72 brygady piechoty; 

zezwolić Jego Ces. i Król. Wysokości 
podpułkownikowi Arcyksięciu Ferd ynan- 
dowi w 1 pułku tyrolskich strzelców ce- 
sarskich, przyjąć i nosić nadaną Mu wielką 
wstęgę królewsko serbskiego orderu Orła 
białego ; 

zarządzić przeniesienie Jego Ces. i Król. 
Wysokości Arcyksięcia Piotra Ferdy- 
nanda, podpułkownika w pułku piechoty 
Arcyksięcia Eugeniusza nr. 41, do pułku 
piechoty barona Joelsena nr. 98; 

zarządzić przeniesienie generał - poru- 
cznika, Wilhelma Stangera, przydzielone- 
go do komendy I. korpusu a uznanego na 
podstawie suherarbitru za niezdolnego do 
czynnej służby, w stan spoczynku. 


P. Minister sprawiedliwości przeniósł 
następujących adjunktów sądowych : 

Michała Rząsę z Żabna do Wadowie, 
Andrzeja Filipowieza z Krzeszowic do 
Żmigrodu, Henryka Gretsehla z Rozwa- 
dowa do Krzeszowic i dr. Kazimierza K o zi a ń- 
skiego z Czarnego Dunajca do Oświęcimia; 

dalej zamianował adjunktami sądowymi: 
konceptowego praktykanta okręgowej Dyrek- 
cyi skarbu w Krakowie, dr. Jana hr z Miero- 
szowie Mieroszowshiego dla Krakowa; 
oraz auskultantów ' sądowych: Bronisława 


p o och 


116) 


TYARA 1 KORONA. 


OWOC 


Powieść mad z czasów Grzegorza VIL 
PRZEZ 


TEODORA JESKE-CHOIŃSKIEGO, 


POLNY 


XVIII. 
(Ciąg dalszy). 


NAPA 


Posłowie Henryka milczeli. Jak mło- 
dego prałata, zdziwiła także ich grożba, za- 
warta w słowach Papieża. Do takiej mowy 
nie przywykli pełnomocnicy korony nie- 
mieckiej. 

— Niech król oddali od swojego boku 
natychmiast wyklętych doradców — mówił 
Grzegorz — są to bowiem mężowie prze- 
wrotni, oddani tylko sprawom ciała. 

Teraz odezwał się Rapoto: 

— Nasz pan otacza się przeważnie do- 
stojnikami światłymi. Bam uczony w piśmie, 
szanuje mężów uczonych. 

— Nauka doradców waszego króla nie 
płynie z nieba, lecz z ziemi, a nie ziemia 
jest ostatecznem mieszkaniem człowieka. 
Powiedzcie panu Henrykowi, żeby nio nadu- 
żywał naszej cierpliwosci. Zbyt długo zno- 
siliśmy jego kłamliwe obietnice poprawy. 

Rycerze poruszyli się na krzesłach. 
W żyłach ich zakipiała dumna krew fran- 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł, półrocznie 6 zł, kwartalnie 
4 zł, miesięcznie 1 zł. 85 et. W miejscu: rocznie 12 zł, półrocznie 6 zł, kwartalnie 
3 zł., miesięcznie 1 zł. Prenumerata zagraniczna: W Niemczech 1 zł. 60 et. miesięcznie. 
We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie. 

„Przewodnik naukowy i literaokl*, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzy- 
mają cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, Teee ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 
końca czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwieróroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 ct, 
drudzy 30 et. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. 


Wojnarskiego dla Krosna, Michała Ry- 
bakiewicza dla  Kolbuszowy, Leona 
Preissa dla Dąbrowy. Franciszka Piotro- 
wieza dla Zatora, dr. Antoniego Matakie- 
wieza d!a Żabna, dr Eugeniusza Geisle- 
ra dla okręgu krakowskiego wyższego sądu 
krajowego dr Władysława Łubkowskie- 
go dla Rozwadowa, dr. Józefa Miero- 
szewskiego dla Biecza, Piotra Wielgu- 
sa dla Czarnego Dunajca dr. Teodora Kal- 
czyńskiego dla Bochni i dr. Ludwika Li- 
pińskiego dla Wiśnicza. 


Obwieszczenie. 


Wysokie c. k. Ministerstwo handlu re- 
skryptem z 24 września 1898 1. 45.578 udzie- 
liło Szymonowi Seilerowi ze Lwowa wy- 
łącznego przywileju na czapkę uniformową ze 
stalowym sztelarzem (Uniformkappe mit Stahl- 
gestell) z prawem pierwszeństwa od 8 mar- 
ca 1898 według opisu jawnego, złożonego 
w c. k. Ministerstwie handlu. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 21 października. 


Obeena podróż cesarza Wilhelma na 
Wschód zwraca na siebie Szczególniejszą 
uwagę rossyjskich kół politycznych, jak o tem 
łatwo się przekonać z licznych artykułów 
pism petersbuzskich. Nad Newą wzięło górę 
przekonanie, iż podróż ta, a szczególnie cało- 
tygodniowy blisko pobyt monarehy niemie- 
ekiego otoczonego licznym sztabem cywilnych 
i wojskowych dostojników w Konstantyno- 
polu, nie pozostanie bez doniosłych następstw 
na dalszy przebieg kwestyi wschodniej. Już 
od pewnego czasu Świat polityczny z uwa- 
żał, iż pomiędzy Tureyą i Niemcami nastą- 
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końska. Co Papież mówił, wydawało się im 
zniewagą monarchy, którego byli przedsta- 
wieielami. 

Grzegorz wyrażał się, jak mistrz o ucz- 

niu. jak senior o wassalu, jak ktoś. komu 
przysługuje prawo karcenia. a, zdanie a ich, 
nie miał Henryk potrzeby zdawać przed kim- 
kolwiek sprawy ze swoich czynności. Był on 
królem z łaski Bożej i jedyny tylko Bóg 
mógł go sądzić... 

Wysłańcy Henryka znaleźli się w tru- 
dnem położeniu. Gdyhy króla ich był obra- 
ził pan świecki, byliby rzucili bez namysłu 
pod jego stopy srebrne rękawice i odeszli, 
nie spełniwszy poselstwa. Ale wobec sędzi- 
wego biskupa i bogobojnego ascety traciły 
zwyczaje rycerskie swą moc. 

Kanclerz zresztą, wręczając Rapotowi 
w Wormacyi listy, zalecił mu ostrożność. 
Sluchaj jak najwięcej, a mów jak najmniej — 
napominał ich prałat Rupert po kilka razy. 

Rycerze spoglądali po sobie bezradnie. 
Co odpowiedzieć na wyraźną grożbe Grze- 
gorza ? Duma ich wspinała się przeciw niej. 
a obowiązek posłów nakazywał im spokój. 
Jedno nierozważne słowo mogło stargać mi- 
sterną przędzę zręcznych wybiegów, sple- 
cioną na dworze niemieckim w celu prze- 
wleczenia ostatecznego rozstrzygnięcia sporu 
z Rzymem. 

— List Waszej Świętobliwości wręczy- 
my królowi niezwłocznie — rzekł Rapoto wy- 
mijająco. 

— Nie cheąe dać złym ludziom, utwier- 
dzającym pana Henryka w bezbożnym upo- 
rze, sposobności do nowych grzechów, nie 
powierzyliśmy wszystkiego pargaminowi — 
mówił Grzegorz. — Przybywszy do domu, 
poprosicie króla o tajne posłuchanie i powtó- 
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piło dające wiele do myślenia zbliżenie, któ- 
remu zawdzięcza sułtan reorganizacyę swojej 
armii a w następstwie tego ostatnie zwy- 
cięztwo nad armią grecką, co potężnie przy 
czyniło się do wzmocnienia tronu padyszacha 
i podniesienia jego powagi nie tylko w świe- 
cie muzułmańskim, lecz w ogóle w Europie. 
Otóż w kołach petersburskich niewatpią, że 
obecna podróż po krajach tureckich cesarza 
Wilhelma i zjazd obu monarchów zacieśnią 
jeszcze bardziej węzły przyjaźni pomiędzy 
cesarstwem  niemieckiem i państwem os- 
mańskiem. Wprawdzie dobrze  poinformo- 
wane koła petersburskie a przedewszystkiem 
koła dyplomatyczne nieprzywiązują żadnej 
wagi do pogłoski, jakoby sułtan Abdul Ha- 
mid był gotów odstąpić na rzecz Niemiec, 
jeden z portów syryjskich mianowicie : Jaffe, 
sądzą wszakże, że Niemcy w innym kie- 
runku zdobędą cenne korzyści, przedewszyst- 
kiem na polu ekonomicznem, głównie przez 
uzyskanie koncesyi na budowę kolei żela- 
znych w Azyi Mniejszej. Koła pomienione 
podnoszą równocześnie, iż nadzwyczajna oka- 
załość z jaką przyjmowany jest władca Nie- 
miec na ziemi tureckiej, wspaniałe przyjęcie 
w Konstantynopolu i przygotowania poczy- 
nione w Jerozolimie, oddziałają niezawodnie 
niesłychanie na żywą wyobraźnię ludów 
wschodnich i podniosą ogromnie urok Nie- 
miee i ich monarchy. Podróżą tą cesarz Wil- 
helm — wedie przekonania wzmiankowych 
kół — zdobędzie bez ponoszenia jakichbądź 
materyalaych ofiar, na Wschodzie pozyeyę, 
jakiej Rossya pomimo olbrzymich ofiar w lu- 
dziach i pieniądzach, dotychczas uzyskać nie- 
potrafiła. 

Na domiar złego decydujące koła pe- 
tersburskie przewidują, że także Francyi, 
która również ponosiła wielkie ofiary dla 
utrwalenia swojej aureoli na Wschodzie i w tej 
mierze była popierana gorliwie przez Rossyę, 
zagraża utrata dotychczasowych wpływów. 
Takiej ewentualności obawiają się one tem 
bardziej, iż w razie gdyby Niemcy wzięły 
przewagę nad Francyą, odniosłaby ztąd pośre- 
dnio korzyść także Anglia a to skutkiem zbli- 
żenia, jakie dokonało się w ostatnich czasach 
pomiędzy tem mocarstwem a cesarstwem nie- 
mieckiem. 


rzycie mu to, eo słyszeliście z ust naszych. 
Powiedzcie mu, że, gdyby się dłużej opierał, 
zawezwiemy go przed sąd synodu, który od- 
będzie się w Rzymie 22 lutego, i zmusimy 
go do posłuszeństwa. 

„Wszyscy trzej posłowie spojrzeli równo- 
cześnie na Papieża, nie ufając własnym 
uszom. 


Czy się nie przesłyszeli ? Biskup rzym- 
ski groził wójtowi Kościoła sądem, chciał go 
zmusić do posłuszeństwa ? Byłby to pierwszy 
wypadek tego rodzaju w dziejach katoli- 
cyzmu. Dotąd sądzili królowie niemieccy bi- 
skupów rzymskich i pozbawiali ich tyary. 

Po ustach rycerzów, przywykłych mie- 
rzyć wartość człowieka siłą ramienia, prže- 
winął się uśmiech niedowierzający. Dziwnym 
wydał się im zgrzybiały starzec, którego ręka 


nie udźwignęłaby nawet miecza, grożący po-. 


tężnemu królowi. 

Lecz uśmiech znikł, kiedy Papież rzekł : 

— Jeżli wasz król nie spełni naszych 
słusznych żądań, złamie sprawiedliwość sy- 
nodu jego upór. Kościół wykluczy go ze Spo- 
łeczności wiernych, zamknie mu przystęp do 
wszystkich drzwi poświęconych... 

— Mówicie do posłów króla Henryka — 
odezwał się Rapoto szorstko, podnosząc się 
z krzesła. 

Tak niesłychaną była w mniemaniu 
rycerza frankońskiego groźba ostatnia, że 
odebrała mu przytomność. Wykląć dziedzica 
korony Świętego państwa rzymskiego? Ten 
starzec majaczy chyba... 

I towarzysze Rapota zapomnieli o wska- 
zówkach, udzielonych im przez kanclerza. 
I oni zerwali się ze stołków, drżąc z obu- 
rzenia, 


Jednorazowe inseraty obliczają się po % cen- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsea 1 wiersza 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Stanisława So- 
kołowskiego Pasaż Havsmanna l. 9; we Francyi 
w Paryżu wyłącznie ageneya pana Adama Boule- 
vard Raspail Nr. 105 bis. 


W ten sposób grozi rossyjsko-franeu- 
skiemu aliansowi dotkliwa porażka na Wscho- 
dzie bez możności przedsięwzięcia czegokol- 
wiek, aby niedopuścić do zwycięztw poli- 
tyki "niemieckiej, które to zwycięztwo może 
przynieść także pewne korzyści Anglii, uwa- 
żanej dzisiaj powszechnie za nieubłaganą 
przeciwuiczkę Rossyi, Tą nie zbyt ponętną 
perspektywą zaniepokojona są w „wysokim 
stopniu koła rossyjskie i dzisiaj więcej niż 
kiedykolwiek ujawnia się w Petersburgu nie- 
zadowolenie z powodu przeciągania się do 
nieskończoności przesilenia w wewnętrznej 
polityce Francyi, skutkiem czego paraliżo- 
waną jest działalność tego mocarstwa na 
polu międzynarodowem. 


Ugoda austro-węgierska i 
sytuacya parlamentarna. 


Ra 


Nadzieja, aby po zaprzestaniu przez 
opozycyę w Izbie posłów obstrukcyi w da- 
wniejszej bezwzględnej formie, można było 
Z nieodzownym pospiechem i energią zała- 
twić najważniejsze przynajmniej sprawy pań- 
«stwowe, a przedewszystkiem ugodę z Wę- 
grami, — w ostainich dniach znowu osła- 
bła. W komisyi ugodowej dyskusya wlecze 
się ospale, a obstrukcyjny charakter mów 
wygłaszanych przez posłów z lewiey staje 
się coraz to wyraźniejszym. Onegdajsze po- 
siedzenie zapełnili pp. dr. Menger, Pesch- 
ka i Axmann, wczorajsze głównie p. Heeger, 
(Niemiec narodowy), a na dzisiejszem po- 
siedzeniu przyjść ma do głosu znany „Dauer- 
redner" dr. Liecher, który grozi, że przema- 
wiać będzie przez 14 godzin t. j. przez trzy 
z rzędu posiedzenia. 

To też Prager Abendblatt wskazuje na 
brak pozytywnych rezultatów z pracy do- 
tychczasowej sesyi Rady państwa, co dowo- 
dzi, że pomimo rzekomego ustania obstru- 
keyi, działalność parlamentarna nie chee 
czy nie może posunąć się naprzód. Gdyby 
ten stan rzeczy miał trwać dłużej, nie mo- 
głoby to wyjść na pożytek interesów ludu. 


A Grzegorz odpowiedział głosem spo- 

ojnym : 

— Mówię do króla chrześciańskiego, 
który jest takim samym synem Kościoła, jak 
ostatni z nędzarzów. Przed Bogiem nie ma 
królów i poddanych. Są tylko enotliwi albo 
grzeszni, co powiedźcie panu Henrykowi. 

— Powiemy ! — zawołał Rapoto gwał- 
townie. — Powtórzymy naszemu panu każdy 
wyraz... 

Ustał.... Gniew dławił go... To bladł, 
to czerwieniał, trzęsąc się, jak w febrze... 

— Prosimy o list — wykrztusił po ja- 
kimś czasie. 

Kiedy im prałat podał pargamin, opu- 
scili posłowie Henryka szybko pracownię 
Papieża, nie Ea ai przed tronem. 
Powiemy! — mamrotał Rapoto, pẹ- 
dząc korytarzem pałacu, jak gdyby go kto 
gonił — powiemy wszystko.... więcej, niżby 
sobie ten pyszny mnich życzył.... Niech Hen- 
ryk wie, dokąd go jego ostrożność zawio- 
dła... Grozić królowi niemieckiemu klątwą?! 
Czy słyszeliście ?! 

Gottszalk i Adalbert słyszeli tylko wła- 
snego oburzenia mściwe podszepty. I nimi 
miotał ślepy gniew, najzdradliwszy: doradca 
człowieka. Obrażeni w swojej dumie naro- 
dowej, Frankowie nie chcieli uznać, że du- 
chowny naczelnik Kościoła miał prawo żądać 
od wszystkieh wiernych uległości dla prze- 
pisów kanonieznych. 

Na placu przed Lateranem roił się je- 
Szcze, mimo nadchodzącego wieczoru, tłum 
różnobarwny i różnojęzyczny..... 

Posłowie Henryka biegli, torując sobie 
drogę łokciami, pięścią, klątwą. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


chęć do pracy, musi inaczej postępować, niż 
dotąd i przyspieszyć tempo obrad. 

Vaterland stwierdza również, Że w 
komisyi ugodowej de facio prowadzi się naj- 
wyraźniejsza obstrukeya. „Lewica uwierzyła 
początkowo głosom węgierskim, że ugoda 
przyjętą być musi bez żadnych zmian, i na 
tej podstawie pewną była, że prawica sama 
nie dopuści do jej uchwalenia. Niespodzie- 
wanie P. Minister dr. Kaizl zapowiedział 
zmiany, które umożliwiają prawicy przyjęcie 
ugody. Wskutek tego rozpoczęła lewica w 
komisyi najwyraźniejszą obstrukcyę i jeśli 
sprawa z tą powolnością pójdzie dalej, to 
Epee dyskusya potrwa do listopada. 

ewica — pisze Vaterland — nie chce par- 
lamentarnej ugody, to jest już dziś zupełnie 
jasnem. Być może, że dąży ona do ugody 
na podstawie $. 14, o którym już sama 
twierdzi, że jest ruiną Austryi*. 

N. W. Tagblatt donosi: „W kołach 
prawicy grożono wczoraj znowu rychłem 
odroczeniem Rady państwa. Opowiadano s0- 
bie, iż Rząd i większość uważają nową tak- 
tykę lewicy za dalszy ciąg polityki obstruk- 
cyjnej w innej formie. Rząd będzie jeszcze 
co najwyżej przez dwa tygodnie przyglądał 
się temu, o potem pośle posłów do domu.* 

Do Dziennika Polskiego telegrafują z 
Wiednia: Z eałym naciskiem skonstatować 
należy, że obstrukcya istnieje i że będzie 
winą lewicy, jeżeli Rząd weześniej, niż ktoś 
przypuszezać może, będzie zmuszony zrezy- 
gnować z parlamentarnego załatwienia ugody. 
Na wczorajszem posiedzeniu komi- 
syi ugodowej, w dalszym ciągu ogólnej dy- 
skusyi nad przedłożeniami rządowemi, dep. 
Heeger (niem. narod.) występował za prze- 
prowadzeniem zupełnego rozdziału ekonomi- 
czuego z Węgrami, ponieważ, mimo dotych- 
czasowej wspólności, przemysł i rolnietwo 
austryackie znajdują się w upadku. Węgry 
przez nadzwyczaj znaczne wyzyskanie kre- 
dytu we wspólnym Banku austro-węgierskim, 
przez nsilne czuwanie i popieranie specyfi- 
cznie węgierskich interesów, doszły do nie- 
przewidywanego stopnia rozkwitu. Mowea 
przemawiał dalej za rozwinięciem służby 
konsularnej i zapewnieniem Austryi rynków 
zbytu na Wschodzie. Przemawiał również 
mowca za rozmaitemi ułatwieniami w dzie- 
dzinie przemysłu i za ulgami podatkowemi, 
a w końeu postawił następujący wniosek for- 
malny: „Proponowana ugoda nie otrzymuje 
zatwierdzenia. Wzywa się Rząd, aby eo naj- 
rychlej przygotował przeprowadzenie ekono- 
mieznej i politycznej samodzielności Austryi, 
oraz, aby na czas od roku 1908 t. j. od u- 
pływu mocy obowiązującej traktatów handlo- 
wych, wygotował związek cłowy i handlowy 
z państwem niemieckiem, oparty na podsta- 
wie wprowadzenia pośredniej linii ełowej.* 

Następny mowca, dep. Rutowski, wyka- 
zywał, że ugoda opiera się na uznaniu wza- 
jemnej lojalności. Mowca przedstawił roz- 
kwit Węgier i wskazał, że tymezasem w Au- 
stryi panuje w dziedzinie polityki ekonomi- 
cznej zupełny zastój. Podwyższenie cła od 
nafty jest w obee kolosalnego rozwoju ros- 
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Gdyby Otylda wiedziała, ile trudu ko- 
sztowało zdobycie tej sumy, którą tak lek- 
komyślnie rozrzucić chciała... gdyby wie- 
działa, że to są własne jej siostry pieniądze, 
wyrwane z całości kapitału... 

— Ba! — odrzekła Lili lekkomyślnie — 
czyż to znowu tak wiele? Każda lepsza tro- 
chę suknia, sprowadzona z Paryża, kosztuje 
najmniej trzy tysiące franków, a pomyśl so- 
bie, że mi tych sukien potrzeba dosyć... 
A okrycia, kapelusze? Według ciebie to 
wszystko fatałaszki, funta kłaków nie warte, 
a tymczasem bez tego obejść się można... 
Przecież teraz przynajmniej oszczędzać się 
nie potrzebuję! Muszę ci pokazać batystową 
bieliznę paryską... nie widziałaś czegoś po- 
dobnego! No, to trzeba przyznać, że w mo- 
jej wyprawie niejednego brakowało... Dla- 
tego teraz mnie tyle kosztuje. 

Olenia milczała przygnębiona. Otylda 
jednak na to przygnębienie najmniejszej 
uwagi nie zwróciła. 

— A propos! — zawołała zmieniając 
przedmiot rozmowy, jakby jej nagle coś się 
przypomniało. — Wiesz? powiem ci dobrą 
nowinę. Mam prawie pewność, że Artur 
wróci tutaj na zimę.... 

— Nie może być? — przerwała Ole- 
nia ożywiona. — Zkąd masz tę pewność? 
Czy pisał ? 


2 


Jeżeli lewica chce, aby uwierzono w jej | syjskiego przemysłu naftowego rzeczą po- 


trzebną. Mowca daje pogląd na rozwój tego 
przemysłu w Galicyi a w dalszym ciągu mowy 
wyraża oczekiwanie, że ze względu na nad- 
wyżki w dochodach rocznych zaniechane Zo- 
stanie podwyższenie podatków od wódki i 
piwa. Mowca protestował także przeciw twier- 
dzeniu, że prawica z ehęcią głosować będzie 
za podwyższeniem podatków spożywczych. 
Następnie oświadczył się mowea za prowa- 
dzeniem w dalszym ciągu akeyi, zmierzają- 
cej do przeprowadzenia reformy waluty i 
wyraził nadzieję, że ugoda w najkrótszym 
czasia załatwioną zostanie w drodze parla- 
mentarnej. 

Na tem przerwano obrady. Następne 
posiedzenie dzisiaj. 


Najbliższe posiedzenie Izby posłów 
Rady państwa odbędzie się we wtorek. Tym- 
czasem obradować będą komisye Izby, zwła- 
szeza komisya ugodowa i budżetowa. 

Według ostatniego zestawienia parów 
Austryi, Izba panów, jak już wiadomo, li- 
czy obecnie 220 członków, którzy w sposób 
następujący dzielą się na trzy grupy: gru- 
pa prawiey obejmuje 95 członków, grupa 
wiernokonstytucyjna (lewicy) 57, grupa 
środkowa 48 członków. Prócz tego 19 człon- 
ków nie należy do żadnego związku partyj- 
nego; między innymi są to: książę biskup 
Aichner, margr. Baequehem, książę biskup 
Kohn, kardynał dr. Kopp, książę Rudolf 
Liechtenstein, książę arcybiskup Missia, ksią- 
żęta biskupi Sehuster i dr. Valussi, oraz P. 
Minister obrony krajowej hr. Welsersheimb. 
P. Minister spraw zagranicznych hr. Gołu- 
chowski należy do partyi środka. — Dwóch 
członków Izby, mianowicie książęta Jan i 
Karol Liechtenstein, nigdy nie przybywają 
na posiedzenia. Wreszcie czterech członków, 
a między nimi dr. Franciszek Smolka, nie 
złożyli dotychczas ślubowania. 

— Wczoraj odbyły posiedzenia komi- 
sye Izby posłów, a mianowicie komisya le- 
gitymacyjna i dla nietykalności poselskiej; 
na obu dokonano rozdziału referatów. 

Także komisya budżetowa miała 
wezoraj posiedzenie. Naprzód obradowano 
nad wnioskiem p. Perica w sprawie zapo- 
mogi dla okolic Dalmacyi dotkniętych kata- 


| strofą trzęsienia ziemi i przyjęto propozy- 


cyę referenta, aby Rząd wezwać, by w dal- 
szym ciągu prowadził akcyę ratunkową 1 po- 
trzebnych na ten cel funduszów zażądał je- 
szcze w ciągu bieżącej sesyi. — Referent p. 
Vukovie i dep. Krek domagali się dodatków 
drożyźnianych dla urzędników i sług pań- 
stwowych w Dalmacyi oraz udzielenia bez- 
procentowych zaliczek w celu odbudowania 
zniszczonych domów. 

Załatwiono następnie szereg innych 
wniosków w sprawie pomocy państwowej dla 


Rządu szef sekcyi dr. Roża zaznaczył, że | Wilhelma, z dodatkiem, iż nie tylko są one 


w obec tego, iż z kredytu państwowego w 
tak znacznym stopniu ezyniony bywa uży- 
tek z powodu klęsk elementarnych, — prze- 
to w wypadkach takich klęsk, spowodowa- 
nych przez pożary, przeciw którym każdy 
może się zabezpieczyć przy pomocy asekura- 
cyi, pomoc państwowa tylko całkiem wyją- 
tkowo może być udzielana. 

Następnie przystąpiono do dalszych 
rozpraw nad przedłożeniem rządowem w spra- 
wie regulacyi płae służby państwowej. Re- 
ferent dr. Piętak przedłożył wypracowany 
przez siebie projekt ustawy, zasadniczo się 
różniący od projektu rządowego. Mianowicie, 
jak już z przemówienia p.iPiętaka na poprze: 
dniem posiedzeniu komisyi budżetowej wia- 
domo, wnosi on ustanowienie czterech klas, 
każda o trzech stopniach płacy i to dla wszel- 
kich rodzajów służby państwowej, podczas 
gdy projekt rządowy proponował stopniowa- 
nie płacy tylko dla służby pocztowej i tele- 
graficznej. Płace pierwszej klasy, podług pro- 
jektu dr. Piętaka, wynosić mają, jak wiado- 
mo, 800 zł., 750 i 700 zł, drugiej 700 zł., 
650 i 600 zř., trzeciej 600 zł., 550 i 500 zł., 
wreszcie czwartej 500, 450 i 400 zł. Mini- 
sterstwa w swoim zakresie działania stano- 
wią o podziale służby państwowej na powyż- 
sze cztery klasy i określają kwalifikacye ka- 
żdej z nich. Przeniesienie na wyższy st- 
pień płacy w każdej klasie następuje co 5 
lat służby. Służba pocztowa i telegraficzna 
może być posuwana do wyższej klasy nawet 
przed upływem lat pięciu. Przy pierwszej re- 
gulacyi płac podług klas i stopni, czas po- 
przedniej służby zostanie każdemu wliczony. 
Oprócz tego służba państwowa otrzymywać 
będzie dodatki aktywalne w wysokości 50 
pre. w pierwszej klasie, 80 pre. w drugiej, 
25 pre. w trzeciej i 20 pre. w czwartej kla- 
sie, wreszcie odzież służbową lub ekwiwalent 
tejże w gotówee. Przy pierwszem zaliczeniu 
do jednej z klas nowego szematu płac ma 
być przyjęte za zasadę, iż płaca każdego ze 
służących wliczona do emerytury, ma być 
bądź co bądź wyższą, aniżeli ta, jaką do- 
tychczas otrzymywał. Gdyby służący na pod- 
stawie nowej ustawy miał otrzymać płacę, 
równą dotychezasowej lub mniejszą, ma być 
mu przyznana płaca wyższa następnego za- 
raz stopnia. 

W dyskusyi p. Hofimann-Wellenkof do- 
magał się, aby proponowana ustawa weszła 
w życie już od dnia 1 października 1898, a 
wydatki, ustawą tą zwiększone, aby pokryte 
zostały nadwyżkami budżetowemi. Mowea 
przytoczył cały szereg życzeń, — poczem 
obrady przerwano i posiedzenia zakończono. 


Zamierzony zamach na cesarza 
Wilhelma. 


ROWÓW 


Uważany za półurzędowy Hamb. Corr. 
otrzymuje z BBrlina telegraficzne potwier- 


okolie dotkniętych klęskami elementarnemi, | dzenie wiadomości, podanych przez Biuro 
(referent p. Janda), przyczem reprezentant | Reutera o spisku w Kairze na życie cesarza 


— Pisujemy do siebie od czasu do 
czasu. O tem, że wróci, nie wspominał mi 
ani razu; pomimo tego jestem prawie pe- 
woa... Ty znasz naszego braciszka, wiesz, 
że to jedynie go podnieca, to wyłączne pra- 
gnienie w nim budzi, czego otrzymać nie 
może?.. Otóż wzięłam się na sposób. Po- 
nieważ nie wraca, bo się boi, żeby mu nie 
narzucono Cesi Mińskiej za żonę, twoja 
sprytna siostrzyczka napisała do niego, że 
Cesia zakochana w Janie Mileckim.... wiesz! 
tym, co ożenił się niedawno z małą Róże- 
fińską ! 

— Nie rozumiem twego wyrachowania.... 

— Jakto? jak możesz nie rozumieć? 
Cesia zakochana, zawiedziona, rozżalona, zroz- 
paezona.... i jeszcze kilkanaście takich „ona“, 
nie grozi swoją miłością Arturowi. Przy- 
jeżdża, uspokojony z tej strony, ale ciekawy 
trochę, a trochę... zły. Jakto? ona, która się 
tak w nim kochała, tak prędko zapomniała o 
tej miłości i oddała serce drugiemu?... To 
ich zbliży. Zaczynają się często widywać, 
rozmawiać, on jej dokucza, ona się tłómaczy 
i tak dalej i dalej, aż do ołtarza! 

Aleksandra nie mogła się nie ubawić tymi 
zamiarami, które sobie jej siostra tak pla- 
styeznie przedstawiała w swojej główce. 

— (ały romans, całą historyę sobie 
ułożyłaś! — rzekła wesoło. — Ale czy Ce- 
sia sama wszystkiego ci nie popsuje, cho- 
ciażby, dajmy na to Artur powrócił ? 

Otylda z poważnym wyrazem położyła 
dłoń swoją na ramieniu siostry. 

— (esia zostanie poinformowana jak 
ma postępować... Nie bój się! — dodała 
szybko, widząc, że Olenia chce coś mówić. — 
Postąpi się z taktem, z godnością a dyplo- 
matycznie. Napomznę Cesi mimochodem, ni- 
by niechcący, że Arturowi ktoś doniósł, iż 
ona zajęta Mileckim.... potem, w jakiś czas, 
udzielę jej wiadomości o powrocie naszego 
brata. Nakoniec, kiedy już będę pewna tego 
powrotu, wmówię w nią zręcznie, żeby nie 


zaprzeczała zbyt gwałtownie, jeżeli zechce 
się jej zapytać, czy serce jej zajęte... bo też 
zajęte na prawdę tym nieponiem Arturem, 
który zamiast tam gdzieś bąki zbijać, wolał- 
by się już raz z nią ożenić! wszak lepszej 
partyi trudno nawet wymagać ! 

— Doskonale to wszystko obmyślałaś — 
rzekła Olenia — ja także niczego więcej nie 
pragnęłabym dla Artura... ale czy się uda? 
a przytem.... 

Byłaby może napomknęła z lekka o 
Hali Starczyńskiej, nie zdradzając w zupeł- 
ności tajemnicy brata, gdy wtem ukazała 
się panna służąca, mówiąc, że książę pan 
pyta, czy wejść może. 

Otylda szybko się porwała. 

— Przyjmij go Oleniu, a ja tymcza- 
sem inny szlafrok włożę! — zawołała, idąc 
ku drzwiom sypialni. — Zostaniesz z nami 
na śniadaniu, prawda?.. — kończyła już we 
drzwiach. 

Tymczasem drugiemi wchodził Leon. 

— Zagadałam się z Lilą i ubrać się 
jej nie dałam — rzekła Olenia z miłym u- 
śmiechem i wyciągniętą ręką witając szwa- 
gra. 

On ujął jej rękę, zatrzymał w swojej 
i patrzał na nią swoim zwyczajem, nieśmia- 
ło, przymrużając oczy. 

— Miły gość... — rzekł zwolna — a 
tak rzadko widywany... 

Pierwszy raz odkąd był jej szwagrem 
znaleźli się sami we dwoje, bliscy sobie po- 
zornie, stosunkiem, który z natury rzeczy 
musiał być więcej serdeczny, poufały, a krę- 
powani wspomnieniem.... Odważna Aleksan- 
dra ezuła się zakłopotaną, on był nim nie- 
mniej. Ona lubiła Leona iceniła go bardzo, 
pragnęłaby być z nim więcej otwartą, a 
krępowała ją odmowa dana dawnemu kon- 
kurentowi. Chociaż bardzo nieśmiały z na- 
tury, czując oddawna przymus w stosunku, 
o który mu więcej niż jej chodziło, żeby się 


wiarygodne, ale że rzeczywistość jeszcze gro- 
Źniej się przedstawia. Dziennik ten donosi 
bowiem, że „odkryto wielki spisek, którego 
nici snują się w Europie.“ Także Mónch. 
Allg. Ztg. donosi, że dotyehezasowy rezultat 
śledztwa przeciwko anarchistom, aresztowa- 
nym w Aleksandryi, dostarczył jasnego do- 
wodu na „istnienie międzynarodowej bandy 
spiskowców *, która wzięła sobie za główny 
cel „zgładzenie ze świata cesarza niemie- 
ckiego“. 

Z Konstantynopola donoszą, że z po- 
wodu odkrycia wspomnianych knowań anar- 
chistycznych w Aleksandryi, wydin? polieyi 
tamtejszej i w Palestynie bardzo surowe roz- 
kazy. Niektóre wszakże pisma niemieckie 
nie bardzo wierzą tym wszystkim doni»-ie- 
niom i przypisują je pomysłowości »ng el- 
skiej. Freisinn. Ztg. podnosi, że bądź eo 
bądź faktem jest, iż jedna z gazet angiel- 
skich zaraz, kiedy cesarz zaniechał zamiaru 
udania się do Egiptu, pisała o zamachu na 
jego życie, zanim jeszcze kogośkołwicz arc- 
sztowano. 

Równie sceptycznie zapatrują się na 
sprawę zamachu niektórzy korespond nei 
berlińscy pism wiedeńskich. I tak, korespon- 
deat N. W. Tagblatt zapewnia, że w ko- 
łach dworskich w Berlinie nie zupełri : wis- 
rzą wiadomościom o projektowanym zana- 
chu. Mianowicie budzi powszechne 7dz'wie- 
nie, że Reichsamzetger nie wspomni:ł d tych- 
czas o tym zamachu i że książęta zwiazko- 
wi nie wysłali do eesarza żadnych depesz. 
Cały materyał, który dowodzić ma, że za- 
mach był projektowanym, pochodzi ze źró- 
dła angielskiego; świat wszakże pamięta je- 
szcze, jak przed rozpoczęciem podróży cara 
do Paryża przed dwoma laty, policya an- 
gielska odkryła zamach, który w rzeczywi- 
stości nigdy nie istniał. Jakkolwiek więc 
znalezienie bomby i aresztowanie ludzi isto- 
tnie niebezpiecznych nie ulega wątpliwości, 
to jednak w Berlinie powątpiewają, czy za- 
mach przygotowany był istotnie przeciw ce- 
sarzowi. 

W ostatniej chwili donoszą z Rzymn 
do londyńskiej Daily Chronicle, te włoska 
policya wpadła w Tryeście i Rjece na trop 
projektowanego zamachu na eesarza Wilhel- 
ma. Zamach ten miał być pierwotnie wyko- 
nany w Wenecji, został jednak udaremnio- 
ny, skutkiem nadzwyczaj ścisłego nadzoru 
tamtejszej polieyi. 


KRONIKA 


Lwów, 21 października. 


Kalendarz Jubileuszowy. 


21 Października. 


Rok 1851. Podróż Najj. Pana po Galicyi 
i Bukowinie. Monarcha wyjechawszy z Tarno- 


stał serdeczny, on pierwszy przerwał mil 
czenie. 

— Cieszę się z nadarzonej sposobno- 
— zaczął i urwał. 

Spojrzał na siedzącą w milczeniu Ole- 
nię i mówił dalej: 

— Pragnąłem dawno prosić pani... 
abyś mnie za prawdziwego brata uważała... 
Byłaś zawsze bardzo dobrą dla mnie.... uję- 
łaś mnie swoją  szezerością.... prostotą... 
Czasami może nie zasługiwałem na tyle 
względów... 

— Zasługiwałeś zawsze... Leonie — 
odrzekła trochę wzruszona, ale patrząc ser- 
decznie na niego i wyciągając rękę. 

Jemu twarz się rozjaśniła błyskiem pra- 
wdziwej radości. 

— (iężar mi z serca spadnie, jeżeli 
zechcesz na prawdę uważać mnie za brata.... — 
mówił ciągle swoim wahającym głosem, jak- 
by chciał połknąć słowa, które mu z gardła 
wychodziły. Ale patrzył na nią ciągle z tym 
rozpromienionym wyrazem, a ona uśmie- 
chała się do niego. I natychmiast pytać ją 
zaczął, jak ojca znalazła, czy nie wydaje jej 
się chorym, a może pognębiony jakiemi ma- 
jątkowemi sprawami ? 

— Ojciec nie ma do mnie zaufania — 
kończył — a przecież... do kogo się ma u- 
dać, jeżeli nie do zięcia, w razie gdyby... 
gdyby w chwilowych kłopotach się znajdo- 
Wał.... 

— Poczeiwy! — z głębi serca zawo- 
łała Olenia. — Ale i mnie także ojciec przy- 
znać się nie chce... a może nam się tak 
tylko zdaje? może nie ma żadnej moralnej 
przyczyny tego przygnębienia, tylko po pro- 
stu tęsknota za ogniskiem domowem, jak 
Lili zauważyła. 

— A jakże tam z gospodarstwem w Bori 
szowcach ? — spytał. 

(Ciąg dalszy nastąpi". 
No 
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pola, bawił w Mikulińeach, Strusowie i Zale- 
szezykach, zkąd odbył powozem dalszą podróż 
na Bukowinę. Wieczorem przybycie i uroczysty 
wjazd do Czerniowiec. 

Rok 1856. Założenie e. k. wyższego gimna- 
zyum Imienia Franciszka Józefa we Lwowie. 

Rok 1860. Najj. Pan udaje się do War- 
szawy dla spotkania się z carem Aleksandrem II 
i księciem regentem pruskim. Tegoż samego dnia 
nastąpiło ogłoszenie Najwyższego Manifessu, za- 
powiadającego uregulowanie prawno-politycznego 
stosunku Monarchii i pojedyńczych krajów ko- 
ronnych. 

Rok 1862. Zaślubiny Jego Ces. Wysokości 
Arcyksięcia Karola Ludwika z Najd. Księżniezką 
Sycylijską Maryą Annuncyatą. 

Rok 1867. Najj. Pan udaje się w towa- 
rzystwie hr. Benos'a i hr. Andrassy'ego do Pa- 
ryża, celem zwiedzenia odbywającej się tamże 
wystawy Światowej. Po drodze spotyka się Najj. 
Pan w Quy z królem pruskim Wilhelmem. 

Rok 1879. Imieniem króla hiszpańskiego, 
Alfonsa XII, prosi nadzwyczajny poseł książę 
Baylen Najj. Pana o rękę Najd. Areyksiężniezki 
Maryi Krystyny. Otrzymawszy najłaskawsze ze- 
zwolenie Monarchy, zwrócił się poseł do samej 
Arcyksięźniezki, od której również przychylną 
otrzymał odpowiedź. 

Rok 1881. Sejm uchwala założenie „Banku 
krajowego“. 

Rok 1896. Najd. Arcyksiążę Ludwik Wi- 
ktor, Protektor Towarzystwa „Czerwonego krzy- 
ża“, przybywa do Krakowa, celem zwiedzenia 
zakładów tegoż Towarzystwa. Wieczorem był 
Najd. Arcyksiążę w teatrze na przedstawieniu 
„Ślubów panieńskich *. 


Najd. Cesarzewiczowa- Wdowa Stefania przy- 
bywa do Łańcuta w odwiedziny do hr. Roma- 
nów Potockich. 


— Prezes gal. Towarzystwa kredytowego 
ziemskiego, dr. Władysław Kraiński, powrócił 
z urlopu i objął urzędowanie. 


— Poświęcenie nowego gmachu Kasyna 
narodowego odbyło się wezoraj o godzinie 1 
Z południa, w obecności licznie zgromadzonych 
członków, wśród których widzieliśmy: JE. Pana 
Namiestnika hr. Pinińskiego, JE. Prezydenta 
wyższego sądu krajowego dr. Tchorznickiego, 
Wiceprezydenta kraj, Dyrekcyi skarbu dr. Wi- 
tolda Korytowskiego, radcę Dworu hr. Wł. Łosia 
i w. in. Aktu poświęcenia dopełnił proboszez 
Parafii św. Maryi Magdaleny, ks. Stopczyński. 
Po poświęceniu odbyło się w wielkiej sali ja- 
dalnej śniadanie, do którego, oprócz członków, 
zasiedli jako goście wszyscy biorący udział w 
budowie, a mianowicie: radca budownictwa p. 
Fellner, twórca planu pięknego gmachu, pp. 
Pszorn i Szeliga-Łyszkiewicz, radca budownictwa 
p. Hawryszkiewicz, pp. Koszyca, Jarry, Wcze- 
ak i t. d. W ciągu Śniadania wzniósł w wy- 
mownych słowach toast ks. proboszcz Stopczyń- 
Ski, podnosząc znaczenie aktu poświęcenia i ży- 
cząc członkom Kasyna, aby wśród godziwej roz- 
Iywki, nigdy nie tracili z uwagi obowiązków 
dobrych katolików i obywateli kraju. Tu wtym 
pięknym przybytku — rzekł mowca — zgro- 
madzać się będą nieraz mężowie, zajmujący wybitne 
1 pierwszorzędne w kraju stanowiska, tu nieraz 
będą toczyć się rozmowy w sprawach całe spo- 
łeczeństwo obchodzących; niechże z tej wymiany 
zdań wynika zawsze pożytek dla Ojczyzny ! Słowa 
Wwymownego mowcy, pełne zapału, ognia wiary 
l miłości Ojczyzny, silne na obecnych wywarły 
wrażenie; to też wszyscy cisnęli się do czcigo- 
dnego kapłana, aby dłoń jego uścisnąć i podzię- 
ować za tę chwilę prawdziwie podniosłą. — 
imieniu komitetu budowy przemówił nastę- 
Pnie p. Edward Oczosalski, wznosząc w ręce p. 
Fellnera toast na cześć wszystkich, którzy w 
Wykonaniu pięknego dzieła udział breli. Nastę- 
Pnie zabrał głos p. Fellner i w dłuższem a wy- 
Mmownem przemówieniu wzniósł toast na powo- 
dzenie Kasyna w gmachu nowym, przyczem za- 
znaczył dzielność miejscowych przedsiębiorców i 
robotników, ze szczególnym naciskiem podnosząc 
Prawdziwie artystyczną pracę p. Wczelaka, W dal- 
Szym ciągu wznosili jeszcze toasty pp.: Józef 
Podjewski, Jan Brajer, Wezelak, Koszyca, Jarry 
t inni. 

— Złożenie mandatu. Ordynat Tadeusz 
Czarkowski - Golejewski złożył mandat sejmowy 
2 kuryi mniejszej własności powiatu nowotar- 
skiego. 


— C. k. II. kierownictwo budowy 
kolei w Tarnopoln, dla wschodnio-galicyjskich 
kolei lokalnych, przeniesione zostało rozporzą- 
dzeniem e. k. Ministerstwa kolejowego do Lwo- 
Wa, gdzie otrzyma nazwę: I. e. k. kierownictwo 
budowy kolei we Lwowie. Równocześnie otrzy- 
mało istniejące we Lwowie kierownictwo þu- 
dowy kolei Chodorów-Stryj nazwę: II. e. k. 
kierownictwo budowy kolei we Lwowie. 

Istniejąca w Jarosławiu e. k. ekspozy- 
tura dla trasy kolei Przeworsk-Rozwadów za- 
Mienioną została na e. k. kierownictwo budowy 
olei da tejże linii, a kierownikiem budowy za- 
Mianowany dotychczasowy kierownik Eks- 
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pozytury dla trasy, c. k. radca budownictwa 
Jan M. Cieślikowski. 


— Przeniesienia na kolejach. Pan 
Minister kolei żelaznych przeniósł: Adolfa God- 
frejowa, starszego inżyniera, z II. kierownictwa 
budowy kolei w Tarnopolu do ekspozytury dla 
trasy kolejowej w Samborze; Władysława Ja- 
worskiego, starszego rewidenta, z Krakowa do 
Lwowa; Franciszka Żygulskiego, inżyniera, z 
ekspozytury dla trasy w Jarosławiu do ekspo- 
zytury dla trasy w Samborze; Ludwika Goebla, 
inżyniera, ze Stanisławowa do Lwowa; Leona 
Boreckiego, inżyniera, z kierownictwa budowy 
kolei we Lwowie do ekspozytury dla trasy w 
Samborze; Roberta Maiera, rewidenta, ze Lwo- 
wa do Wiednia; Michała Wowkonowieza, ad- 
junkta, z Makowa do Hliboki i Maryana Ru- 
dniekiego, aspiranta, ze Lwowa do Stanisła- 
wowa. 

— Towarzystwo przyjaciół uczącej się 
młodzieży odbędzie zgromadzenie w niedzielę, 
dnia 30 b. m. o godzinie 12 w południe w 
wielkiej sali ratnszowej. Na porządku dziennym 
między innemi wybory prezydyum i wydziału, 
oraz wnioski członków. W razie braku kom- 
pletu obędzie się walne zgromadzenie w nie- 
dzielę 6 listopada o 12 w południe, 


— Dr. Merczyński, prymaryusz szpi- 
tala dziecinnego, powrócił do Lwowa i zaczął 
ordynować. 


— Zmiana nazwiska. C. k. Namiestni- 
ctwo zezwoliło p. Adolfowi Wincentemu Zająco- 
wi, następcy fi1my Michał Karaś w Krakowie, 
na zmianę nazwiska rodowego na „Ryglicki*. 


— Wydawnictwo Dziennika Polskiego 
we Lwowie ogłasza, że Dziennik Polski, który 
od roku 1887 stanowił własność spółki: „Dr. 
Kazimierz Ostaszewski- Barański i Mieczysław 
Schmitt*, przeszedł z dniem dzisiejszym na wła- 
sność spółki „Dr. Kazimierz Ostaszewski-Barań- 
ski, Mieczysław Schmitt i Aleksander Milski*. 
Zmiana ta w osobach wspólmków, nie wpłynie 
w niczem na dotychezasowy kierunek pisma. 

P. Aleksander Milski był dawniej przez 
szereg lat współpracownikiem Dziennika Pol- 
skiego, do którego obeenie w charakterze współ- 
wydawcy powrócił. 


— Ślub. W dniu 29 b. m. o godzinie 
12 w południe w kościele OO. Bernardynów we 
Lwowie pobłogosławiony zostanie związek mał- 
żeński panny Maryi Sopotniekiej, córki dr. Ju- 
liana, radcy sądu krajowego i Maryi z Mieliń 
skich, z p. Maryanem Kozłowskim, e. i k. poru- 
eznikiem w 11 batalionie pionierów, synem Ro- 
mana i Maryi z Józefowiezów. 


t Zmarli w ostatnich dniach: W Kra- 
kowie, Józef Niedźwiecki, współwłaściciel fabryki 
pieców w Dębnikach, uczestnik powstania z r. 
1863, przeżywszy lat 58. 

W Czerniowcach, ks. Izydor Martynowicz, 
gr. oryent. paroch w Oreszanach, jeden u naj- 
sympatyczniejszych — jak pisze czerniowiecka 
Gazeta Polska — przedstawicieli prawosławnego 
duchowieństwa na Bukowinie. 


— Adam Sienkiewicz, były francuski 
minister pełnomocny w Japonii, zmarł w dniach 
ostatnich w Paryżu. 


== Nagła Śmierć. Katarzyna Mazner, 
zamężna Zabowska, 38 lat licząca, rodem z Opa- 
leniska, pow. Łańcut, sługa u Izydora Webera, 
restauratora pod 1. 10 przy ulicy Akademickiej, 
zachorowała zeszłej nocy nagle na kurcze, agdy 
zawezwane pogotowie stacyl ratunkowej wiozło 
ją do głównego szpitala, zmarła w drodze do 
szpitala. Zwłoki odstawiono do kostnicy miejskiej. 


= Podrzucone dziecko. W kamienicy 
pod 1. 8 w pasażu Hausmana znaleziono dnia 
wczorajszego o godzinie 2 po południu na tyl- 
nych schodach podrzneone dziecko płci męskiej 
około dwóch miesięcy liczyć mogące, zawi- 
nięte w białą tiulową i niebieską w białe kropki 
barchanową szmatę i w perkalową spodnicę w 
niebieskie kratki, 

Dzieckiem zaopiekował się komisaryat dziel- 
nicy II, a za wyrodną matką zarządzono poszu- 
kiwania. 


— W Stanisławowie odbył się wczoraj 
ponowny wybór prezesa Rady powiatowej; pierw- 
szy bowiem wybór został nielegalnie przeprowa- 
dzony. Prezesem wybrano ponownie i jednogło- 
śnie p. Mieczysława Brykczyńskiego, właściciela 
Pacykowa i syna byłego długoletniego prezesa 
p. Stanistawa Brykczyńskiego, posła na Sejm 
krajowy. 


— Wieczór Sienkiewiczowski. Ode- 
ski klub literacko-artystyczny jeden ze swych 
wieczorków tygodniowych w b. m. poświęcić ma 
Henrykowi Sienkiewiezowi. Charakterystykę au- 
tora „Krzyżaków* wygłosić ma jeden z miej- 
seowych literatów, który mówić będzie wyłą- 
cznie 0 „Bez dogmatu* i „Rodzinie Połanie- 
ekich*. 


— Wypadek dżumy w Wiedniu, o 
którym wczoraj doni śliśmy, wywołał tam, jak 
łatwo zrozumieć można. niepospolicie silne wra- 
żenie. Zajmuje się nim cała prasa wiedeńska. 

Telegraficznie donosi nam Biuro korespon- 
dencyjne : 

Z powodu zaszłego w szpitalu powsze- 
chnym podejrzanego wypadku śmierci, prawdo- 
podobnie z dżumy, odbyło się wczoraj nadzwy- 
czajne zgromadzenie krajowej Rady zdrowia. 


„Głzzeta Lwowska“ z dnia 22 października 1898 


Rada, po wyczerpującej naradzie i dokła- | 


dnem zbadaniu sprawy, wyraziła opinię, że 
wszystkie środki, zarządzone w celu zatamowa- 
nia dalszego szerzenia >się zarazy, uznać na- 
leży za zupełnie odpowiednie — i że ostro- 
żność, jaką zachowali ordynujący lekarze przy 
dyagnostycznem zbadaniu tego bardzo trudnego 
wypadku, zasługuje na wszelkie uznanie. 

Dalej Rada uznała, iż jakkolwiek odoso- 
bnienie dwóch dozorczyń w szpitalu powsze- 
chnym, dla tego celu w ogóle nie przysposo- 
bionym, nie było w zu ełności odpowiedniem, 
to jednak przyjąć należy, iżzaraza dalej rozsze- 
rzać się nie będzie, szczególnie w obec najwszech- 
stronniejszych środków ostrożności, zarządzonych 
przez władze. 

Równocześnie uznała Rada za potrzebne 
zbadanie, czy laboratoryum bakteryologiczne od- 
powiada wymaganiom hygienicznym i zaleciłu 
przypomnieć lekarzom o obowiązku zawiadamia- 
nia kogo należy, o wszystkich, choć cokolwiek 
podejrzanych wypadkach choroby. 

Wczorajsza Wiener „dbendpost dunosi: 
Jedna z dwóch dozorczyń chorych, które zajęte 
były pielęgnowaniem zmarłego na dżumę słu- 
żącego instytutu Barischa, wczoraj, z powodu 
lekkiej słabości, której towarzyszyło umiarko- 
wane podwyższenie temperatury, została prze- 
niesiona pod izolowaną opiekę do szpitala Fran- 
ciszka Józefa, jakkolwiek objawy słabości nie 
pozwalają wnosić o poważniejszej chorobie. 

Środek ten zarządzono z polecenia urzędu- 
jącej w szpitalu powszechnym komisyi sanitar- 
nej z ramienia Namiestnietwa. 

Wczoraj w południe komisya ta, do któ- 
rej przyłączyli się także reprezentanci fizykatu 
miejskiego, przeprowadziła w szpitalu powsze- 
chnym dochodzenia, czy w obec wypadku z Ba- 
rischem zarządzono dostateczne środki ostrożno 
ści dla zapobieżenia dalszemu szerzeniu się za- 
razy. 

Co do powodów śmierci służącego Bari- 
scha, oświadcza kierownik bakteryologicznego od- 
działu instytutu patologicznego dr. Ghon, że o- 
statnie doświadczenie z bakcylami dżumy ro- 
biono jeszcze duia 4 b. m. W laboratoryum 
było tylko jedno zwierzę, na którem robiono do- 
świadczenia. Służący Barisch prawdopodobnie 
nie zachowywał koniecznej ostrożności. Być 
może. iż połknął on włos zwierzęcia, na któ- 
rem czyniono doświadczenia, albowiem choroba 
mogła być przeniesiona tylko przez dotknięcie, 
a rozszerzenie się zarazy przez powietrze jest 
zupełnie wykluczone. 

Nie jest też wykluczone — jak piszą nie- 
które dzienniki — że Barisch zaraził się 
przy karmieniu zwierząt, przeznaczonych do do- 
"wiadczeń naukowych. 

W podwórzu kostnicy patologicznego in- 
stytutu stoją mianowicie klatki, a w nich znaj- 
dnją się szczury, króliki i świnki morskie, na 
których czynione są doświadczenia ze szczepie- 
niem. Zwierzęta te bywają szczepione bądź ży- 
wemi, bądź obumarłeini kulturami, a przeto po- 
stępowanie z niemi wymaga wielkiej ostrożno- 
ści. Być może, iż Barisch przy karmieniu obję- 
tych już chorobą zwierząt, przez któreś z nich 
został ukąszony. Przypuszezenie, że Barisch za- 
niedbał przepisanych środków ostrożności, na- 
biera coraz bardziej prawdopodobieństwa, o wiele 
bowiem dłużej niż Barisch — często po ośm do 
dziesięciu godzin dziennie — pracowali w po- 
koju, gdzie powstała zaraza, asystenci dr. Al- 
brecht i dr. Ghon, a żadnemu z nich nie się 
nie stało. 

Asystent prof, Nothnagla, docent Uniwer- 
sytetu dr. Müller? (który był w Bombaju pod- 
czas dżumy), nie miał w owym pokoju nie do 
czynienia 1 winieszany został w całą sprawę 
dopiero wówczas, gdy on wraz z szefem kliniki 
otrzymali do kuracyi służącego Barischa, wrze- 
komo chorego na zapalenie płuc. 

_ Podczas choroby swej objawiał Barisch 
wielką cierpliwość, bolów doznawał mało, nato- 
miast wyczerpywały go gwałtowne ataki kaszlu. 
Kilka razy objawiał życzenie zobaczenia swej 
żony, z którą żył dopiero od dwóch lat. 

Zwłoki Barischa zawinięto w płótno, na- 
sycono sublimatem i przeniesiono do kostnicy 
patologicznego instytutu. Złożono je następnie 
w trumnie drewnianej, obłożono grubą warstwą 
trocin, polanych rozczynem sublimatu, poczem 
trumnę drewnianą zamknięto, zakitowano i na- 
stępnie włożono do trumny metalowej, którą za- 
lutowano tak, że nie przepuszcza powietrza. 
Obaj służący, którzy przenosili zwłoki Barischa 
ze szpitala do kostnicy, zostali na przeciąg dni 
pięciu usunięci od wszelkiej służby i wzięci pod 
obserwacyę. 

, Dzisiaj telegrafują z Wiednia, że pisma 
dzisiejsze donoszą, iż obie dozorezynie, które 
pielęgnowały zmarłego na dżumę Barischa, u- 
czuły się chore. Przeniesiono je zaraz do szpi- 
tala dla chorób zakaźnych. Charakteru ich cho- 
roby niepodobna na razie określić. Każdą po- 
mieszczono w oddzielaym pokoju. 


— Wyższe studya kobiet, Na Uniwer- 
sytet wiedeński zapisało się w r. b. 54 słucha- 
czek, w tej liczbie 29 zwyczajnych. W roku 
zeszłym uczęszczało do wspomnianego Uniwer- 
sytetu ogółem 29 słuchaczek. 


— Olbrzymia kradzież. Dnia 17 b. m. 
przed południem księżnej Sutherland w pociągu 
kolejowym pomiędzy Paryżem a Amiens skra- 
dziono kuferek ręczny z biżuteryami, wartości 


700.000 fr. Naznaczono 100.000 fr. nagrody za 


znalezienie skradzionych kosztowności. 


— Egzamina listonoszów. Oryginalny 
egzamin muszą składać listonosze chińscy, a ra- 
czej kandydaci na urzędy roznosicieli listów. Za- 
wód ten nie jest bynajmniej lekkim w Chinach, 
gdzie urzędować trzeba na ogromnych przestrze- 
niach pieszo z ciężkim workiem na plecach po 
bezdrożach przez lasy i góry, tak dniem, jak 
nocą, strzegąc się przytem rozbójników, łakomych 
na zawartość sakwy pocztowej. Listonosz tedy 
chiński musi być przedewszystkiem zręczny i 
silny. Otóż, gdy przyjdzie czas egzaminu, wy- 
prowadzają kandydatów na plac publiczny, gdzie 
stoi wysoki słup z poprzywieszanymi u szczytu 
na linach ciężkimi worami piasku. Worów tych 
jest 12. Każdy z kandydatów obowiązany jest 
worki te rozkołysać i przebiedz między rozkoły- 
sanymi ósemkowato. Kogo ciężki wór uderzy, 
pada na ziemię i traci prawo stawiania dalszej 
kandydatury. Próba ta sprawia, iż kandydaci na 
listonoszów chińskich, zanim oten urząd rozpo- 
czną starania, odbywają gruntowne studya gi- 
mnastyczne. 


— Oryginalne oszustwo. Na ostatnim 
jarmarku w Nowomińsku zdarzył się niezwykły 
wypadek oszustwa. Oto Jan Wąsowski, sołtys 
ze wsi Kluki, spostrzegł na ulicy, jak idący 
przed nim porządnie ubrany jegomość schylił się 
i podniósł z ziemi portmonetkę. Wąsowski zbli- 
żył się do nieznajomego, który prosił go, aby 
nie wszezynał hałasu, za co ofiarował podzielić 
się z nim zawartością portmonetki, Poszli na 
bok. Nieznajomy otworzył portmonetkę: znajdo- 
wały się w niej banknoty sturublowy i rublowy. 
Przystąpili do podziału. Nieznajomy wydobył 
pieniądze z kieszeni; było ich za mało. Wąsow- 
ski posiadał tylko 88 rubli za sprzedaną na jar- 
marku krowę. Nieznajomy oświadczył, że przyj- 
mie na razie tę snmę, pod warunkiem, że re- 
sztę, t. j. 17 rubli, odniesie mu Wąsgowski w 
niedzielę; przyczem wskazał swój adres. Urado- 
wany dobrym interesem Wasowski, zabrał stu- 
rublówkę i poszedł do domu. W kilka dni pó- 
źniej udał się do kasy gminnej z prośbą o zmia- 
nę sturnblówki i tam dopiero dowiedział się, że 
banknot jest sfałszewany, nawet bardzo niezrę- 
cznie. Na banknocie znajdowały się napisy w 
języku rossyjskim: „sto razy pozdrawiam“, „sto 
razy całuję." 


— Sambor, '20 października. (Korespon. 
Gazety Lwowskiej). W tych dniach opuszcza 
miasto Sambor naczelnik tut. dyrekcyi skarbo- 
wej Michał hr. Dzieduszycki, powołauy na wyższe 
stanowisko do Krakowa. Hr. Dzieduszycki prze by- 
wając w Samborze lat przeszło 10 jako urzędnik 
rządowy, jako prawy obywatel i radny miasta 
potrafił tak pogodzić powyższe obowiązki, że 
opuszczając ten gród, pozostawia po sobie jak 
najmilsze wspomnienia i ogólny żal wśród wszyst- 
kich stanów tutejszych mieszkańców. Jako radny 
miasta nie uchylał się od żadnych choćby naj- 
cięższych obowiązków ; niejedna ważna dla gminy 
sprawa zawdzięcza swe powodzenie jego świa- 
tłej wiedzy i uczynności, to też rada miasta 
Sambora w uznaniu tych niepospolitych usług 
dla dobra gminy na posiedzeniu 19 b. m. uchwa- 
liła jednogłośnie nadać hr. Dzieduszyckiemu 
obywatelstwo honorowe. Jakkolwiek hr. Dzie- 
duszycki opuszczając Sambor, pozostawia wielką 
lukę w gronie tutejszych obywateli, to jednak 
żegnamy go serdecznem „Szczęść Boże na no- 
wem stanowisku", i nie wątpimy, że i w Kra- 
kowie pamiętać będzie o Samborze. 


Notatki Hieraoko-arystyczne. 


PRPOGAAN 


Koncert. W zapowiedzianym na początek 
listopada r.b. kongresie, którego dochód ma za- 
silić fundusz wdów i sierót po literatach i ar- 
tystach, weźmie udział Pelagia hr. Skarbkówna, 
córka kuratora Henryka hr. Skarbka. Hrabian- 
ka Skarbkówna, znana z prześlicznego głosu w 
salonach tutejszych, wystąpi po raz pierwszy 
na estradzie koncertowej, Jest ona uczenicą 
słynnego maestra medyclańskiego, Emmericha, u 
którego ostatnio przez kilka miesięcy studyo- 
wała. Występ hr. Skarbkównej budzi w mieście 
wielkie zainteresowanie i zapewni koncertowi 
niewątpliwy sukces. 


Marcela Sembrich Kochańska wspól- 
nie zVan Dykiem i Dippelem wyjeżdża 25 b m. 
z Hamburga do Ameryki na dłuższą podróż ar- 
tystyczną. 


Na wystawę obrazów nadesłali w 
tych dniach Reyzner Mieczysław kolekcyę prac 
wykonanych podczas pobytu na Wołyniu, mia- 
nowicie: „Poranek niedzielny“, „Prządka“, „We- 
soła kumoszka*, „Krajobraz jesienny“, „Głó- 
wka dziewczynki“, „Wierzby“, „We wsi“, „Ko- 
bieta wiejska“ i „Studyum“. 

Nadto wystawiono studya i szkice Ś. p. 
profesora państwowej Szkoły przemysłowej we 
Lwowie Tschirschnitza. 
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„Cyrano de Bergerae*. P. Marya Ko- 
nopnieka i p. Włodzimierz Zagórski w tych 


dniach ukończyli przekład „Cyrana de Berge- 
rac“ Edmunda Rostanda. Znakomici tłómacze 
starali się odtworzyć wiernie ducha i piękności 
pierwowzoru, i nie wątpimy że celu swego do- 
pięli, pomimo trudności zadania. 

Rękopis przekładu już oddano do druku; 
jakoż książka, opatrzona przedmową p. Maryi 
Konopnickiej i objaśniającymi przypiskami p. WŁ. 
Zagórskiego, które i dla aktorów mogą mieć 
pewną wartość, wyjdzie z pod prasy w połowie 
listopada. Następnie sztuka będzie złożona dy- 
rekcyi teatrów rządowych w Warszawie. Inne 
sceny polskie, pragnące „Bergeraca* wystawić 
w tym przekładzie, powinny się zwracać do pana 
Leopolda Móyeta (Warszawa, ul Włodzimierska 
L 6), którego tłómacze upoważnili do zawiera- 
nia umów w ich imieniu. 


Adela Sandrock, pierwsza tragiczna ar- 
tystka teatru Burgu, następczyni, choć nie za- 
stępczyni wielkiej Wolter, opuszcza scenę na- 
dworną. Powodu owego konfiiktu szukać należy 
w temperamencie artystki, nie umiejącym się 
nagiąć do warunków stałej organizacyi. Pani 
Sandrock utrzymuje przy tem, że w Burgu po- 
mijano ją przy obsadzie ról niektórych, jak n. p. 
obecnie kiedy rolę Dziewicy orleańskiej powie- 
rzono pannie Medelskiej. Dyrektor Schlenther 
zgodził się na uwolnienie panny Sandrock pod 
warunkiem, że zwróci pobraną zaliczkę w kwocie 
6000 zł. Otóż pewna agencya berlińska zwróciła 
się do artystki z propozycyą zapłacenia tej sumy, 
co też w istocie nastąpiło. Panna Sandrock do- 
trzymała zatem zobowiązań i jest wolna. W ka- 
żdym razie Burg traci bardzo cenną siłę; arty- 
stka bowiem zwłaszcza w sztukach nowożytnych 
okazywała dużo talentu i temperamentu. W dzi- 
siejszej chwili nie będzie łatwo ją zastąpić. 


Z Warszawy. Kuryer Warszawski pi- 
sze: W salonach literackich Warszawy pojawił 
się od kilku dni gość niezmiernie zajmujący : 
Zofia Lutosławska, znana w literaturze hiszpań- 
skiej pod nazwiskiem Casanova. jedna z najzna- 
komitszych poetek współczesnych, lanreatka Aka- 
demii madryckiej, przyjaciółka królowej, no! 
i last not least małżonka głośnego platonisty 
i autora t. zw. „stylometryi* Lutosławskiego. 

Lutosławski poznał w Hiszpanii Zofię Ca- 
sanovę i poślubiwszy ją, kształcił żonę w ję- 
zyku ojczystym. Dziś słynna poetka mówi już 
biegle po polsku, a gdy lndzie dziwią się wpra- 
wie, nabytej w tak krótkim czasie, tłómaczy 
z pieszezotliwym uśmiechem dziecka: „Mąż Jeść 
nie dawał, dopóki lekeyi się nie nauczyłam“. 

A wraz z dźwiękami mowy naszej, wni- 
kającymi w umysł poetki, myśl Zofii Casanovy 
płynęła na północ i coraz silniej miłowała nasz 
kraj, literaturę i historyę naszą. Owocem tych 
studyów i tej miłości jest romans p. t. „Pan 
Wolski*, osnuty na tle stosunków polskich, 
a przyjęty z zapałem przez krytykę hiszpańską. 
Zachęcona powodzeniem utworu, pani Zofia wy- 
głosiła w Madrycie kilka odczytów o Polakach, 
ich życiu i literaturze, a odczyty te, wykafto- 
wane kwiatami cudownego stylu, opromienione 
błyskami głębokiej historyozofii, ogrzane ciepłem 
idealnego entuzyazmu, były przepiękną pieśnią 
o ludziach północy, której z zachwytem słuchali 
ludzie południa. 

Państwo Lutosławscey prowadzą życie ko- 
czownicze; mieszkali w Madrycie na Balearach, 
w Londynie, w Moskwie, w Kazaniu (gdzie 
p. L. był docentem filozofii przy Uniwersytecie), 
a obecnie osiedli w Drozdowie, majątku rodzin- 
nym Lutosławskich. Pani Zofia Casanova pra- 
gnie gorąco zamieszkać stale w Warszawie, 
którą nad inne miasta polubiła. Zajmują ją lu- 
dzie i życie nasze, podoba jej się atmosfera li- 
teracka, słucha ciekawie opowiadań o stosun- 
kach naszych i rzuca lśniące perłami dowcipu 
opowiadania o własnej ojczyźnie. 


„Kraj“. Z dniem 1 października zaszła 
pewna zmiana w Kraju petersburskim. Zmiana 
ta — jak powiada redakcya do swych czytel- 
ników — odnosi się do składu pisma i sposo- 
bu czerpania informacyj, lecz „nie dotyczy ani 
kierunku, ani zakresu jego działalności. Redak- 
cya Kraju przekonała się bowiem, opierając się 
na doświadczeniu lat ostatnich, iż niepodobna 
przeprowadzić ścisłej granicy pomiędzy dziąłem 
politycznym a literackim i illustrowanym. Działy 
te mieszały się nieustannie, a polityka, omawia 
jąca wypadki chwili bieżącej, wciskała się do 
działu ilustracyjnego Reforma, dokonana zatem 
w sposobie układania pisma, polega na zape- 
wnieniu możności ilustrowania całego numeru, 
a nie tylko jego części literackiej. W następstwie 
tej zmiany cały numer będzie wychodzić na 
lepszym, satynowanym papierze. Nie będzie to 
rozszerzeniem działu literackiego, lecz raczej — 
jak pisze redakcya — „pochłonięciem działu li- 
teracko-artystycznego przez dział polityczny, spo- 
łeczny i informacyjny*. Oba te działy, uzupeł- 
niając się wzajemnie, będą stanowiły nierozłą- 
czną organiczną całość”. 

Ponieważ Kraj, w następstwie reformy, 
nie stanie się ani czasopismem zbytkownem, ani 
wybitnie artystycznem, przeto jego ilustracye 
nie będą odpowiadać w zupełności „wybrednym 
wymaganiom artystycznym*. To ostatnie zada- 
nie spełniać będzie karta albumowa Kraju, do- 
łączona do każdego numeru, zawierająca repro- 


dukcyę najcelniejszych dzieł sztuki polskiej i 
obcej. Całkowite przeprowadzenie zamierzonej re- 
formy obiecuje redakcya uskutecznić jak najspie- 
szniej, powiększywszy znacznie zasób sił zaró- 
wno literackich, jak i artystycznych. 

Pierwszy numer Kraju w zmienionym u- 
kładzie przedstawia się dobrze. treść jego jest 
obfitą, a ilustracye liczne i dobre. Kartka al- 
bumowa przedstawia fragment z obrazu Matejki 
„Piotr Skarga“. 

Zasłużonemu pod wielu względami i zna- 
komitemu pismu, spełniającemu swoje zadanie 
w najtrudniejszych warunkach, należy ży- 
czyć powodzenia na tej drodze nowej ewolucji, 
zmierzającej do doskonałości. 


Przekłady poezyj Tetmajera. Kazi- 
mierz Tetmajer zdobywa sobie coraz głośniejsze 
uznanie nie tylko w naszem piśmiennictwie, lecz 
i w innych krajach, przebrany w cudzoziemską 
szatę, rozpoczyna pochód zwycięzki. Oto wyda- 
wnictwo Akademii czeskiej p. t.: „Sloynik Sye- 
tovej poezyi*, redagowany przez największego 
z poetów czeskich Vrchlickiego, poświęca mu 
cały tom, zawierający wykór jego poezyi z por- 
tretem i biografią. Książka ta niebawem ukaże 
się na pułkach księgarskich. 


Repertoar teatru hr. Skarbka pod 
dyrekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera. 

Dziś, w piątek po raz pierwszy „Szała- 
wiła", komedya w 5 aktach Kazimierza Gliń- 
skiego. 

W sobotę po południu o pół do 4 „Ku- 
piec wenecki“, komedya w 5 aktach Szekspira 
z p. Gustawem Fiszerem w roli Szyloka. 

Wieczorem o pół do 8 po raz czwarty 
„Bal w operze*, operetka w 8 aktach R. Heu- 
bergera. 

W niedzielę o pół do Æ po południu po 
raz szósty „Pod białym koniem", komedya w 
3 aktach O. Blumenthala i G. Kadelburga. 

Wieczorem o pół do 8 po raz dziesiąty 
„Szatani na ziemi“, operetka w 4 aktach Fr. 
Seuppego. 

W poniedziałek po raz drugi 
wiła“. 

We wtorek po raz piąty „Bal w operze“, 
operetka w 38 aktach Heubergera. 

We środę po raz trzeci „Szaławiła*, ko- 
medya w 5 aktach K. Glińskiego. 

We czwartek po raz szósty „Bal w operze“, 
operetka w 3 aktach Ryszarda Heubergera. 


, 


„Szała- 


Rada miasta Lwowa 


(Posiedzenie z dnia 21 października). 


Rada uchwaliła przed porządkiem dzien- 
nym, na wniosek wiceprezydenta p. Michal- 
skiego, urządzić uroczysty obchód 250 rocz- 
nicy obrony Lwowa od nawały kozacko-ta- 
tarskiej Chmielnickiego i Tuhaj beja (1648), 
dzięki męstwu patryotycznego mieszczaństwa 
ówczesnego, które od 6 do 24 października 
wytrzymało groźne oblężenie. Program ob- 
chodu ułoży komisya z pięciu, którą powoła 
prezydent miasta. 

Uchwalono również na wniosek p. Mi- 
chalskiego urządzić w dniu 21 listopada ża- 
łobne nabożeństwo za poległych w r. 1848 
podczas bombardowania Lwowa. 

Bad. prof. Thullie wniósł interpelacyę 
w sprawie kilku nieszezyśliwych wypadków 
przy budowach we Lwowie, prosząc, aby pre- 
zydent polecił zbadanie powodów tych wy- 
padków. Między innymi poruszył mowea, że 
przy budowie szkoły kadeckiej rozkazała 
władza wojskowa rozebrać mur z powodu, 
że był lichego materyału. 

P. prezydent odpowiedział natychmiast, 
że sprawa budowy szkoły kadeckiej usuwa 
się z pod ingerencyi miejskiego urzędu bu- 
downiczego. Wypadku tam zresztą nie było, 
tylko zarysował się mur a władza wojskowa 
poleciła rozebrać lichy materyał. Co do wy- 
padku przy ul. Dwernickiego pod l. 8, to 
kierownikiem budowy jest właściciel profesor 
Politechniki p. Seweryn Widt, budowę samą 
zgłosił do urzędu budowniezego p. Henryk Sal- 
wer, koncesyonowany budowniczy, majstrem 
murarskim był p. Dec. Mur szezytowy, który 
się zawalił i runął z trzeciego piętra pocią- 
gając ze sobą dwóch robotników, był budo- 
wany „bez konsensu, wbrew zatwierdzonym 
planom*, — „budujący nie przedłożyli planów 
dodatkowych, wykazujących, jakie zmiany 
zamierzają wykonać, do czego byli ustawą 
zobowiązani“. Zresztą cegła przy tej budo- 
wie okazała się w bardzo dobrym gatunku 
i w ogóle budowa prawidłowo wykonana. 

Wypadek przy budowie na Cetnerówce 
zaszedł z winy przedsiębiorcy Kaufa, który 
eksploatował kamieniołom bez wiedzy ma- 
gistratu. Wstrzymano tam roboty, a Kauf 
pociągnięty zostanie do odpowiedzialności. 
Eksploatacya prowadzona była nieprawidłowo 
przez podsadkę w materyale luźnym. Jeden 
robotnik został na miejseu zabity a drugi 
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ciężko pokaleczony. Robotnik zabity był 
w urzędzie budown., opisany jako odpo- 
wiedzialny dozorca robót kamieniołomowych. 

Przy każdej budowie jest odpowiedzialny 
technik; jeżeli ten użyje lichego materyału, 
albo popełni błąd podczas budowy — to 
urząd budowniczy za to odpowiadać nie może. 
Niemożebną jest rzeczą, aby urząd budowniczy 
dozorował budowę w każdem stadyum. Mimo 
to w ostatnich czasach wykrył urząd budowni- 
czy kilka wypadków przy ul. Sykstuskiej 
i zapobiegł katastrofie. 

Prof. Thullie oświadczył, że go ta od- 
powiedź nie zadowalnia. Komisya pracująca 
nad zmianą ustawy budowniczej powinna jak- 
najrychlej przyjść ze zmianą elaboratu. Mo- 
wca wniósł odstąpienie interpelacyi jego i od- 
powiedź prezydenta sekcyi III. 

Radny Michalski podniósł, że za mało 
jest urzędników technicznych miejskich. 

Radny Rawski przypisał winę ustawie 
budowziczej. Budowle prowadzone są pod 
kierunkiem ludzi bez dostatecznej kwalifi- 
kacyi, a niektórzy budowniczowie dają tylko 
firmę. Ostatecznie wniósł, aby pomnożyć li- 
czbę urzędników technicznych, przeznaczo- 
nych dla kontroli budowniczych. Wniosek 
ten będzie traktowany regulaminowo. 

Nastąpił referat rad. p. Gołąba o przy- 
sklepieniu Pełtwi w ulicy Scieżkowej (łączą- 
cej plac Akademicki z ul. Zyblikiewicza). 
Przysklepienie ma kosztować ogółem 30.000 
złr, ponieważ jednak trzech właścicieli grun- 
tów przyległych, a mianowicie spadkobiercy 
hr. Fredry, pani Krasiowa i pan Schrimpf 
nie chcą partycypować w kosztach, referent 
wnosi, aby przysklepienie nastąpiło obecnie 
tylko w długości 124 metr. kosztem 16.200 
złr., z czego na kanał przypada 6.000 złr. 
Uchwalono według wniosku referenta. 

Sprawę czyszezenia kanałów i kloak 
we własnym zarządzie gminy referował p. Go- 
łąb Przemawiali pp. Thullia, Rawski, (który 
żądał jak najrychl-jszego przedłożenia planu 
kanalizacyjnego miasta Lwowa), Michalski 
i Riedl 

Uchwalono zakupić 4 pary koni, or.” 
przyrządy, przyjąć służbę i uniformować ją. 
Polecono magistratowi, aby zastanowił się 
nad użyciem kału na cele produkcyjne i 
wyrażono życzenie, aby urząd budowniczy w 
szybszem tempie pracował nad planem ka- 
nalizacyjnym. 

Następnie przyjęła Rada fundacyg Ka- 
jetana Dominika Zakaszewskiego dla cie- 
mnych starców (wynoszącą 117.000 zł.) Te- 
stator wyraził życzenie, ażeby utworzono za- 
kład dla ciemnych starców w osobno wy- 
stawionym na ten cel przytułku, który ma 
nosić nazwę testatora, a patronat nad tym 
zakładem, przysłuża reprezentacyi m. Liwo- 
wa, wyszłej z wolnych wyborów. 

Referent Rawski przedstawił w końcu 
plany zdjęcia miasta i regulacyi i wniósł, ażeby 
na przeprowadzenie tych planów wstawiać 
corocznie w budżet miasta Lwowa 25.000 
zł. i żeby urząd budowniczy przedstawił 
wnioski. w jaki sposób zamierza przeprowa- 
dzić tu zdjęcie. Uchwalono wniosek refe- 
renta. 

Na tem zakończono. 


Z Izby sądowej. 


Kraków, 21 października. 
(Zbrodnia morderstwa. — Wyrok.) 


Wczoraj wieczorem, po replice obrońców i 
wyczerpującem streszczeniu wyników rozprawy 
przez przewodniczącego trybunału, udali się sę- 
dziowie przysięgli na naradę. Po kwadransie 
obrad wyszli z werdyktem, który ogłosił zwierzch- 
nik ławy p. Włodek. 

Pierwsze pytanie co do zbrodni morder- 
stwa eo do obu Färberów sędziowie przysięgli 
12 głosami zaprzeczyli. 

Drugie pytanie w kierunku zbrodni za- 
bójstwa co do Chaima Farbera potwierdzili 11 
głosami, co do Salomona 12 zaprzeczyli, co do 
trzeciego zaś pytania o udział Salomona Fór- 
bera w zbrodni zabójstwa potwierdzili 9 gło- 
sami. 

W czasie czytania werdyktu Chaim pła- 
kał głośno i spadł z ławki na ziemię, młody 
Salomon poblad? śmiertelnie. 

Dalsza rozprawa toczyła się w nieobecno- 
ści zasądzonych. 

Nastąpiły wnioski eo do wymiaru kary. 
Prokurator podniósł co do Chaima Farbera wy- 
łącznie okoliczności obciążające. Zastępca wdowy 
Chudybowej żądał odszkodowania w sumie 400 
zł., ewentualnie skapitalizowanej sumy w wyso- 
kości 10.000 zł. 

Po wywodach obrony, trybunał ogłosił 
wyrok, skazujący Chaima Fóarbera na 7 lat 
ciężkiego więzienia, a Salomona Färbera na 
1 rok. 

Obrońcy zasądzonych zgłosili natychmiast 
zażalenie nieważności. 

Na tem zakończyła się ośmiodniowa roz- 
prawa o godz. pół do 12 w nocy. 
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GOSPODARSTWO I HANDEL 


Reforma systemu akcyjnego. W o- 
statnich dniach odbyła się w Wiedaiu za- 
powiedziana urzędownie konferencya w spra- 
wie regulaminu o towarzystwach akcyjnych. 
Projekt regulaminu wraz z protokołem kon- 
ferencyi będzie obeenie poddany ponownej 
naradzie kompetentnych urzędników mini- 
steryalnych. Być może, że ogłoszenie nowe- 
go regulaminu nastąpi jeszcze w roku bie- 
żącym. 


Giełda towarowa: Cukier surowy loco 
Aussig 12:55 do 1260, loco Ołomuniec 
11-85 do 11:95, loco Berno- Wiedeń 11:90 
do 12:—, listopad-grudzień loco Aussik 12 60 
do 12:65, cukier w kostkach primi 36-37, 
do 3650, secunda 37:121/, do 36:25. Spi- 
rytus kotyngentowany loco Wiedeń 18-60 
do 18:80. Nafta kaukazka transito Tryest 
Roa galicyjska przeźroczysta 17:75 

o 18:25. 


Targ zbożowy. 


wane 


Lwów, 21 października. Pszenica gotowa 
8:60 do 8:70, pszenica gotowa nowa 8:60 
do 8:70, żyto gotowe 6:90 do 7:20, żyto go- 
towe na termina 6:90 do 7:20, owies obro- 
czny gotowy —*— do —'—, owies nowy lub 
na termina 575 do 6:—, jęczmień pastewny 
5:50 do 5:75, jęczmień brow. 6-— do 6:50, 


groch got. 650 do 850. wyka —— do 
——, nasienie lniane —— do —'—, nasie- 
nie konopne —— do ——, bób —:— do 
—:—. bobik —*— do —'—, hreczka 8:50 do 
9-—. kouieczyna czerwona galicyjska 45:— 
do 50-— biała 35— do 40—, tymotka 
15 — do 17:— szwedzka —— do —*—, kuku- 
rudza stara 570 do 590, nowa —'— do 
—'—, chmiel stary —— do ——, nowy 
za 56 kilo 70— do 115:—, rzepak 11-25 do 
11:40, groch pastewny — — do — —, 


Spirytus paritas Tarnopol gotowy 16" 
do 17:—, na termin 13:75 do 146—, w 
ranty —— do ——, 


OSTATNIA POCZTA 


Najj. Pan powrócił dzisiaj rano 
Bydapesztu i Gódólló do Wiednia i zami 
szkał w Burgu. 


P. Minister spraw zagranicznych L 
(rołuchowski powrócił już z dóbr swoie 
Skała w Galicyi, do Wiednia. Powrót Pa: 
Ministra pozostaje w związku z zapowiedzi 
nem przybyciem rossyjskiego ministra spre 
zagranicznych hr. Murawiewa do stoli 
Austryi. 


Rząd krajowy na Szląsku zasystow 
uchwałę Rady miejskiej opawskiej, która 
formie rezolucyi uchwaliła złożyć Radzie 
miejskiej w Gracu powinszowanie z powodu 
wyniku wyborów. Jak wiadomo, zwyciężyło 
w Gracu niemieckie stronnictwo radykalno- 
narodowe. 

Wydział Rady miejskiej w Libercu 
(Reichenberg) w Czechach północnych, u- 
chwalił onegdaj rezolucyę, w której oświad- 
cza, że wszelkie próby wprowadzenia języka 
czeskiego do rozpraw w sądzie obwodowym 
w Libercu stanowią swawolne lekceważenie 
żądań niemieckich, by w obrębie zamknię- 
tego terytoryum językowego niemieckiego 
uznano jedynie ten język jako język rozpraw 
sądowych. Rezolucya wyraża dalej przeko- 
nanie, że rozporządzenie językowe obu po- 
przednich gabinetów nie posiadają zupełnie 
mocy obowiązującej i wzywa Radę miejską, 
by w umotywowanym podaniu do Minister- 
stwa sprawiedliwości zaznaczyła czysto nie- 
miecki charakter miasta Liberca i całego 
okręgu sądu obwodowego i zażądała stano- 
wczo uznania tego charakteru. 


Z Poznania donoszą, że adwokat Z. 
Dziembowski, wybrany posłem do parlamen- 
tu niemieckiego z okręgu wrzesińko-jarosiń- 
sko-pleszewskiego, złożył mandat. Do tego 
kroku skłoniła p Dziembowskiego uchwała 
delegatów powiatowych na ostatniem zebra- 
niu polskiego prowineyonalnego komitetu 
wyborczego w Poznaniu, uwzględniająca pro- 
test komitetów pleszewskiego i jarosińskie- 
go przeciwko jego wyborowi. 


Dzienniki berlińskie zapisują wiado- 
mość, jakoby istotnym powodem zaniechania 
podróży cesarza Wilhelma do Egiptu było, 
iż cesarz miał otrzymać informacye, że wro- 
gie Anglikom stronnictwo w Aleksandrvi, 


== 
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z inieyatywy kedywa powzięło plan wręcze- 
nia cesarzowi petycyi o dopomożenie, aby 
angielskiej okupacyi koniec położyć. 

W kołach berlińskich silne wrażenie 
sprawił ogłoszony raport niemieckiego chargé 
d'affaires w Teheranie, Bodemanna, który 
ostrzega inżynierów, przemysłowców i kup- 
ców niemieckich, aby nie szukali dla siebie 
widoków materyalnych w Persyi, ponieważ 
obecnie Rossya nie tylko w sferze politycznej, 
ale również ekonomicznej i technieznej cie- 
szy się wyłącznym wpływem w tem państwie. 
Tylko przeto technicy, fabrykanci i kupcy 
rossyjscy mają obecnie przed sobą otwarte 
pole działania w Persyi. 


W sprawie stosunków między Waty- 
kanem a Prusami, Nordd. Allg. Ztg. do- 
nosi: Według pewnych wiadomości, następcą 
Ottona Biilowa na stanowisku posła przy 
Watykanie zostać ma poseł niemiecki w 
Bernie, br. Rotenhan. Posłem w Bernie zo- 
stałby obecny poseł pruski w Oldenburgu 
Alfred Bülow, a jego miejsce zająłby dotych- 
czasowy minister-rezydent w _ Luxenburgu, 
hr. Henckel-Donnersmarck. Następcą tego 
ostatniego, zostać ma radca w urzędzie 
spraw zagranicznych, radca tajny Mumm. 


Wbrew obiegającym pogłoskom stwier- 
dzają Berliner Neuste Nachrichten, na pod- 
stawie autentycznych wiadomości, że rossyj- 
ski minister Witte z nikim nie konferował 
w sprawie zaciągnięcia pożyczki rossyjskiej 
w Niemczech. 


` Wedle petersburskiego Kraju, generał- 
gubernator wileński zwrócił uwagę na to, 
iż niektóre kościoły katolickie, w których 
wolno było dawniej odbywać procesye na 
zewnątrz murów świątyni, obecnie rozsze- 
rzono i można w nich procesye urządzać we- 
wnątrz; inne zaś, wskutek przyrostu para- 
fian, okazuja się zbyt ciasne dla procesyj, 
które należałoby urządzać na zewnątrz ko- 
ścioła. Z uwagi na to generał - gubernator 
wileński uznał za potrzebne na nowo zba- 
dać sprawę urządzania procesyj i zwrócił sie 
do władzy dyecezyalnaj o dostarczenie wia- 
domości, w których kościołach duchowień- 
stwo napotyka trudności przy odbywaniu 
procesyj wewnątrz murów kościelnych. 

Z okazyi stuletniej rocznicy wzniesienia 
świątyni katolickiej w Kronsztadzie, głośny 
O. Jan Kronstadzki nadesłał pismo, w któ- 
rem jako duchowny i wyznawca chrześciań- 
skiej miłości, pokoju i zjednoczenia, zasyła 
drogiemu jubilatowi — Kościołowi katoli- 
ekiemu i przedstawicielom Kościoła katoli- 
ekiego, serdeczne życzenia, pokojowej i dłu- 
goletniej pracy na chwałę Boga!* 

Praw. Wiestn. ogłaszając komunikat, 
zawierający wynik prac komisyi śledczej w 
sprawie rozruchów w Andiżanie, oraz o środ- 
kach uspokojenia kraju, donosi, że car roz- 
kazał wyrazić naganę byłemu gubernatorowi 
wojennemu okręgu fergańskiego, generałowi 
Powała - Szwejkowskiemn, dalej naczelnikowi 
powiatu oszskiego, pułkownikowi Zajcewowi, 
i wszystkim naczelnikom powiatów, z których 
pochodzili rososzadie. 

Następnie rozkazał naczelników powia- 
tów: pułkownika Brianowa, podpułkownika 
Koisz.wskiego i kapitana Knikiejewa usunąć 
z zajmowanych stanowisk i zaliczyć do re- 
zerwy. Wszystkich starostów włości i aułów, 
z których krajowcy przyjmowali udział w na- 
padzie na obóz rossyjski pozbawić, urzędów, 
zezwalając jednak na wyjątki dla zasłagują- 
cych na to. Krajoweowi Karabek - Kasano- 
wowi, który zawczasu uprzedził naczelnika 
powiatu oszskiego o gotującym się napadzie. 
wyznaczono pensyę dożywotnią trzysta rubli 
rocznie. 


Z Petersburga donoszą do Polit. Corr., 
że w tamtejszych kułach decydujących są z 
pełnem uznaniem dla postawy, jaką zajęły 
gabinety wiedeński i berliński w ostatnim 
okresie kwestyi kreteńskiej. Koła te stwier- 
dzają. że oba wymienione gabinety nie przed- 
sięwzięły zgoła nie takiego, coby mogło ta- 
mować akcyę czterech mocarstw okupujących 
Kretę, być zachętą dla W. Porty do stawia- 
nia oporu, lub obudzać w sułtanie nadzieję 
jakiejbądź, choćby tylko moralnej pomocy 
ze strony Wiednia i Berlina. 


W Śzwajcaryi, w miejscowości Bielu 
w kantonie berneńskim aresztowano onegdaj 
siedm osób, podejrzanych o propagandę za- 
sad anarchizmu czynnego. 


Już za dni kilka, bo dnia 25 paździer- 
nika zbiera się lzba francuska na jesienną 
sesyę. Sesya ta będzie niezawodnie burzli- 
wa i obfita w wypadki; dosyć bowiem na- 
gromadziło się materyału zapalnego, który 
może wybuchnąć z całą gwałtownością. Nie- 
powodzenia francuskie w układach z Anglią, 
Faszoda, zmowa robotników, domniemany 
wojskowy spisek, wreszcie sprawa Dreyfusa, 
wisząca jeszcze ciągle nad Francyą, jak 


„zebraniem się Izby, rozstrzygniętą będzie 
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ści oświadczył, że ze względów politycznych 
i ekonomicznych głosować będzie za ugodą, 
ale ugoda musi być sprawiedliwą. W utrzy- 
maniu związku ełowo-handlowego mowea wi- 
dzi najsilniejszą podstawę mocarstwowego 
stanowiska Austro-Węgier. Zresztą zarzuca, 
że przedłożenia ugodowe nie są zupełne, 
brak im bowiem postanowień o kwocie. 
W końcu mowca zwraca uwagę, że w obe- 
enej formie nie są to nawet właściwe prze- 
dłożenia rządowe, ponieważ według ostatnich 
wywodów P. Ministra skarbu zajdą w nich 
jeszcze znaczne zmiany. 

Po bar. Schweglu przemawiał jeszcze 
p. Lorbeer z niemieckiej partyi ludowej, 
poczem posiedzenie przerwano. Dalszy ciąg 
obrad dziś po południu. 


miecz Damoklesa — oto cały szereg najwa- 
żniejszych kwestyj, które odrazu staną się 
przedmiotem dyskusyi bądź to w formie in- 
terpelacyj, bądź naglących wniosków. Dla 
opozycyi pole ogromne. 

Wprawdzie, jak się zdaje, jeszeze przed 


przez sąd kasacyjny kwestya rewizyi proce- 
su, ale mimo tego, jakiekolwiek zapadnie o- 
rzeczenie, opozycya nie omieszka użyć sprawy 
Dreyfusa za broń przeciw gabinetowi; przyj- 
dzie jej to tem łatwiej, że w łonie rządu nie 
ma zgody i harmonii. Opowiadają, że Bris- 
son jest zmęczony i zniechęcony i pragnie 
podać się do dymisyi wkrótce po otwarciu 
sesyi; w jego własnym gabinecie są kandy- 
daci, którzyby chętnie zajęli jego miejsce. 
W pierwszym rzędzie ambitny Bourgeois, 
minister oświaty, który w ostatniej swej mo- 
wie na bankiecie, zwracając się z komple- 


mentami do armii, postawił niejako swoją 
kandydaturę na premiera. W ogóle zatem 
sytuacya polityczna jest bardzo niepewna a 
już pierwsze posiedzenia Izby mogą decydo- 


wać o losie gabinetu. 


Z Manilli donoszą drogą na Hong- 


Kong, iż w łonie powstańców filipińskich 
odkryto spisek przeciwko Aguinaldowi. Dy- 
ktatora chciano zamordować. Odkrył on je- 
dnak sprzysiężenie 1 kazał rozstrzelać kilku 


przywódców. 


Z Soeul, stolicy Korei, donoszą, iż w 
więzieniu tamtejszem powieszono urzędnika 
dworskiego Kim-Kong-Niuk i dwóch jego 
towarzyszy, oskarżonych o zamiar otrucia 
cesarza Korei. Żona głównego sprawcy ska- 
zaną została na długoletnie więzienie i 100 
batów. Po egzekucyi, tłum wpadł do wię- 
zienia, porwał zwłoki powieszonych, włóczył 
je po uliey i znęcał się nad niemi w stra- 


szny sposób. 


TRLAERANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Rada panstwa 


wann 


Wiedeń, 21 pażdziernika 
sze posiedzenie Izby posłów zamknięto przed 


szóstą godziną wieczorem, po załatwieniu 
kiiku wniosków nagłych w sprawie zapomóg 
za skarbu Państwa dla okolic, dotkniętych 


klęskami elementarnemi. Między innymi, po- 


seł Resel (socyalista), przedstawiając nędzę 
panującą w Styryi, atakował ostro p. Hagen- 
hofera i innych ezłonków katoliekiego stron- 


nietwa ludowego. 

Poseł Prohaska interpelował, dla czego 
komisya bndżetowa nie załatwiła jeszcze 
przedłożenia o regulacyi płac sług państwo- 
wych. 

j P. Żaczek, przewodniczący komisyi bu- 
dżetowej, odpowiedział, że termin ośmiodnio- 
wy jeszcze nie minął i że komisya pracuje 
z możliwym pospiechem. 

P. Wolf domagał się od Prezydenta 
przyspieszenia odpowiedzi Rządu na jego 1n- 
terpelacyę w sprawie dostaw wojskowych 
dla marynarki, które rzekomo nakazano brać 
tylko z Węgier. 

Ks. Taniaczkiewicz interpeluje w spra- 
wie wymierzania podatku dochodowego gT- 
kat. duszpasterzom w Galicyi, oraz w Spra- 
wie zajść, jakie miały rzekomo miejsce przy 
ostatnim wyborze do Rady państwa z kuryi 
piątej w Galicji. f 

P. Winkowski interpeluje w sprawie 
trudności, czynionych włościanom w Bochni 
przez załogę wojskową. , 

. Ks. Taniaczkiewicz interpeluje w spra- 
wie zniesienia obowiązku składania kaucyj 
przez urzędników podatkowych względnie 
urzędników kasowych. 

Schönerer przedłożył wniosek na- 
gły w sprawie pozbawienia mocy obowiązu- 
jącej $ 14 na esas urzędowania dzisiejszego 
gabinetu lub któregokolwiek z Ministrów, 
do gabinetu tego należących. 

„ P. Heller interpeluje w sprawie uka- 
rania na onegdajszem zgromadzeniu kontrol- 
nem w Pradze, współredaktora Narodnich 
Listów, Wacława Kropaca, dwudniowym a- 
resztem za to, iż miał się dopuścić rzekomo 
naruszenia karności, odpowiadając na wy- 
wołanie go słowem „zde“, zamiast „hier“. 
Interpelant wnosi przeciw postępowaniu ta- 
kiemu zażalenie i domaga się reformy woj- 
skowego kodeksu karnego oraz wojskowej 
procedury karnej. 

. , Następne posiedzenie we wtorek o go- 
dzinie 11 przed południem. 

, Wiedeń, 21 października. (Telefonem). 
Dzisiejsze posiedzenie komisyi ugodowej od- 
było się w obecności P Prezydenta Mini- 
strów hr. Thuna, oraz PP. Ministrów rolnictwa 
i handlu. Na porządku dziennym ciąg dal- 
szy rozprawy ogólnej nad przedłożeniami u- 
godowemi. 

Pierwszy mowca bar. Schwegel imie- 
niom wiernokonstytucyjnej wielkiej własno- 


Wezorai- 


Kraków, 21 pażdziernika, (Telefonem). 
Uroczyste żałobne nabożeństwo za duszę 
ś. p. Najj. Pani urządził dziś rano senat 
Uniwersytetu Jagiellońskiego, korzystając 2 
licznego zebrania profesorów ji młodzieży 
uniwersyteckiej z okazyi ukończenia wpisów. 
Z Collegium Novum wyruszył o pół do 10 
rano do kolegiaty św. Anny orszak profeso- 
rów w togach, z senatem oraz rektorem dr. 
Kleezyńskim w purpurowej todze na czele. 
Przed orszakiem postępowali pedele z berła- 
mi akademickiemi w żałobie. W kościele or- 
szak profesorów zajął miejsca przy pięknie 
w zieleń ubranym katafalku. Nabożeństwo 
odprawił ks. prałat dr. Chotkowski w asy- 
stencyi księży profesorów wydziału teolo- 
gicznego. Chór akademicki odspiewał Mszę 
żałobną. Kościół przepełniła młodzież uni- 
wersytecka oraz liczna publiczność. 

Wiedeń, 21 pażdziernika. Politische 
Corresp. donosi, że rossyjski minister spraw 
zagranicznych hr. Murawiew przybędzie dzi- 
siaj na kilkudniowy pobyt do Wiednia i 
przedstawi się Najj. Panu. Ztąd uda się 
wprost na dwór carski do Liwadii, celem 
złożenia carowi Mikołajowi sprawozdania ze 
swojej podróży zagranicznej. Po 8—-10-dnio- 
wym pobycie w Liwadii, powróci hr. Mura- 
wiew do Petersburga. 

Wiedeń, 21 października, Najj. Pan 
przyjął dzisiaj przed południem P. Ministra 
br Gołnchow=kiego na speeyalnej audyencyi. 

Wiedeń, 21 października. (Telefonem) 
W domu Sierót w dzielnicy V. wybuchła 
epidemicznie szkarlatyna. Dotąd zachorowało 
sześcioro dzieci. Dom cały opróżniono. 

Wiedeń, 21 października. (Dep. pryw. 
telefonem). Jedna z dozorczyń szpitalnych 
która czuwała nad zmarłym wśród podejrza- 
nych objawów dżumy Barischem, ma się zna- 
cznie gorzej. (Patrz Krontkę). Temperatura 
ciała wzrasta, dochodzi już do 41:5 stopnia 
kaszel silniejszy, a wyplwociny z krwią zmie- 
szane. Obawiają się, że dzisiejszego dnia nie 
przeżyje. Także asystent dr. Müller (który 
był w Bombayu) zachcrował, dotychczas je- 
dnak nie można było jeszcze postawić dya- 
gnozy. 

, Steyer, 21 października. (Telefonem). 
Częściowy strejk w tabryce austr. Towarzy- 
stwa broni trwa dalej. Dotąd strejkuje 600 
robotników. 

.. Praga, 21 października. W okręgu gmin 
wiejskich Pizek odbył się wezoraj wybór 
uzupełniający posła do Rady państwa w miej- 
sce zmarłego dr. Vaschatego. Przy ściślej- 
szym wyborze zwyciężył Ratay, kandydat 
stronnietwa agrarnego, który otrzymał 228 
głosów. Na jego przeciwnika, kandydata 
czeskiego radykalno-narodowego stronnictwa, 
Klecandę padło 175 głosów. 

Rjeka, 21 października. Po nad mia- 
steu przosunęła się wczoraj gwałtowna bu 
rza, która zrządziła szkody oceniane na 2 
miliony zł. Wiele sklepów i magazynów jest 
zalanych. Jedna osoba utraciła życie. Wodo- 
ciągi zniszczone, a do ich naprawy potrzeba 
będzie dni kilku. W dziele niesienia ratun- 
ku wybitny udział wzięło wojsko a niemniej 
policya. 

Budapeszt, 21 października. Izba dep. 
obradowała wezoraj dalej nad wnioskiem o 
postawienie prowizoryum budżetowego na 
porządku dziennym. Przemawiało kilku mow- 
ców między nimi Horanszky, który oświad- 
czył imieniem stronnictwa narodowego, że 
stronnictwo to dopóty niezezwoli na prowi- 
zorynm budżetowe, dopóki kwestya ugody i 
kwoty nie zostanie należycie wyjaśniona. 
Dzisiaj, z powodu uroczystości złożenia w osob- 
nym grobowcu popiołów króla Beli i jego 
małżonki, nie ma posiedzenia. Następne ju- 
tro w sobotę. 

Petersburg, 21 października. (Telefon.) 
Now. Wremia danosi, że ambasador rossy|- 
ski w Konstantynopolu Sinowiew powołany 
został do Liwadyi. 

, Minister spraw zagranicznych hr. Mu- 
rawiew powraca dnia 27 października ze 
swego urlopu. Po jego powrocie ustanowio- 
ny zostanie termin międzynarodowej konfe- 
rencyi w sprawie rozbrojenia. Przypuszczają, 
że odbędzie się ona z początkiem stycznia. 

Berno szwajcarskie, 21 października, 
(Telefonem) Rada związkowa przyjęła zapro- 
szenie rządu włoskiego do udziału w mię- 
dzynarodowej konferencyi w sprawie zwal- 
czania anarchizmu. W chwili, gdy będzie 


znane miejsce i czas zwołania konferencyi, 
Rada związkowa poda nazwiska swoich de- 
legatów. 

Paryż, 21 października. Dzienniki tu- 
tejsze notują krążącą pogłoskę, iż Francya 
gotowa jest do opuszczenia Faszody pod wa- 
runkiem, że otrzyma nad Nilem inne tery- 
toryum, które później ma być bliżej ozna- 
ezon 2. . 

Paryż, 24 -pazdzićriika. Ral- muni- 
cypalna powzięła uchwałę, wyrvażaja % oTa- 
ce życzenie, aby rząd starał się załatw na 
drodze pokojowej ciężki zatarg z Ang) h w 
sprawie Faszody. pi 

Paryż, 21 października. Na wcZ0 aj- 
sz.; radzie ministeryalnej zaw'adomł oo. 
ster spraw zagra.ieznych Deless* o 07 
szy otrzymanej od posła francuskiego w 4% 
kinie z doniesieniem, że motłoch chiński w 
Pak-lung zamordował i spalił misyonarza 
francuskiego i kilkunastu chrześcian. Poseł 
poczynił natychmiast energiczne przedsta- 
wienia u rządu chińskiego i zażądał odpo- 
wiedniej satysfakeyi. Ze strony rządu fran- 
cuskiego polecono mu, aby oświadczył, że 
Francya zastrzega sobie dalsze kroki na wy- 
padek, gdyby rząd chiński nie dał jak naj- 
dalej idącej rękojmi zabezpieczenia życia i 
mienia misyonarzy. 

Paryż, 21 października. (Telef.) Jak 
donosi Echo de Paris z Brestu, rząd ma za- 
miar wybudować tam nowe twierdze dla ochro- 
ny wybrzeży. 

Paryż, 21 października. (Telefonem). 
Radical donosi, że Brisson nie ma wcale 
zamłaru ustąpić i oddać steru rządu p. 
Bourgeois. Figaro stwierdza krążące pogło- 
ski, iż sąd kasacyjny zamierza przed roz- 
strzygnięciem prośby o rewizyę procesu no- 
we zarządzić śledztwo. Potwiordza się, że 
sprawozdanie referenta Barde opiera się 
przedewszystkiem na listach Ksterhazego, pi- 
sanych do wybitnych osobistości wojsko- 
wych. 

Siècle ogłasza nowy protest komitetu 
francuskiej ligi dla ochrony praw ludzkich 
przeciw sposobowi obchodzenia się z Pic- 
quartem. 

Petit Journal donosi, że wczorajsze 
zgromadzenie hgi patryotycznej pod przewo- 
dnietwem Derouleda, uchwaliło rezolucyę, 
wzywającą patryotów do urządzenia dnia 25 
b. m. demonstracy! na cześć armii i rzeczy- 
pospolitej. 

Konstantynopol, 21 października. Ce- 
sarstwo odbyli wczoraj wieczorem wycieczkę 
po wspaniale oświetlonych ulicach miasta. 
Ogólny podziw wywołała iluminacya Bosforu. 
Cesarstwo powrócili dopiero po północy do 
swojego pałacu. Dzisiaj zwiedzą wielką suł- 
tańską fabrykę dywanów. 

Konstantynopol, 21 października. Ce- 
sarz Wilhełm przyjmował wczoraj ambasa- 
dorów, a najdłużej rozmawiał z austro-wę- 
gierskim ambasadorem baronem Caliee. Ce- 
sarzowa przyjmowała małżonki ambasadorów 
i odbyła cercle, przyczem był obecny także 
cesarz. Wczoraj po południu cesarstwo udali 
się do Hereke. Ludność witała ich nadzwy- 
czaj sympatycznie. Orkiestry grały niemiecki 
hymn ludowy. 

Sekretarz stanu Buelow złożył wizytę 
ambasadorowi rossyjskiemu Ńinowjewowi i 
zabawił u niego dość długo. 

Konstantynopol, 21 października. (7e- 
lefonem). Porta nadesłała już urzędową od- 
powiedź na zbiorową notę ambasadorów ezte- 
rech mocarstw w sprawie Krety. Porta oświad- 
cza, że zgodzi się na wszystkie warunki bez 
zastrzeżeń, wyraża jednak nadzieję, że ochrona 
mahometan będzie zapewniona. 

Konstantynopol, 21 października. (Te- 
lefonem). Ministrowie wojny i marynarki 
otrzymali wielkie krzyż orderue legii hono- 
rowej. 

Londyn, 21 października. (Telef.) Ti- 
mes donosi z Kanei, że po odejściu wojsk 
tureckich urzędnicy tureccy zostaną również 
wydaleni przez mocarstwa i to nawet gwał- 
tem, jeśli dobrowolnie nie ustąpią. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 21 października 1898, godzina 
2 minut —. Alpejskie Towarzystwo górnieze 
17850, Węgierskie akcye kredytowe 378-50, 
Akcye anglo-anstryackie 15475, Akcya ban- 
ku Union 29050 Kredytowe ziemskie 440 —, 
Kredyty 35250. Akcye kolei południowej 
70:50. Losy tureckie 58:20, Akeye kolei 
państwowej 350:25, Akcye kolei Liwowsko- 
Czerniowieckiej 291:50 4-procentowe galie. 
obligacye propinacyjne z 1889 r. 9%—, 
Akcye tytoniowe 127 —, galicyjskie obliga- 
cya indemnizacyjne 97:—, Akcye kolei Eben- 
tal 259975 Akcye banku dla krajów koron- 
nych 221-—. 4-procentowa węgierska renta 
złota 11980, Akcye banku związkowego 
260—, Rubel papierowy 127387. Węgier- 
ska renta papierowa 97:95 Rimurania 26175. 
Usposohienie ustalone. 


Odpowiedzialny redaktor K04M Kreckowiecki, 


Nadesłane, 


100.000 koron, 25.000 koron i 10.000 
koron są głównemi wygranemi Loteryi Wielkiej 
Jubileuszowej Wystawy. Zwracamy uwagę naszych 
Czytelników, że powyższe wygrane wypłacone będą 
w gotówce z potrąceniem 20 pre. 


Nszelk,e kupony iwylosowane 
paniery wartościowe 


wypłace bez potrącenia prowizyi lub 
kosztów 


Kantor wymiany 


ye c. k. uprzyw. 23 
Calie. ake. 


Banku j hipotecznego. 


Kantor wymiany i oddział depozytowy przeniesiony 
do lokalu parterowego w gmachu bankowym 


WWE „Oreditverein** donosi w numerze 
238 dziennika „Wiener Handelsblatt" z 18 b. m., 
iż skonstatował, ż* oznaczona w numerze 236 
rzec onego dziennika z dnia 15 b. m. jako niewy- 
płatna „Lora Bardach* we Lwowie, wcale nie jest 
identyczną z zaprotokołowaną firmą handlową „L. 
Bardach, we Lwowie, plac Gołuchowskich 1. orj. 15“ 
której właścicielką jest Laura Bardach. 


a 


Lekcye szermierki 
na pałasze i florety. 
Warunki bardzo przystępne. Dla PP. 
akademików i uczniów szkół Średnich 
ceny zniżone. Zbiorowe lekcye dla pań. 
Oddzielne gedziny według umowy. 
Zgłoszenia codziennie od godz. 4 do 
6 popoł., uł. Zielona I 22 parter (dom 
hr. Zamoyskiego). 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 20 października 1838 
HOTEL EUROPEJSKI. 

PP. Z. br. Brunieki z Lublińca, W. Bukojem- 
ski z Jasłe, 0. Sala z Wysocka, A. Wolf z Amster- 
damu, T. Brückner z Cieszyna, J. Kampfe z Rawy 
ruskiej, 


Wystawy i Muzea. 


Nienstająca wystawa wyrobów prze- 
mysłu krajowego otwarta codzienne w domu 
niegdyś Biesiadeckich (przy placu Haliekim ) 
Wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pią- 
tek, w inne dnie 10 et. — Wszystkie przed- 
mioty na sprzedaż. 


6 


Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. maja 1898. 


(Przyjazdy i odjazdy pociągów podane są według zegara środkowo - europejskiego) 


ociąg 
posp. | osob. 


| 510 


j be , przez Przemyśl 


Z Janowa 


Ze Sokala i Rawy ruskiej 


SP 0p O0 ~g I-II 
O m © OT OT H+" W 
NAAND 


| z. Ickan, Suezawy 
Z Jarosławia, Lubaczowa 
Z Janowa 


= 
Q 
yo 
n 


10:45 


Kopyczyniec, 


na dworzee Podzamcze 


Podwysokiego 


z Jasła przez Rzeszów 


dworzec Podzamcze 


i Kozowy 


dworzec główny 


UWAGA: Czas środkowo-europejski różni się od czasu lwowskiego o 36 
minut a mianowicie 12 godz. w czasie środkowo -europejskim 
12 godz. 36 ininut czasu lwowskiego. 


"szy Cennik 
lwowskiej izby hanúioweji przemysłowej 
Lwów, d. 21 października 1898. || płacą żądają | 


lutą ausir. 
I Akoye za sztukę. Wood 3 


zł. et. zł. e 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. Rigau Ż115U 
Kol. Lwów-Czern.=Jassy po 200 
zł. wa. w srebr. . . . . pol — 224 — 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. [376 — 386 — 
a kred. gal. po 200 zł. w. a. 200 — 210 - 
Garbar. w Rzeszowie po 200 zł. wa. [05 — 232 -- 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
tem Lipińskiego po 500 kor. wa. |]361 — 266 
Banku gal. dla handl. i przemysł. 
po d GM pe ge Ba e 208.50 211. 
It. Listy zastawne za 100 zł. 
Banku h. g. 5j wa. wyl.z10%ępr. [110 — 110 
a nå no nlos. wW 50 i. e [100 10 100 8( 
» n» Æo nn WOO lpo 200K. wf 9650 97 20 
„ kraj. 4a? w. a los. w511. w |:00 9} 1016 
ano on h w. a. los. w 57L of 98 — 987 
Tow. kred.gal.ziem. 4°/ (pierwsza æ 
emisya) >. . « « « « -x $9750 98 20 
Teos, kredyt galie. ziemsk 10°h + 
la w 41%, lat .— | 97 ro 98 
4 , los w 56 lat. =] 9570 96 
II. Obligi za 100 zł. F 
Qal. funduszu propinae. 4*/, w. a. © | 97 20 
Bukow. funduszu propin.5"/o w.a. © [102 5) 
Komunx!ne Banku kr. 5*/, (2. em.) *|102 30 


„4,0 (3.ein.) 7 
45/, po 200 kr. +% | 97 50 
104 50 


R n 
Kelej. lokalne dtto 
Pożywazi kraj. 60j, wa. z roku i873 w 
ina zroku L891 v 
401, po 200 koron a 


IIel LIS 


* 2 reku 186: ; 97 5> 98 20 
Połowa. w. Lwowa ję po 208 kor, 95 30 96 — 
iR, Losy 
Miasta Krakowa . 26 50 28 5f 
„  Dtanisławowa BO0="= -- 
YV.. Monety 
Dukat cesarski . . 5 61 TN 
Napoleoad'or w. . . . . 9 49 9 59 
Pół Imperiał BY 94 —— 
Bubel rosyjski srebrny . 1 20 1 25 
ę papierowy 127 — 128 — 
1” marek niemieckich 


58 70 


kurs gieldy wiedeńskiej. 
Dnia 19 października 1898. 


A. Ogólny dług państwa, płacą żądaj» 
Jednolity dług państwa w banknot. 
maj-listopad . © e 10115 101 85 
tutz-sierpich , -. . . . 230090 18110 
Jadrolity dług państwa w zrabrza 
aizczeh-linisa |. 14099 16110 
kwiewańnaś dziernik 11093 07.10 


Wobec wysokiego kursu rent austryackich i węgierskich polecamy zamianę 
tychże na Listy zastawne Towarzystwa kredyt. ziemsk., Listy zastawne Banku 


Do Lwowa przychodzą: 


3:30% Z Podwołoczysk, Kozowy, Grzymałowa na dworzec główny 
Z Krakowa, (Wiednia, Berlina, Wroełuwia, Warszawy), z Cha- 
bówki i Orłowa przez Tarnów, Rzeszów i Przemyśl, Sam- 


Z lókin (Gałacu, Jass), Suczawy, Kimpolungu, Radowiee, Se- 
| rethu, Berhomethu, Nowosielicy, Husiatyna, Kałusza 
Z Zimnej wody od 8 maja do 11 września włącznie 


Z Tarnopola i Brodów na dworzec Podzamcze 


Z Ławocznego (Pesztu), Kałusza, Chyrowa, Stryja 

Z Tarnopola i Brodów na dworzec główny 

Z Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Wieliczki i Orłowa przez 
Tarnów od *5/, do *5/ę włącznie) z Mezó - Laborez (Pesztu) 
Chyrowa przez Przemyśl 


z Podwołoczysk, Kozowy, Grzymałowa na dworzec Podzameze 


Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Chabówki i Nowego 
a przez Tarnów, Rzeszów lub Przemyśl 

Ze Skolego i Stryja (z Hrebenowa tylko od 19%, do 3ta wła- 
cznie) Kałusza, Chyrowa 

Z Iekan (Bukaresztu, Gałaeu, Ta, Suczawy, Radowiec, Sere- 
thu, Kórósmezó, Husiatyna, 

Z Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), (rrzymałowa, Husiatyna, 

Brodów, na dworzee Podzamcze 

Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Grzymałowa, Husiatyna, Ko- 
pyczyniec, Brodów na dworzec główny 

Z Podwołoczysk (Kijowa Odessy), Grzyinałowa Kozowy, Brodów, 


Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Grzymałowa, Kozowy, Bro- 
dów na dworzec główny 
Z Ickan, Suczawy, Radowiee, Berhometu, Serethu, Kozowy, 


Ze Sokala, Bełzea i Lubaczowa 


Bf Z Krakowa (Wiednia), Wieliczki, Orłowa, Rozwadowa, Nad- 
brzezia, Sambora i Ghyrowa przez Przemyśl 

Z Janowa od t do *:/, wł. i od ja do 30/5 wł. codziennie 

$ od tfe do *5/, wł tylko w święta i niedziele 

| Z Brzuchowie tylko od */, do 50/4 wł. i od 1j do "ha wł. 

if Z Brzuchowie tylko od 1- do */Ją wł. 

i Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wroeławia), z Lubaczowa przez 

Jarosław, z Jasła, Kiosna, Sanoka, M Laboreza (Pesztu) 

przez Przemyśl, z Orłowa przez Tarnów od */, do *'/e; 


i Z Janowa od */e do */, włącznie tylko w dnie powszednie 

# Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia Warszawy) Wie- 

j liezki, Lubaczowa przez Jarosław; z Jasła Rymanowa 

Krosna, Iwonicza, Mezó - Laborez (Pesztu) przez Przemyśl 
Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec na 


Z Iekan (Bukaresztu Jass, Gałacu), Suczawy, Kimpolungu, Ra- 
dowiee, Czudyna, Kórósmezó, Husiatyna, Podwysokiego 


Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec na 


4i Z Ławocznego (Pesztu), Chyrowa, Borysławia 
12154, Ze Skolego, Kałusza, Borysławia 


m 


ałusza 


5'20% 


Do 
Do 
Do 
Do 
Do 


Ze Lwowa odchodzą: 


H Do Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Chyrowa, Sambora, 


Mezó, - Laborez (Pesztu), Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, 
Krosna przez Przemyśl; Jasła przez Rzeszów, Wieliezki 


Do Ławocznego (Munkaesa, Pesztu) Borysławia 
| Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, Kozowy z dworca 


głównego 

Ickan (Gałacu, Jass, Bukaresztu), Podwysokiego, Kozowy 
Kórósmezó, Husiatyna, Radowiee, Kimpolungu, Suczawy 

Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, Kozowy z dworca 

Kiakowa W = 
rakowa iednia, Wrocławia, Berlina), Lubaczowa 
Jarosław, Rozwadowa, Nadbrzezia, owe przez Te 

Krakowa (Wiednia, Warszawy), Chyrowa, Stróża przez 
Tarnów 

Skolego, Hrebenowa od 1, do ™/a wł. Kałusza, Borysławia 
Chyrowa j 

Janowa 

Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniee, 
Grzymałowa z dworca głównego 

Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, 
Grzymałowa z dworca Podzameze 

Bełzca, Rawy ruskiej, Sokala i Lubaczowa 

lekan, Sopowa, Berhomethu, Radowiee, Suczawy 

Janowa od *Jr do *5/ę wł tylko w niedziele i święta 

Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworea głównego 

Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów z dworea Podzam. 

Brzuchowie tylko od */; do "1/6 wł. w niedziele i święta 

Ilekan, Podwysokiego, Kozowy, Kałusza, Husiatyna, Körös- 
mezó, Serethu (Jass, Bukaresztu) 

Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Lubaczowa przez 
Jarosław, Jasła przez Rzeszów, Chabówki przez Rzeszów 
lub Tarnów 

Stryja — Skolego tylko od 1/, do 
Chyrowa 

Janowa 

Zimnej wody tylko od */; do "!/ę wł. 

Brzuchowie tylko od */5 do *'/, włącznie 

Jarosławia, Sambora przez Przemysl 


Husiatyna, Kozowy, 


Husiatyna, Kozowy, 


%6/, wł.; do Borysławia, 


Janowa od je do *%/, włącznie tylko w dnie powszedniB 

Ickan, Radowiec, Kim olingu, Sz a 

Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy) Mezó- 
Laborez (Pesztu), Orłowa przez Tarnów od 15/ do *5/, wł. 

Tarnopola z dworca głównego 

łŁawocznego (Munkacsa, Pesztu), Chyrowa, Kałusza 

Sokala i Rawy ruskiej 

Tarnopola z dworea Podzamcze 

Janowa od */, do **/, i *6/, do *0/, wł. codziennie; od 1e 
do 1j, wł. w niedziele i święta 

lekan (Jass, Gałacu), Husiatyna, Kałusza, Szeparowiee, 
ku Nowosielicy, Berhomethu, Serethu, Radowiee, Suczawy 

Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina) Chy- 
rowa, Sambora, Sanoka, Rymanowa, Iwonieza przez Prze- 
myśl, Jasła, Chabówki, Orłowa przez Rzeszów, Chabówki, 
Orłowa przez Tarnów, Rozwadowa 

Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Husiatyna, Grzyma- 
łowa, z dworea głównego 

Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Husiatyna, Grzyma- 
łowa z dworca Podzamcze 


Nocne godziny od 6 wieczór do 559 rano objęte są tłustemi ramkami 


Biuro informacyjne e. k. kolei państwowych przy ul. Trzeciego Maja w Hotelu 
Imperial, udziela wyjaśnień w sprawach kolejowych, sprzedaje wszelkiego 
rodzaju biiety jazdy i rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym. 


płacą żądają taca żądaj łacą żądaj 
Losy z roku 1854 po 250zł. mk.4pr. 163.— 166.—] Gal. poź. kraj. zr. 1873 za 109 zł. 6pr. = e, Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . 105% 11 > 
m „ 1866 po 500 zł. wa.5pr. 140.50 141.25 a WE ESO. ápr. —— —.— | Losy fund. are. Rudolfa 10 zł. . 25,— 26 — 
3 „ 1860 po 100zł. 5 pr. . 158.30 159.75 n n»n n n 1893 „200kor.4pr. 97.— 97.70] Salma 40 zł. mk.. . . . . 82.—  83.— 
n 1564 po 100 zł. - 185.50 19650 „ oblprop.zr.1889za 100zł. 4pr. 97—  38.—] Pożyczka m. Salzburga 20 zł. 28.—  29.— 
b „ _ 1864 po 50 zł. 195.50 19550] Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za St. Genois 40 zł. mk. - - e o 18080 8i-= 
Listy zast. domen. państw. po 120 100 zł. 4 pre. . . . . . » . 95—  ?5%5Ę Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . 5L.—  55— 
ZE pre. g a rafa UOP 2 150.— 15080 pea Tona za 100 kor, 4 pre. .  —.-- z 5 „ fryestu 100zł.mk.4*/,pr. 165.— —.— 
PE. 3 h ożycz.serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 3275 33.75 k > n 50zł. 4 pr. 38—  —— 
B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa | Tureckie obi. prem. kol.za400frank. 58.25 55.75] Waldstein 20 zł. mk. . . a. G60— == 
reprezentowanych krajów koronnych). 
Austr. renta złota wolna od podatku R. Llaty zastawne. Orlie. hipot. i listy dłużne E. Akoyo banków (za sztukę) 
za 100x3. 4 pro. . >. 4120.05 120.25 (za 100 zł. Nom). Banku Anglo-austr. 120 zł. . . . 15423 154.75 
Austr. renta w wal. kor. wolna od Anglo Austr. banku los. w 301.4*/spr. 100.50 —.—} Peszt. banku handi. 500 zł. . . 1415— 1418 — 
podatku za 306 kr. 4 pre.. 101.30 101.50] Austr. zakł. kr. i los. wol kpr. 98.20 99.20 a krad: dla handlu i przem. 352.50 358 — 
A n»n  „ ODbL. prem.zr. 03pr. 120.25 121.— gg. banku kredyt. 200 zł. . 378.95 379.25 
Q. Gbligaoye kolejowe. z aa EE X T 1889 3 pr. 117.50 118.25 f Dolno austr. łowi aak. 500 zł. 740.— kt 
Kol. Areyks. Albrechta za 100zł.4pr. 99.40 100.40] Bukowiński zakł. kred ziem. los. 4pr. 105. - 105.75] Gal. banku hipot. 200 zł. . . . . 378.— 379.25 
Kol Gosse. BBE A e slosis wol m. p. n n los.kpr. 96.60 97—] „  „ dlahandluiprzem.200zł. 209.50 `2)75 
od podatku za 100 zł. 4 pr. —— — — Gal. ake. ban. bip. 10pr.prem.loe.5pr. 110.— 110.60j Banku dla kraj. koronnych 200 zł. 22025 220.75 
„ za 200 zł. mk. 53j, pr.(osteimp. mom n n ¿OE BÔ lat 84, pr. 100.— 18070] „  Austro-węg. 600 zł.. . . . 9u4— 908 — 
kora) - « . AB. ... . . (980 140.40 A 0 5 (80 0EB muł heb „  Związkow.(Unionbank) 200zł. 269.50 290.50 
Kol. WRA Franciszka Józefa za koron 4 pr. . . . . . . . . 96.75 97.50] Czesk. banku związk. 100 zł. . 1:4— 13480 
100 zł 5 pr. . . . . . . . 12710 12810] Gal. Tow. kred. siem. à pr. los. 56 lat 96.80 97.30] Zivnostenska banka 109 129.— 12950 
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. kor. no n» o» n %pr.los.śllat 98— 9850 L. Ak Pozedeioni: 
wolne od podatku za 200 kor.4pr. 99.40 10040] = + >»  » Ápr. stare . 9725 %8- « Akoye Przedsiębiorstw transportowych 
Kol. Karola Ludwika po 200 sł. mk. no g n n $pr.zaż00kor. 9550 95 O) Buk. kol. lok. ake. pierwsz. 200 zł. 306 — 210 — 
(ostempl. axcye) 5 pr. . . . . 210.20 21120 Paak uara yo łą Lodom. MAS 10155 SR 2 akcye zakład. 200 zł. 160.— 170 — 
i s Ww © 6 8 6 o. i i X : 
QGbiigacye pierwszeństwa (kolejowe). Buku krajoweko okie komun. 2 i RAH KDE GEODE SDE da og 7 
Kolej Are. Albrechta za 300 zł.5pr. 113.10 114.10] , Emissya 5 pr. . „ - . - « . 108.1) 102.70] Kol Lwów-Bełzee (ake.pierw.)200zł., —.—  — — 
„ w złocie za 200 zł. 5 pr. . . 138.—- —,—| Banku krajowego oblig. komun. 3 „ Lwów-Czern-Jassy 200 zł. . . 392.— 203 — 
Kol. Czeskiej zach. za 200, 1900 i Emissya 42 lat za 200 kor.4*j, pr. 100.50 101.35] „ wschodn.-galie.-iozaln. 209 zł. 196— 200 — 
5000 zł. 4 pre. . - . . . . . 99.69 100.60] Pankukraj. los.57"/„1.zaZ00korApr. 98-- 99—| > państwowych 300 zł% .. .. = —— 
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 200 „ Obl. koi. los. zag00kor.4pr. 97.50 93.50} , południowej 200 zł. . ky, a 
kor. $ pro. >.. - « * . . 9930 100.70 Łastro-węg banku 49 lx Lai los, pr. 200.10 101.16 „ węg. gaiicyj. I. 200 zś. . . 313 35 21425 
Kol. bukowińskiej łokaln. za 200 "i a 50 lat ios. 4 pr. —— —— RORY R. żegl. na Dunaju5Oćzł.mk, -49.— 451 — 
DE E pre. . - «Mo JIONENE - b SZA tAE as a 
Kol. gal. Karola Ludwika za 200, ARES | Obligaczt z prawem pierwszeńaiwazalO0zi.n0. IM. Akoge Przedsiębiorstw przemysłowych. 
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Licytacye. 


L. cz. E 572/98 6 (6585 3 — 8) 
Na żądanie p. Berla Fanklera ze Lwo- 
wa, zastąpionego przez adw. dr. M. Chigera 
we Lwowie, odbędzie się dnia 27 paździeraika 
1898 o godzinie 10 przed południem, w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 6 l- 
cytacya realności w Krzemienicy położonych 
lwh. 111, 185i 136 ks. gr. gm. Krzemienica 
objętych, Józefa Bajora i spól. własnych, wraz 
z przynależnościami, składzjącemi się z stodoły 
na pare. bud. lk. 65/2 66 lwh 111, domu 
na parceli bud. lk. 658 lwh. 136 i domu na 
parc. bud 65/1, lwh. 135. ) 

Nieruchomości te, wystawione na licy- 
cyę, ocenione na 3830 zł., przynależności zaś 
na 330 zł. 

Najniższa cena wynosi niaruchom ści 
2220 zł., zaś przynależności na 110 zł. a. w., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienie 
i t. d.) może każdy, mający chęć ku lenia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 4 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło 
sió do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inzczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania je- 
dynie przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymienio- 
nego i nie wskażą temuż sądowi pełnomocnika 
do doręczeń, w siedzibie sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 11. 

Mielec, d. 24 sierpnia 1898. 


L. ez. E. 178/98 2 (6584 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Łańeucie poda- 
je do wiadomości, że e-lem zaspokojeuja wie- 
rzytelności Izaaka Karpf+ w kwocie 127 z. 
50 ct., odbędzie się w tut. sądzie dnia 20 
października 1898 i dnia 24 listopada 1828, 
każdym razem o godzinie 10 przed połudn:em 
egzekucyjna sprzedaż przez publiczną licyta- 
cyę połowy realności lwh. 367 ks, gr. gm. 
Rakszawa, Ignacego Nogi własnej. : 

Cena szacunkowa a zarazem wywołania 
1015 zł. a. w. 

Wadyum 102 zł. a. w. 

Warunki licytacyjne, wyciąg hipeteczny 
i akt oszacowania, można przejrzeć w Regi- 
straturze tut. sądu. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Łańcut, 10 czerwca 1898. 


L. cz. E. 218/98 10 (6620 2—8) 
Na żądanie dr. Emila Blumenfelda, za- 
rządcy masy konkursowej Toni Tauby Süssla 
20. Sperling, odbędzie się dnia 9 listopada 
1895, o godz. 10 przed południem, w sądzie 
niżej wymienicnym, w oddz. Nr. 2 we Lwo- 
wie lieytacya połowy realuości pod lk. 407 
2/4 we Lwowie (22 ul. Szpitalna, 2 ul. 
Źródlana) położonej, whl. 3862 II Dz objętej, 
do masy konkursowej Toni vel Taaby Siissel 
Żim. Sperling należącej. 
ieruchomość powyższa, wystawicna na 
licytacyę, jest oceniozą na 15058 zł. 80 et. 

Najniższa cena wynosi 1529 zł. 45 et., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie de 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku: 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w oddz. Nr. II. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niadopuszeżalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju eo do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą a 
dalszych wydarzeniach tego postępowania je- 
dynie przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wymia- 
nionego i nie wskażą temuż sądowi pełno- 
moenika do doręczeń, w siedzibie sądu za 
mieszkałego. , 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział TI S. I 

Lwów, d. 7 paździeruika 1898. 


(6624 2—3) 


L. 2801 
Licytacya 
Daia 9 listopata 1698 o godzinie 11 
przed poładniem odbędzie się w biurze podpi- 


sanego c. k. Zarządu salinarnego licytacya 
zapomocą ofert pisemnych, celem dostawy 
w roku 1899 różnych artykułów sklepowych 
oraz różnych wyrobów drzewnych jakoto: dra- 
bin, toporzysk, łopat, konewek, taczek ete. 

Bliższych wiadomości eo do ilości i ja- 
kości poszczególnych materyałów sklepowych, 
wzory wyrobów drzewnych, jakoteż bliższych 
wiadomości co do waruuków lieytacyjnych 
powziąć można w biurze podpisanego e. k, 
Zarządu w zwykłych godzinach urzędowych. 

© k Zarząd salinarny. 
Wieliczka, dnia 18 października 1898, 


L. cz E 188/98 5 (6612 2—3) 

Na żądanie Kęckiej Kasv, sierocej zastąpio- 
nejprzez kuratora adw. dr Kazimierza Fabry- 
ego w Kętarh, odbędzie się dnia 18 listopada 
1598 o godz. 9 przed p:łudniem, w sądzi: 
niżej wymienionym, biuro Nr 5 w Kętach 
leytacya realności lwh. 199 gm. kat Porq- 
bka objętej, Franciszka Butki własnej. 

Nieruchomosć wik. 11% gm. Porąbka 
wystawiona na bcylacyę, jest oceniona na 
kwotę 1644 zł. 34 et. aw. 

Najnizsza cena wynosi kwotę 1057 zł 
90 et., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzia do skutku 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumentu (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastrelny, prot: koły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzia niżej wymienionym, w biurze Nr. 5. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłsby niedopuszezaluą, należy z=ło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem pod oszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją bądź w toku postępowania 
lieętacyinego powstaną, zawiadamiane będą o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania je- 
dynie przez przybieie na tablicy sądowej, jeśli 
nie mieszkają w okręgu sądu niżej wym!ie- 
nionego i nie wskażą temuż sądowi pełno- 
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest ek. notaryusz w Kętach Julian Spern. 

C k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Kęty, d. 2 października 1698. 


L cz E VI 1044/97 98 (5949 3—3) 
Na żądanie Nussyma Guthera, odbędzie 
się dnia 22 listopada 1898 o godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 
binrze Nr oddz II licytacya 1/4 części rea- 
Iności whl. 127 ks. gr. gm. kat. Mikulińee i 
whl. 60, 324, ks gr. gm. Budyłów dłużnika 
Jana Kieuła Stefana własnych, obejmujących 
pbad. 341, 178/4, 178/2, 847/1, 1164/2 
1164/3, 1165/1, 1166/2, 1166/3, 1164/4 
1689, 1690 wraz z przynależnościami, skła- 
dającemi się z domu mieszkalnego, przy budo- 
waną do tegoż stajnią, tudzież stodoły. | 

Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 
tacyę jest ocenioną na 679 zł. 75 ct, zaś 
przynależności na 75 zł, z czego 1/4 część 
wynosi 158 zł. 75 et. 

Najniższa cena wynosi 102 zł. 60 ct. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, ma 
jący chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 
Oddz. II. 
pniatyn, d. 19 września 1898. 


Nr. 3500 (6423 3—8) 
Die k. k. Tabak-Haupifsbrik in Winaiki 
beabsichtiget fur die Zeit vum 1 Jänner bis 
Ende Dezember 1809 jm Wega d'r öff-ntl- 
chen Licitation durch Uiberreichung schritt- 
licher Offerte sicherzustellen : 
1. Ruchenseheiterholz 100 Cub. Meter. 
2. Weieha Bretter 
a) tannene oder fichtene 
8000 MAGM Meter 14 m/m dick, 240 „m/m 
relt. 
4000 Current Meter 14 m/m dick 270 m/m 
breit. 
4000 Current Meter 14 m/m. dick, 800 m/m 
breit. 
2000 Current Meter 20 m/m. 
breit. 


dick, 240 m m 


b) kieferne 

1000 Current Meter 25 m/m. diek, 260 m/m. 

breit. 

ad 1) Das Buchenscheiterholz, unter 
welchem mindeste.s Arht Cub Meter Weiss- 
þuchenholz enthalten sein mū-sen, muss gut 
ausgetrocknet, vollkommen gesund sein un 
in moglich=t astlosen Seheitern begestellt 
werden; Piūgel oder anderes als Buchen- 
scheiterholz 1st von der Uibernahme ausge- 
schlossen. 


Gazeta Lwowska Nr. 240 z dnia 22 października 1898. 


Das Buchenscheiterholz ist franco Ta- 
bak-Hauptfabrik in Winsiki zu liefern. 

ad 2) Die Bre'ter müssen grsgamt, voll- 
kommen trocken, gesunt und möglichst ast- 
frei sein, resp. dürfen dies-lben nur wenige 
gesunde nicht durchfallenda Aa‘, onthalten, 
und kannenfraneo Fabrik Winniki cue. franco 
Bahnhof Lemberg geliefert werden, und sind 
die Kinheitspreise darnech zu stellen. 

Schr.ftlhiche mit 5) kc. per Bogen ge- 
stempelte, mit der Quittung einer k. k, Cassa 
über erlegtes 10 pre. Vadium oder mit dem 

0 pre. Vadium selbst belegte Off-rte müssen 
bis ldngstens 23 Qetober 189+ Mittags 12 
Uhr bei der k. k Tabak-Hauptfabrik in Win- 
niki eingebrach werden. 

Jedes Offert muss unter doppelten ver- 
schlossenen Couverts-eingebracht werden, von 
w:lehəu das a4ussere die Adresse des Amtes 
und das innere die Bezei huung „Off ste zur 
Lieferung Von “zu enthalten hat. 

Nachtrzyst fferte werden nicht angenom- 
men und im Fostwege eiulangenda Offerte 
können nur dann Beriieksicht.gung finden, 
wenn selbe noch vor A s:lauf des festgesetzten 
T-rmines, beziehuzgsweise vor Beginn der 
Of ung der Of-rte, der k. k. Tabak-Haupt- 
fabrik auch wirklich zukommen. 

Coneretal Aubothe werden nicht bsriick- 
sichtiget. 

Die allgemeine Qontrakts und Lieforungs- 
Bodingnisse kónnen bei dan k k. Tabak- Haupt 
fabriken in Wiunik und Krakau, dann bei 
dem k. k. Tab-k- Verschleiss - Magazine in 
Lemberg und der Handels und Gewerbekam- 
mer in Lemberg eingesehen, sowie den Con 
currenten auf Verlangen auch direkte zuge- 
s ndet werden. 

K k. Tebak-Haupt-Fabrik, 

Winniki, am 10 October 1898. 


L. cz. E. 98/98 (2) (6481 1—3) 

Na żądanie Wasyla i Maryi Blaszezu 
ków z Kuhajowa, odnędzie się dnia 18 listo 
pada 1598 o godz. 10 rano, w sądzie niże: 
wymienionym, w biurze Nr. 8 w Winnikach 
licytacya 2/3 i z 424 czyli 19 części real- 
ności wyk. hip. 1. 88 ks. gr. gm. Kuhajów 
objętej, Ewy z Biaszczuków zam. Batóg wła- 
snej, wraz z przynależn ściami, składającemi 
się z chałupy, stajni i stodoły, nowowałkowa- 
nych słomą krytych. 

Cząstka nieruchomości niniejszem wysta- 
wiona na licytacyę, jest oceniona na 92 zł. aw., 
zaś jedna dziewiąta część przynależności całej 
realności na 24 zł. 66 et. 

Najniższa cena wynosi 77 zł, 77 ct., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie da 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumanta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia it. d.) może każdy, mający ebęć kupienia. 
przejrzeć podczas gedzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 8. 
~ Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną nalaży zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
złyby być już ze skutkiem podnoszone. 
.. Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedyni przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałrgo. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu hi- 
potecznego dla wzmiankowanej cząstki nieru 
chomości. c 


O k. Sąd pawistowy, Oddział II. 


” 


Winaiki, d. 6 lipca 1898. 


L. cz. E. 586/98 (2) (6647 1—3) 
„Na żądanie Powiatowej Kasy oszczędno- 
śl w Wieliczce, zastąpionej przez adw. dr. 
Wilhelma Dadlera w Krakowie, odbędzie się 
dnia 9 Listopada 1898 o godz. 10 przed po- 
ludniem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biarze Nr. 4 w Wieliczce licytacya realności 
whl. 8 i połowy realności lwh. 9 ks gr. Wie- 
liezka objętych. 

, Nieruchomości realności lwh. 8 i Ys re- 
alności lwh. 9 w Wieliczce, wystawione na 
licytascyę, są ocenione na 1I414 zł. 81 et 
a mianowicie: lwh. 8 na 7674 zł. 41 ct, zaś 
i real. Awh. 9 na 3740 zł 40 et. 

_ Najniższa cena wynosi 6191 złr. a. w., 
poniżej tej eeny sprzedaż mie przyjdzie do 
skutku. 3 

Warunki lieytaeyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta wyciąg tabu- 
arny, wyciąg katastralny, protokoły oewnienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
urzejrzeć podczas godzin urzędowych w s3- 
dzie niżej.wymienionym, w biurze Nr. 4. 


w. 


Takie prawa, w obec których, niniejsz 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźśdyejg= uly wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, intenntntfje venia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomośterperb. `~ 
gldw hré już ze skutkiem podnoszone. ^ 

«xe osoby, dla których, jakie prawś 
lub ciężary na powyższych nieruchomościsca 
bądź obeenie już istnieją, bądź w toku postęp: - 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamianu 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądowej 
sli mie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Wieliczka, dnia 5 września 1898. 


L. cz. VI 450/91 18 V (6642) 

Na wnios-k p. Edwarda hr. Starzeń- 
skiego, odbędzie się w sądzie tut., w biurze 
Nr. 4 w dniu 29 listopada 1898, o godz 10 
przed południem, relicytacya realności lwh. 
608 i 609 ks. gr gm Podgórze do Antonie- 
go i Małgorzaty Serafinów należących, z po- 
wodu niedotrzymania warunków licytacyjnych 
przez Franciszka i Maryę Koennerów. 

(ena wywołania reainości lwh., 608 wy- 
nosi kwotę 637 zł., realność lwh 609 kwotę 
650 zł, wadya kwotę 64 zł. i 65 zł, 

Warunki licytacyjne i akt oszacowania 
można przejrzeć w sądzie. 

k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Podgórze, d 10 października 1898. 


L ez E. 195/88 (4) (6635) 

W sprawie egzekucyjnej Towarzystwa 
zaliczkowego w R-hatyn e przeciw masie spad- 
kowej Stefana Krajkowskiega, małoletnim Ste- 
fanowi, Oleksie, Maryśce, Hawryle, Julianowi 
i Pańk wi Krejkowskim oraz Hnatowi Kraj- 
kowskiemu o 125 zł. 86 ct., odbędzie się 15 
listopada 1898 o 10 rano w biurze Nr. 3 
licytacya realności, dłużników własnych, a to 
vierwszego i drugiego cizła hipotecznego whl. 
102 oraz ciał hipotecznych whl. 191 i 307 
gminy Ruzdwiany objętych. 

Nieruchomości te są ocenione na 395 
zł., przynależności zaś na 47 zł 

Najniższa cena wynosi; 294 zł. 67 et., 
poniżej tej ceny sprzedaż nia przyjdzie do 
skutku. 

Przedłożone, przez wierzyciela warunki 
licytacyjae zatwierdza się. 

Warunki licytacyjne, wyciąg tabularny, 
protokoły ocenienia i t. d może każdy, ma- 
jący chęć kupienia, przejrzeć w sądzie niżej 
wymienionym, biuro Nr. 7 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inacz*j roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mc- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Bursztyn, dnia ż4 sierpnia 1898, 


Nr. 6852 (6550 1—2) 
A ML BSO: 
, Am 81 Ostober 1898 9 Uhr Vormittegs 
findet bsim Truppen -Spitale in Kamionka 
strumił+wa eine neuerliche Sicherstellungs- 
Verhandlung b treffesd Vergebung der trai- 
teurmassigen Verkóstrgung, dann der Remi- 
gung und Ausb szerung der Spitals- und 
Krankenwascha bei diesem Spitale auf die 
Zeit vom 1 Jänner 1899 bis Eade December 
1599, bei gtnstig-n Anboten eventuell bis 
Ende December 1901 statt. 

Die näheren Bedingungen kónren den 
bəi der Verhandlung:stelle uad bai der Inten- 
danz des 11 Corps erliegenden Badingnis- 
hefien entnommen we den. 

Im ubrigen gelten fir diese Sicherstel- 
lung ganz dieselben Bestimmungen, wie sie 
mit der von hieraus unter Nro 5228 vom 
28 August |. J. erlassenen Kundmachung 
betreffend die allgemeine Sicherstellung der 
Verkóstigung und Wäschereinigung bei den 
Sanitatsanstalt>n des Oorpsberaiches bekannt 
gemacht wurden. 

Vorerwihnte Kunimechung wurde alle- 
rorst affirhiert und erscheint anch uster Nro 
199 der Gazeta Lwowska und Nro 198 der 
Czernowitzer Zeitung vollinkalthch verlautbart. 

Lemberg, am 11 October 1898, 

Von der Intondanz des k u. k. 11 Corps. 


L. cz. E. 368/98 (4) (6367) 

Na żądanie Emila Mandzija, odbędzie 
się dnia 21 listopada 1898 o godz. 117/, 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze nr. 2 w Brzeżanach licytacya 
1/5 części realności, objętej whl. 19 ks. gr. 
gm. Kotów wraz z przynależnościami, składa- 
jącemi się z budynkóm *wzasiewów. 

Nieruche-20 pre. wystawiona na liey- 
tacyę, ic==zsrTONA ña 206 zł. 60 ct., przy- 
należa .wi ha 148 zł. w. a. $ 

Najniższa cena wynosi 281 zł. 6*js"€u., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t.d. może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 4. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby nieaopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytatyjnym, inaczej roszezenia tego ro- 
dzaju co do samej nieruchomości nie mogłyby 
być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzemach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymiemonego i nie wskażą temuż sądo 
wi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Brzeżany, dnia 21 września 1898. 


L. cz. E. 160/98 (2) (6639 1—3) 

Dnia 15 list pada 1898 oabędzie się 
w tut sądzie licytacya realności w Kopy- 
czyńcach, Chaima 1 Ryfki Sperling własnej, 
na rzecz Antoniego Domintkowskiego. 

Cena szacunkowa :500 zł. 

Najniższa oferta 1000 zł. 

Kopyczyńce, 16 sierpnia 1898. 


L. cz. VI 376/90 8 (6582) 

Na żądanie Wojciecha Chrząszezyńskiogo, 
odbędzie się dnia 21 listopada 1898, o godz. 9 
z rana w tut. w sądzie biuro Nr. 15 licy- 
tacya realności lwh. 150 w Czchowie, dłuża! 
ka Wojciecha Stachurskiego własnej wraz z 
budynkiem. 

Nieruchomość, wystawiona na licytację, 
jest oceniona na 158 zł. 25 et. aw., przyna 
leżności zaś na 85 zł. aw. 

Wadyum wynosi 25 zł, zaś najniższa 
cena 162 zer. 16 ct., poniżej tej ceny sprze- 
daż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny protokół ocenienia 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w tut. sądzie, 
biuro Nr. 15. 

Kuratorem niewiadomych z miejsea po- 
bytu wierzycieli hipotecznych jest adw. dr. 
Górski w Brzesku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Brzesko, d. 27 sierpnia 1898. 


Konkursa. 


338 (6570 3—3) 
KONKURS. 

Niniejszem rozpisuje się konkurs 
na posadę lustratora majątków gmin- 
nych przy Wydziale powiatowym w 
Kałuszu. 

Z posadą tą połączona jest płaca 
roczna 700 zł. i ryczałt na objazdy 
w rocznej kwocie 300 zł. 

Po roku nienagannej służby na- 
stąpi stabilizacya. 

Ubiegajacy się o tę posadę winni 
się wykazać, że ukończyli studya pra- 
wnicze i złożyli z dobrym skutkiem 
wszystkie trzy egzamina państwowe, 
tudzież egzamin z rachunkowości, dalej 
że nie przekroczyli wieku 40 i władają 
językami, polskim, ruskim i niemieckim. 

Podania należy wnosić do Wy- 
działa powiatowego do końca listopada 
1898 r. 

Z Wydziału powiatowego. 

Kałusz, dnia 4 października 1898. 
L. 62905 (6564 3—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

W bieżącym roku szkolnym rozdane 
będą stypendya z zapisu ś. p. Jana Żurakow- 
skiego, a mianowicie dwa stypendya o rocz- 
nych 262 zł. 50 et. w. a. dla synów dawnej 
szlachty polskiej, tudzież trzy a ewentualnie 
więcej stypendyów po 210 zł. ewentualnie 
zaś także stypendyae po 157 zł. 50 et. w. a. 
rocznie, które nadane być mogą uczniom do 
szlachty polskiej nie należącym. 
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Ubiegający się o stypendya mają wnieść ! dacyi t. j. w r. 1861 zostawli na posadach 


podania swoje za pośrednictwem przełożonej 
Dyrekcyi szkolnej do Wydziału krajowego naj- 
dalej do 15 listopada r. b. i załączyć do- 
wody, iż: 

1. pochodzą od ojea narodowości polskiej: 
2. są w kraju urodzeni; 8. obrz. rzymsko- 
katolickiego; 4. że uczęszczają jako uczniowie 
publiczni do szkóż lub zakładów naukowych 
w kraju istniejących, a mianowicie: do gimna- 


/Zyum, na wszechnieę, do szkół realnych, te- 


chnicznych "uv agronomicznych, do szkoły 
sztuk pięknych i t. p.; 5. że się odznaczają 
postępem w naukach, tudzież pilnością i oby- 
czajnością i że 6. wsparcia rzeczywiście po- 
trzebują 

Ubiegający się o stypendya powyższe 
z tytułu przynależności swojej do szlachty sta- 
ropolskiej, winni przedłożyć należyte dowody 
swego szlachectwa. 

Prawo rozdawnictwa powyższych sty- 
pendyów służy Wydziałowi krejowemu, który 
również umocowany jest : 

a) uwolnić .eznia od obowiązku uczę- 
sz zania do szkół publicznych lub zakładów 
naukowych w kraju istniejących, jeżeliby szko- 
ła lub zakład w zawodzie, któremu uczeń się 
oddaje, w kraju wcale nie istniały. 

b) użyć stypendyum na zasiłek nadzwy- 
czajnie uz»olnionych młodzieńców cel m wy- 
słania ich po ukończeniu nauk w kraju za 
granicę do dalszego 1ch kształcenia się który 
to zasiłek j:dnak nie dłużej, jak tylko na 
dwa lata ndzielony być m: że 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicy: 1 Lod mersi wraz z Wiel- 
kiem Ks Krakowskiem. 

We Lwowie, du. 138 października 1898 

GROTT. 


(6566 3—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem naiania jednego a ewentualnie 
jeszcze d lszych stypendyów po 170 zł. w. a. 
rocznie z fundaeyi ś. p Antoniego Józefa dw. 
im. Spadwińskiego, ogłasza stę niaiejszem 
konkurs. 

O stypendyum z tej fundacyi ubiegać 
się m gą uczniowie wykazujący się rzeczy- 
wistem ubóstwem, dobrymi obyczajami 1 po- 
stępem w naukach, synowie mieszkańców Kró- 
lestwa Galieyi i Lodomeryi wraz z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem, wyznania katoli: kie- 
go, szlacheckiego lub nieszlacheckiego rodu. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
za pośrednictwem Dyrekcyi zakładu, do któ- 
rego na naukę uczęszczają, do Wydziału kra- 
josego, najdalej do dnia 15 listopada r. b. 
ı załączyć metrykę chrztu świadectwo ubóstwa, 
tudzież ostatme Świadectwo szkolne. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem. 

We Lwowie, dnia 12 października 1898 

Grott. 


L. 62596 


L. 62598 (6563 3—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

W celu nadania jednego stypendyum w 
rocznej kwocie 25) zł. w. a. z fundacyi Ja 
na Franciszka Ka:imierza Sozańskiego, ogła- 
sza się niniejszem konkurs. 

Stypendya z tej fundacyi są przezna- 
czone dis ubogich moralnością i dobrymi po- 
stępami w naukach odznaczających się mło- 
dzieńców, urodzonych w Królestwie Galieyi 
i Lodoreeryi wraz z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem i uczęszczających w obrębie te- 
goż kraju na wydział prawniczy lub lekarski 
albo też do akademii technicznej. 

Pierwszeństwo służy Sozańskim, dopiero 
w braku ukwalfikowanych kandydatów tego 
nazwiska mogą być niniejsze stypendya przy- 
znane kandydatom no-zącym inne nazwiska 
a wykazującym resztą wymaganą kwalifika- 
cyę. W obu kategoryach służy pierwszeństwo 
sierotom bez utrzymania. 

Prawo nadawania stypendyów służy 
Wmu. dr. Stanisławowi Sozańskiemu, c. k 
Wieesekretarzowi w e. k. Ministerstwie kolejo- 
wem we Wiedniu, ewentualnie zaś Wydziało- 
wi krajowemu. 

Podania należy wnosić za pośrednictwem 
przełożonej władzy szkolnej do Wydziału kra- 
jowego najpóźniej do 15 listopada r b.i za- 
łączyć metrykę urodzenia, świadectwo ubóstwa 
i świadectwa szkolne z ostatniego półrocza. 

Z Wydziała krajowego 
Królestwa Galieyi i Lodomeryi wraz z Wiel- 
kiem Ks. Krakowskiem. 

We Lwowie, d. 12 października 1898 

GROTT. 


L. 62668 (6565 3—3) 
Ogłoszenie konkursu 

Celem nadania stypendyum z fundacyi 
Jego Ces. Wysokości Arcyksięcia Rudolfa o 
rocznych 185 zł. w. a ogłasza się niniejszem 
konkurs. 

Stypendyum to przeznaczone jest wy- 
łącznie dla uczniów szkół realnych bez róż- 
nicy wyznania religijnego. 

Pierwszeństwo m»ją synowie mieszkań- 
ców powiatu Przemyskiego jak tenże istniał 
w roku 1861 tudzież synowie tych e. k. u- 
rzędników, którzy w czasie utworzenia fun- 


urzędowych w powyższym powiecie 

Gdyby takich kandydatów nie było, na- 
tenczas otrzymać może stypendyum uczeń 
szkół realnych, pochodzący z byłego obwodu 
Przemyskiego. 

Prawo nadawania stypendyam służy ka- 
żdoczesnemu e. k. Namiestnikowi, a stypen- 
dysta może je pobierać aż do ukończenia 
szkół realnych. 

Podania wniesione być winny na ręce 
Dyrekcyi szkolnej do Wydziału krajowego 
najdalej do 15 listopada 1898 i zawierać mają 
dowody pochodzenia uprawniającego do uzy- 
Skania stypendyum, metrykę chrztu lub uro- 
dzenia, świadectwo ubóstwa, tudzież ostatnie 
świadectwo szkolne 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi 
wraz z Wielkiem Księstwem Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 12 października 1898. 
GROTT. 
L 16100 (6589 2—2) 
KONKURS. 

Odnośnie do konkursuw Nr. 238 Gazety 
(lwowskiej ogłoszonego, oznajmia sę, iż kon- 
kucs na posady sług sądowych w okręgu 
lwowskiego wyższego sądu krajowego z dniem 
20 listopada 1895 upływa. 

Lwów, dnia 12 października 1898. 


L 16100 (6590 2—2) 
KONKURS. 


Odnośnie do konkursu w Nr. 238 Ga- 
zety Lwowskiej ogłoszonego, oznajmia się, iż 
konkurs na posady kancelistów sądowych w 
Boryni, Bursztynie, Podhajcach i Tyśmieniey 
w okręgu lwowskiego wyższego sądu krajowe- 
go z dniem2() listopada 1856 upływa. 

Lwów, dnia 12 października 1898. 


L. W 62.904/98 
O„łoszenie konkursu. 

W celu nadania dwóch a ewentualnie 
więcej stypendyów po 250 zł. w. a. rocznie 
Z fuudacji ś. p. Stanisława Strzałkowskiego, 
ogłasza się nini jszem konkurs. 

Stypendya te są przeznaczone dla mło- 
dzieży płur  ęskiej, narodowości polskiej, 
obrządku rzymsko-katolickiego. prawego lub 
nieprawego rodu, pochodzącej z rodziców 
rzymsko-katolickiego obrządku, pochodzenia 
polskiego, wykazującej dobry postęp w nau- 
kach, dobre obyczaje i potrzebę materyalnej 
pomocy do ukończenia nauk, a to w pierw- 
szym rzędzie dla młodzieży posiadającej te 
«arunki, spokrewnionej z $. p. fundatorem 
lub tegoż żoną ś. p. Waleryą Medardą dw. 
im. z Dobrzyńskich Strzałkowską aż do trze- 
ciego stopnia, uczęszczsjącej do jakichkowiek 
choćby najniższych szkół publicznych w o- 
brębie Króle-wa Galieyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem Księsiwem Krakowskiem, w dru- 
gim rzędzie zaś, w braku kandydatów pierw- 
szej kategoryi, dla młedzieży posiadającej po- 
wyższe ogólne warunki, urodzonej w Tarno- 
polu, Zbarażu, Jacoweach lub Korszyłówee, 
uczęszczającej do e. k. szkoły politechnieznej 
we Lwowie, albo też na Wydział filozoficzny, 
prawniczy lub lekarski jednego z krajowych 
Uniwersytetów, albo też wreszeie do krajowej 
wyższej szkoły rolniczej w Dublanach lub na 
wydział rolniczy Uniwersytetu Jagiellońskiego 
w Krakowie. 

Potomkowie niejakiego Morawetza, który 
w r. 1871 posiadał sklep korzenny w Tarno- 
polu, są wykluczeni na zawsze od korzy stania 
z niniejszej fundacji. 

Pobór stypendyum trwa dla stypendy- 
stów z tytułu pokrewieństwa aż do zupełnego 
ukończenia studyów w jakichkolwiek szkołach 
publicznych w kraju, dla innych stypendy- 
stów zaś aż do zupełnego ukończania studyów 
w tym zakładzie naukowym a względnie na 
tym wydziale uniwersyteckim, na którym sty- 
pendyum otrzymali, 

Prawo nadania tych stypendyów służy 
W. Kazimierzowi Jełowiekiemu, zamieszka- 
łemu w Bolechowie, 

Podania należy wnosić 2a pośrednietwem 
przełożonej władzy szkolnej do Wydziału kra- 
jowego najpóźniej do duia 15 listopada r. b. 
i załączyć do nich: 1 metryki chrztu kandy- 
data i jego obojga rodziców, a jeżeliby z tych 
dokumentów polskie pochodzenie nie wyni- 
kało, także inn» wiarygodne wątpliwość tę 
uchyl:jące dowody; 2 świadectwo ubóstwa; 
8. świadectwa szkolne z ostatuiego półrocza, 
a wreszcie; 4. w razie kompetencji z tytułu 
pokr-wieństwa, należyte dowvdy tego pokre- 
wieństwa. 


(6651 1—3) 


Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem Księstwem Krakowskiem. 
We Lwowie, dnia 18 pażdziernika 1898. 
GROTT. 


LW. 62 595/98 (6652 1—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem nadania jednego stypendyu z fun- 
dacyi imienia Szczepana Mogiły Stankiewicza 
w kwocie 200 zł. w. a. rocznie, ogłasza się 
niniejszem konkurs. 

Bezwzględne pierwszeństwo do stypen- 
dyów z tej fundacyi służy krewnym męża 


założycielki fundacyi ś. p. Eugenii z Lisow- 
skich Stankiewiczowej, to jest krewnym ś p. 
Szezepana Stankiewicza herbu Mogiła, tak po 
mieczu jak i po kądzieli, bądź chłopcom, bądź 
dziewczętom. Pomiędzy krewnymi ś. p. Stan- 
kiewicza bliżsi przed dalszymi, a ubożsi przed 
zamożniejszymi będą mieć pierwszeństwo. 

Chłopcy otrzymać mogą stypendya z tej 
fundacyi, jeżeli uczęszczają do szkół publi- 
cznych, z pomiędzy dziewcząt zaś przede- 
wszystkiem te, które kształcą się na nauczy- 
cielki, lub też uczęszczają do publicznych lub 
prywatnych (przez władzę upoważnionych) 
zakładów wychowawezych. Dziewczęta pobie- 
rać mogą stypendya najdłużej przez lat 10 
i najdalej do ukończenia 18-go roku życia 

Jeżeliby z krewnych ś. p. Stankiewicza 
nie było kandydatów, natedy korzystać mogą 
ze stypendyów ubodzy młudzieńcy pochodze- 
nia szlacheckiego, obrz. rz. kat., uczęszczający 
do szkół publicznych ludowych, średnich lub 
wyższych, lub też do Krakowskiej szkoły 
sztuk pięknych. 

Uncący się ubiegać o powyższe stypen- 
dya winni wnieść podania swoje na ręce 
Dyrekeyi zakładu, do którego na naukę uczę- 
szczają, do Wydziału krajowego nzjpóźa:ej do 
15 listopada b. r. i załączyć metzykę chrztu, 
świadectwo ubóstwa, estatnie świadectwo 
szkolne, tudzież dowody szlacheckiego pocho- 
dzemia, a względnie dowody pokrewieńsiwa 
ze Ś. p. Szezepanem Stankiewiczem, mężem 
ś. p. fundatorki, 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galieyi 1 Lodomeryi 
wraz z Wielkiem Księstwem Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 13 października 1898. 
ROTT 


(6650 1—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

W celu nadania jednego stypendyum 
wynoszącego dwieście (200) zł. w. a. rocznie 
z fandacyi $. p. Napol:ona Jeleńskiego, o- 
głasza się maniejszom konkurs, 

Stypendya z tej fundacyi są przezna- 
czone dla uczniów krajowej średniej szkoły 
rolniczej w Qzernichowie, którzy pomocy rze- 
czywiście potrzebują i potrzebę tę należytem 
świadectwem ubóstwa wykazują. 

Pierwszeństwo przed 1unymi kandyda- 
tami przysługuje potomkom byłych podda- 
nych ze wsi Łuczyce, Kosiejsk 1 Chojna w gu- 
burnii Mińskiej w powiecie Mozyrskim poło- 
żonych , wyznającym religię chrześciańską, 
w braku takich kandydatów mogą otrzymać 
stypendya z niniejszej fundacyi uczniowie 
narodowości polskiej, religii rzymsko-katoli-. 
ckiej lub grecko-uniekiej, pochodzący z Kró- 
lestwa Polskiego lub w ogóle z prowineyj 
polskich, wchodzących obecnie w skład ce- 
sarstwa rossyjkiego. Pomiędzy kandydat. mi 
tej drugiej kategoryi służy pierwszeń :two sy- 
nom rodziców, którzy ze względów polity- 
cznych lub religijnych zmuszeni byh porzucić 
ojczyste strony. 

Prawo nadawania tych stypendyów słu- 
ży Wydziałowi krajowemu Królestwa Galicji 
i Lodomeryi wraz z W. Ks. Krakowskiem na 
podstawie propozycyi Kuratoryi krajowej śre- - 
dniej szkoły roln. w Czerniehowie, zdziałanej 
w porozumieniu z W. W. Janem Wańkowi- 
czem i dr. Stanisławem Abłamiowiczem, jako 
tgzekutorami rozporządzenia ostatniej woli. 

Podania należy wnosić na ręce Dyre- 
keyi krajowej średniej szkoły rolnicze; w Ozer- 
nichowie, do Wydziału krajowego najpóźniej 
do dnia 15 listopada r. b i załączyć do nich 
metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa i osta- 
tnie świadectwo szkolne, a ewentualnie także 
dowody, że kandydat pochodz. z byłych pod- 
danych wsi powyżej wymienionych. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomsryi 
wraz z Wiel. Księstwem Krakowskiem. 
We Lwowie, dnia 12 października 1898. 
GROTT. 


L. 61696 


L. W. 61.289,98. 
Ogłoszenie konkursu. 
W celu nadania jednego stypendyum 
z fundaeyi stypendyjnej Manasterzyskiej, o- 
głasza się niniejszem konkurs. 

„Stypendyum to przeznaczone jest dla 
ubogich uezniów, pochodzących ze stanu wło- 
śuiańskiego i z gmin, które niegdyś do byłego 
powiatu Manasterzysk'ego należały, a miauo- 
wicie dla uczniów publicznych szkoł ludowych 
lub wydziałowych, seminaryów nauczyciel- 
skich, szkół średnich i wyższych. Pierwszeń- 
stwo służy synom włościan z gmin byłego 
powiatu Manasterzyskiego, Baranów, Barysz, 
Bertniki, Bobrowniki, Dubieńkc, Hrehorów, 
Huta stara, Huta nowa, Jarho'ów, Jezierzany, 
Komarówka, Korosiatyń, Kowalówka, Kra- 
siejów, Laciie, Łazarówka, Niskołyzy, Olesza, 
Puźniki, Sawałuszki, Słobudka dolna, Wele- 
śmiów, Wierzbiatyn, Wyczułki i Zadarów. 

Gdyby nie było żadnego odpowiedniego 
kandydata z dopiero co wymienionych gmin, 
natedy korzystać mogą synowie włościan 
z gmin byłego powiatu Manasterzyskiego : 
Berezówka, Czechów, Dołhe, Folwarki, Jezior- 
ko, Jurkówka, Kończaki nowe, Keńczaki stare, 
Krymidów, Łuka, Międzygórze, Nowosiółka, 
Petryłów, Rożniów, Słobódka górna, Stry- 
chańce i Trościańce. 


(6649) 


Wyznanie religijne kandydata nie sta- 
nowi różniey. 

Dalej posunięty bieg nauk i celujące 
postępy (w obec równych zresztą warun 
ków) dają pierwszeństwo do stypendyum, 
jednak w ostatecznym razie otrzymać je może 
już nawet uczeń, który pierwsze półrocze 
pierwszej klasy szkoły pospolitej lub szkoły 
wydziałowej z dobrym postępem ukończył 

Raz nadane stypendyam zatrzymuje 
uczeń aż do ukończenia nauk w szkołach 
publicznych, jednak złe postępy w naukach 
lub w obyczajach lub uzyskanie bezpłatnego 
utrzymania w jakim publicznym zakładzie 
wychowawczym pociągają za sobą utratę sty- 
pendyum. To samo nastąpi wtenczas, gdy 
rodzice stypandysty doszli następnie do takiego 
dobrobytu, iż go snadnie bez pomocy fundacy! 
w szkołach utrzymać mogą. 

Styhendyum z tej fundacyi wynosi dla 
uczniów szkół pospolitych lub niższych klas 
szkół wydziałowych rocznie 50 zł, w. a., dla 
uczniów zaś trzech ostatnich klas szkół wy- 
działowych, ala uczniów szkół średnich i sə- 
minaryów nauczycielskich po 100 zł w. a. 
rocznie. Uczniowie Uniwersytetów lub akademii 
otrzymywać będą tytułem stypendyów cały 
każdoczesny czysty dochód fundacyi, wszakże 
nie więcej jak 200 zł. w. a. rocznie. 

Prawo nadawania służy każźdoczesnemu 
e. k. Ńamiesinikowi. 

Chcący się ubiegać o to stypendyum, 
winni wniesć podania swoje za pośrednictwem 
Dyrekcyi zakładu, do którego uczęszczają a to 
najdalej do 15 listopada r. b i załączyć: 

1. metuykę chrztu lub poświadczenie 
urodzenia, : 

2. świadectwo szkolne z ostatniego pół- 
rocza, , 

3. poświadczenie, iż kandydat jest synem 
włościamina z jednej z powyższych gmin, 

4. świadectwo ubóstwa należycie wygo- 
towane. 

Z Wydziału krajowego | 

Królestwa Gahcyi i Lodomeryi Wraz 

z Wielkiem Księstwem Krakowssiem. 

We Lwowie, dnia 7 października 1898. 

GROTT. 


L. 62219 (6654 1—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem nadania jednego a ewentualnie 1 
dalszych stypendyów Z zapisu ś. p. Teodora 
Stanisława aw. im. Paprockiego 6 rocznych 
150 zł. w. a. ogłasza się niniejszem konkurs. 

Stypendya z tej fundacyi przeznaczone 
są dla ubogich uczniów uczęszdzających do 
szkół publicznych w kraju. 

Pierwszeństwo służy członkom familii 
Paprockich. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
za pośrednictwem zakładu, do ktorego na na- 
uki uczęszczają, do Wydziału krajowego naj- 
dalej do dnis 15 listopada b. r. i załączyć 
metrykę chrztu lub urodzenia, świadectwo u- 
bóstwa i ostatnie świadectwo szkolne, a ewen- 
tualnie także dowody, 14 należą do rodziny 
Paproekich. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel- 
kiem Ks. Krakowskiem. 

We Lwowie, d. 10 października 1898. 

GROTT. 


(6655 1—3) 

Ogłoszenie konkursu. 
Celem nadania kilku stypendyów z fun- 
dacyi ś. p. Adama Zsbrowskiego w kwocie 


L. 61978 


210 zł. w. a. rocznie rozpisuje się niniejszem | 


konaurs. 

Stypendya z tej fundacyi przeznaczone 
s3} dla ubogiej młodzieży pochodzenia szla- 
checkiego, oddającej się w Uniwersytecie 
lwowskim nauce prawa i administracyi w 
celu usposobienia się do służby publicznej w 
charakterze państwowych urzędników kon- 
ceptowych i 

Pierwszeństwo mają ubodzy członkowie 
rodziny ś p. Tadeusza Z»browskiego po mie- 
czu i po kądzieli. i 

Na propozycyę e. k. Namiestnictwa na- 
dsje stypendjum właściciel miasteczka 41- 
rawna. , 

Nadane stypendyum zatrzymuje stypen- 
dysta również po ukończeniu studyów, „eżeli 
otrzyma przy jakimkolwiek pań-twowym u 
rzędzie administracyjnym lub sądowym w kra- 
ju taką posadę, które wymaga poświadczenia 
odbytych należycie niuk prawniczych, a to 
aż do uzyskania adjutum lub też stałej płacy 
jako urzędnik. "m. R j 

Kandydaci winni wnieść počania swoje 
na ręce grona profesorów wydziału prawni- 
czego, do Wydziału krajowego najdalej do 15 
listopada r. b. i załączyć metrykę chrztu, 
świadectwo ubóstwa należycie zatwierdzone, 
dowody szlacheckiego pochodzenia, a nakoniec 
świadectwo dojrzałości, a względnie świade- 
ctwa z odbytych już egzaminów prawniczych 
publicznych lub prywatnych, ewentualnie zaś 
także dowody pokrewieństwa z ś. p. Tade- 
uszem Zebrowskim. i 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wiel. Ks. 
Krakowskiem. Kr 
owie, d. 10 pażdziernika : 
M R a BROAD. 


L 63462 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem nadania stypendyów z zapisu Ś. p. 
Menarda Konieckiego po 200 zł i po 150 zł. 
rocznie, ogłasza się niniejszem konkurs. 

Stypendya powyższa przeznaczone są 
wyłącznie tylko dla młodzieży pochodzenia 
polskiego, uczęszczającej na wykłady w Uni- 
wersytecie Jagiellońskim w Krakowie, prze- 
dewszystkiem zaś i bezwzględnie dla krewnych 
i powinowatych ś. p. fundatora, jeśli są ucznia- 
mi rzeczenego Uaiwersytetu. 

Prawo nadawania stypendyów wykonuje 
Senat akademicki Uniwersytetu Jagiellońskiego 
do którego też wniesione być mają podania 
kandydatów a to najdalej do 15 listopada br. 

Do podań należy dołączyć: metrykę 
chrztu, świadectwo ubóstwa należycie zatwier- 
dzone i dowody dobrego postępu w naukach 
mianowicie zaś świadectwo odbytego egzami- 
uu, dorzałości, a względnie poświadczenie, 
iż kandydat w ostatnim półroczu szkolnem 
składał egzarmna prywatne (kollokwia) z głó: 
wnych przedmiotów, na które w tymże pół- 
roczu uczęszczał. 

Ubiegający się] o stypendya z tytułu 
pokrewieństwa lub powinowactwa z fundato- 
rem winni również tę własność swoją wiary- 
godnie udowodnić. i 

Wypłata stypendyów nastąpi za kwi- 
tami poświadczonymi przez dziekana właści- 
wege fakultatu, przed którym kwitujący ma 
się wykazać, iż w dotyczącem półroczu złożył 
egzamina prywatne przynajmniej z dwóch 
głównych przedmiotów, na które uczęszczał. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel. 
Księstwera Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 15 października 1898. 
Grott. 


Upadłości. 


L. cz. S. 7/98 (1) (6573 2-8) 

C. k sąd obwodowy w Tarnowie podaje 
do wiadomości, iż wdrożonem zostało postę- 
powanie xonkursowe do majątku masy spa- 
dkowej po protokułowanym kupcu Berischn 
Rosenzweigu, w Tarnowie zamieszkałym, a to 
do całego tak ruchomego, gdziekolwiek znaj- 
dującego się, jakoteż do nieruchomego ma- 
jątku położonego w tych krajach, w których 
ustawa konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 
Dz. p. p. z r. 1869 Nr. 1. obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym zamianowa- 
ny został p. Anton: Jezierski, e. k. radca są- 
du krej. w Tarqowie, tymczasowym zaś zawia- 
dowcą masy p. adwckai dr. Edward Rappa- 
port w Tarnowie. | 

Celem potwierdzania  ustanowienego 
przez sąd lub przedstawienia innego zawia 
dowcy masy konkursowej i jego zastępcy, 
tudzież obrania delegacyi wierzycieli, WyZna- 
cza się posłuchanie na dzień 26 paźdz.erni- 
ka 1898 o godzinie 10 przed południem, w biu- 
rze komisarza ko. kursowego, na którem sta- 
wić się mają wierzyciele z odnośnymi doku- 
mentami, roszczenia ich wykazującymi. 

Wszyscy do tej masy koukursowej jako 
wierzyciele jej roszczenia mający, Chociażby 
nawet o takowe i spory wytoczonymi były, 

owiani takowe do dnia 10. stycznia 1899 
stosownie do przepisów ustawy konkursowej, 
unikając szkodliwych następstw,tamże zagrożo- 
rych w sądzie zgłosić i na posłuchaniu, w dniu 
4 lutego 1899 o godz. 10 przed południem od- 
być się mającem, do likwidacyi i do upo- 
rządkowania podać. i 

Termin ostatni służyć ma zarazem jako 
termin do zawarcia ugody w 8. 63 u. K. 
przewidzianej, ns który w tym celu wszyscy 
wierzyciele niniejszem zawezwania otrzymują. 

Zgłoszonym i na ogólnem posłuchaniu 
stawającym wierzycielom służy prawo przez 
wolny wybór w miejsce zawiadowcy masy, 
jego zastępcy i członków delegacyi wierzy- 
cieli, dotychczas urzędujących, powołać sta- 
nowczo inne osoby, w których  pokładają 
zaufanie. 

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę- 
powania konkursowego zamieszczane będą w 
dzienniku urzędowym „Gazety Lwowskiej“. 

Q. k. Sąd obwodowy Oddział IV. 

Tarnów, d. 15 października 1898. 


L. cz. V. 19/93 (6) (6627) 
Konkurs do majątku Rubina Korna z 
Kołomyi zostaje zniesiony. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Kołomyja, dnia 10 lipca 1898. 


Kuratele. 


L. ez. L. 1/98 (5) (6478 2—8) 
Michał Humeniuk rodem z Jakobówki 
uznany został za marnotrawcę. 
Kuratorem Ostafij Łesiuk z Jakobówki. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Obertyn, dnia 20. lipca 1898. 


(6653 1—3) ; L. 1/98 (6) 


aj 


(6477 2—8) 
Heindla Lówenbraun z Białobrzeg uzna- 
na umysłowo chorą, kuratorem jej Izrael Stein 
z Białobrzeg. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Łańcut, dnia 14. września 1898. 


L. cz. L. XH. 36/98 (11) (6505 2—3) 
Rychard Sauer von Nordendorf uznany 
umysłowo chorym, kuratorem jest dr. Ferdy- 
nand Duchatsch, e. k. adjunkt sądowy w Mar- 
burgu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział XII. 
Kraków, 14. sierpnia 1898, 


L: cz. P. 71/98 (1) (6521 2—3)] 
Maryę z Dankowiczów Kłym z Zyżno- 

mierza uznano marnotrawczynią, a kuratorem 

ustanowiono Nykołę Kłyma z Zyżnomierza. 
Buczacz, dnia 16. lipca 1898 


L. 6/98 (3) 6556 2—3 
Marya Chruń z Nahajowie sA BE 
wo chorą, kuratorem brat Michat Chrun 
Q. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Drohobycz, 29 sierpnia 1898, 


L 5351 6617 2—3 
Helena Hajnas z Ton. aaa 
umysłowo chorą, kuratorem jest Jan Hainas 
z Tomaszowieec. i 
C. k. Sąd powiatowy, 
Wojniłów, 16. października 1897, 


L. cz P. 86/98 (2) 6658 1—3 
Anna Niżyńska z lege PS ua. 
umysłowo chorą. Kuratorem Jan Niżyński z 
Monasterzysk. 
C. k. Sąd powiatowy, 
Monasterzyska, 12 sierpnia 1898, 


L ez. IV. 212/95 — 98 (1) 6643 1—3 
Łukien Zołob, syn Wasyla za Slobo, 

rungurskiej, uznany marnotrawe 
Kuratorem ustanowiony J i 

ze Słobody rungurskiej. PO oc 
C. k. Są1 powiatowy, Oddział I. 
Peczeniżyn, dnia 1 września 1898, 


L. cz. P. 42,98 (5) (6641 1—3 
C k. Sąd powiatowy w Oświęcimie e 
sza, iż Jakób Łysek w Skidniu z powodu 
c wa pod kuratelę oddany został. 
uratorem jego jest Francisz - 
ARNE Jego jes anciszek Kraw 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Oświęcim, dnia 7. października 1898. 


L ez IV. 452/892 (4) 6638 1—3 
Mikułaj Uchacz z a wade, 
umysłowo chorym, kurator Stefan Bezkoro- 
wajny z Kopyczyniee, 
k. Sgi powiatowy, Oddział II. 
Kopyczyce, 12 Lpea 1898. 


———————.. 


L. ez. L. 2/98 (5) 
Jan Romaniak 

notrawcą, 
Kuratorem zamianowany Stanisław Śliz. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Jordanów, dnia 29 sierpnia 1898. 


L. cz. L. 8/98 (4) (6636 1—3) 
Franciszek Kulas z Dzwinogrodu uzna- 
ny marnotrawcą, kuratorem ustanowiony Wa- 
syl Juszezak z Dzwinogrodu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Buczacz, dnia 10 października 1898 


Wyroki prasowe. 


Bi. 230 (6225 
alei Seiner Majeftät des Raijerz! 
2,00% T. E Qandesgeriht Wien als Prep- 
gericht Bat'auf Antrag der t. t. Gtaatganwali- 
(bajt erłannt, bap ber Snhalt des in ber 
Rummer (Folge) 19 ber periobijhen Drud- 
idyrift: greie dentihe Shule” vom 1 Gilb- 
harts, 2011 n. NMoreja (October 1898); anf 
Srite 146, Spalte 2 enthaltenen Artiles mit 
der Mebecjchcift: „Die Gbelojigteit ber Priejter" 
(Cin vólfijcher Srebsjchaden), und gwar in den 
Stellen I. von „Die fostjchreitenbe" big „ . . 
aum vaden” unb II. von Dre Bólbat" bis 
mo y Von Rom! dag Vergehen nah $. 303 
©t. ©. begründe, und eg wird nah §. 493 
St. P O. bag Verbot der Weiterverbrei 
tung biejer Drudjdrift auśgejprochen, bie von 
der l. T Staa.3auwaltichoft verfiigte Bejdhlage 
vabuie nad) $. 489 St P. ©. beftótigt und 
nach $. 37 Pr. W. auf die Vernichtung der 
jaifirten Cremplare erfannt. 
Wien, am 1 October 1898. 


(6637) 
z Tokarni uznany mar- 


Das f L Sandee 


; als Brefgeriht in 
Prag bat mit dem Erfenntnifje vom 17 Auguft 


1808 Pr. 875/2, bie Weitevverbreitung ber 
Nummer 15 der in Pribram etrjdheinenden Beit- 
fdjrift: „Noviny z Pribrami* bom 11 Auguft 
1898 IL Muflage wegen bdeg Mrtiters : „Cago- 
va uvaha“ nach $. 302 Gt. ©. verboten. 


Das T T. Kreise als Prepgerikt in 
Gger bat mit bem Crfenntnijje vom 25 Gep- 
tember 1898, Pr. 184/1, die Weiterverbreitung 
der Nummer 11 der Beitihrift: „Nłener Voltz- 
wile” vom 24 September 1898 wegen deg Mr- 
tilel3: „dm Namen des Gejepe3 nach $. 300 
St. ©. verboten. 


Das t. T. Kreis- al8 Preggeriht in Eger 
hat mit ben Grfenntnijjen vom 25 Septem: 


ber 1898 Pr. 181, 182 und 183 bie Weiter 
verbreitung der Nummern 75 der  Beitjehcij» 
ten: „Salłenau=Rónigaberger Bolfszeitung* und 
„Śgerer Nadhrihten” jomie der Nummer 64 
T AU „Steubeter Nadhrichten”, jämmt- 
ih vom 
Artilel3: „Sitbijches Mtditarieben" na ; 
487, 492 St. i n 
vom 17 December 1862, Nr. 8 R. ©. BI. ex 
1863, verboten. 


21 Gdeibinga 1898 wegen des 
und Mrt. V. deg Gejege8 


Dag f. l. Kreigs als Preggeriht in 


Qeitmerig bat mit bem Grtenntnijje vom 20 
September 1898, Pr. 177/2, bie 
tung der Nummer 73 der ĝrit drift : „Qeitmes 
riger ABochenblatt” bom 1 


eiterve: brej- 


( eptember 1898 
wegen bes Mrtitel3 : „Tief bejchimend ift die 


Thatfahe“ und wegen der Notiz im Gingejene 
det: „Berehrte Sdriftleitung — Einer, der eg 
genau wei” nah 302 Gt ©. verboten. 


Daz T. I. Kreis- al8 Preggeriht in Leits 
merię bat mit bem Crfenntnijje vom 20 Sep- 


tember 1898, Br. 176/2, bie Weiterverbreitung 


der Nr. 75 der pangit „Zetjdhen=Boden= 
badher Beitung” vom 17 Geptember 1898 mwe- 
gen deg Artifels : „Cin nener tjchechijcher Bor- 
itop” nadj $. 802 St 6. verboten. 


Das l. f Rreis< alB Prepgeriht in 
Piljen Bat mit dem Grtenntnifje vom 22 Sep- 
tember 1898, Pr. 55 bie  Meiterberbreitung 
der Nummer 37 der eitjchrijt: „Klatyskie Listy“ 
vom 17 September 1898 wegen des AUrtifel8: 
„Bezdekovsky postmistr Sepanek mstitsa nam 
dale“ nah §. 498 G©t P. O. verboten 


Das T. f. Rreis= al8 Prepgeridt in Bilfen 
Hat mit dem CErfenntnifje vom 22 September 
1898, Pr. 56, die Weiterverbreitung der Num- 
mer 75bder $eitjhrift: Pilzeńsky Ubzor“ pom 
17 Seprember 1898 wegen beg Mrtikels: „O 
posledni vuli“ nah §. 4938 St. P. D.verboten. 


Dag T T Rreiz- alż Prepgeriht in 
Pitjen bat mit dem Crienninifje bom 22 Seps 
tember 1898, Pr. 54 bie Weiterverbreitung 
der Nr. 13 ter Beitidrift: „Nase Snahy“ 
vom 15 Sepiember 1898 wegen des Artitcl3 : 
„Kronika“ nah $. 493 St., P. D verboten. 


Dag T t. Qandeg- als Preğgeriht in 
Brünn hat mit bem Ertenntnijje bom 23 Gep- 
tember 1898, Pr. 34/1, bie Weiterverbreitung 
der im Berlage vom Heinsih Epftein in Brünn 
unb im Drude von R M. Rohrer in Brünn 
bergeftellten iMuftrirten Eortejpondenzearte I. 
„priuzejjin Chimay und Rigo. Grug aug”, 
I. Pringeffin Chimay. Grug aug“, II. „Prin- 
gejjin Chimay. Grup aus” nah §. 516 Gt. ©. 
verboten. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz C. II. 195/98 (2) 6576 3—3) 

Przeciw nieobjętym masom spadkowym 
po š. p. Antonim Janiekim, Katarzynie z Ja- 
niekich Misiak, Leonie Janickim tudzież prze- 


) | ciw Michałowi Janiekiemu i tow. których miej- 


sce pobytu jest nieznane, wniesionym został do 
c. k. powiatowego sądu w Sanoku przez Mi- 
kołaja Janickiego w Nowosielcach pozew o 
podział uieruchomego majątku spadkowego po 
ś. p. Damianie Janiekim w Nowosieleach pod 
Nk. 107 wyk. hip. 95 z pn. 

Na podstawie pozwu tego został termin 
na 27 psździernika 1898 wyznaczony. 

Celem strzeżenia praw nieobjętej masy 

spadkowej po ś. p. Antonim Janiekim, Kata- 
rzynie z Janickich Misiak, Leonie Janiekim 
tudzież niewiadomego z życia i miejsca po- 
bytu Miehsła Janickiego względnie nieznanych 
z imienia i nazwiska spadkobierców lub pra- 
wonabywców a w końcu dla niewiadomej z 
życia i mi-jeca pobytu Magdaleny Janickiej 
względnie spadkobierców lub prawonabywców 
tejże, ustanawia się pana adwokata dr. Józefa 
Flakowicza w Sanoku kuratorem. 
Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
niebezpieczeńswo, dopóki oni w sądzie się nie 
zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Sanok, dnia 18 sierpnia 1898, 


L. cz. ©. III. 160/98 (2j 


i 80 zł. 


Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 8 listo- 
pada 18-8 o godzinie 9 rano w b:urze nr. 11 

Celem strzeżenia praw Anny z Gorezy- 


ców Woj nła ustanawia się pana adw. dr 
Tadeusza Fiderkiewicza w Pilzaie kuratorem. 


Tenża kurator zastępywać będzie An- 
nę z Gorczyców Wojtuła w rzeczonej spra- 
wie na jej koszt i ni-bezpieczeństwo, dopóki 
ona w sądzie się nie zgłesi lub pełnomocnika 


nie zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy. Oddział III. 
Pilzno, dnia 1 października 1898. 


L. cz. ©. 159/98 (1) 
W sprawia Demka Kmyty przeciw Ma- 
ryi Kmyta zam. Zineckiej toczącej się przed 


c. k. sądem powiatowym w Mostach wielkich 
o uznanie własności i wpis prawa własności 


do całego ciała tab. whl. 2050 ma kyć dorę- 


czoną Maryi Kmyta zam. Zineckiej uchwała 


z dnia 21 lipca 1898 1. cz. 
którą wyznaczono 
ustnej rozprawy procesowej na dzień 31 paź- 
dziernika 1898. 

Ponieważ niewiadomo gdzie pozwana 
obecnie przebywa, ustanawia się dla niej w 
celu strzeż-nia jej praw, kuratora w osobie 
Pana Bernarda Grosmana c. k. notaryusza w 
Mostach wielkich. 


0. 159/98 (1), 


Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
ną w rzeczonej sprawie na jej koszt i nie- 
bezpieczaństwo, d:póki ona w sądzie się nie 


zgłosi lub pełnomocnika nie zamiznuje. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Mosty wielkie, dnia 21 lipca 1898. 


L. cz. Og. II. 249/98 (1) (66*3 2 -- 3) 

Przeciw Breindli Ozaczkes zam Neche es 
Schópsiowi Knuke, Joslowi Bedank, Edi Ruchli 
2 im. Einschnitt, Ksterze, Hentschy 2 im. 
Buiek, spadkobiercom bł p. Sendəra Meiera 
Brücka, Mmei Brück, Chaji Beili Rosenf-1d 
i Esterze Brück, spadkobiercom bł. p Mendla 
Bassa a to: Marjam z Bassów R»'chmann, 


Menasche Bass i Racheli z Bassów Ihr, spad- 


kobiercom Freidy z Bedanków Bass a to. 
Marjem u Bassów Reichmann, Gitli Paleel 
i Meuasche Bass oraz spadkobiercom bł. p 
Abrshama Nassa a to: Mendlowi Hersch 
2 m. Nass, Chani Leji 2 im. Po'jes i Breindli 
Isler, wszystkim nieznanym z życia i miejsce» 
pobytu, względni* ich ni-znanym spadkobier- 
com wniesiony został do e k. sądu krajowego 
cywilnego we Lwowie przez Rach-lę Sa'den- 
wurm pozew o ekstabulacyę rozmaitych za- 
dawvionych ciężarów z realności «hl. 48 dz 
NI. we Lwowie jako karty głównej i w stanie 
biernym realn'śc lwh. 754 dz. Ill jako karty 
ubocznej 

Na podstawie pozwu wyzbarzono lą 
andyencyę na dzień 2 listopada *89% o godz. 
9 przed południem w tutejszym sądzie, sala 
rozpraw Nr. 12. 

Celem strzeżenia praw wyżej wymie- 
nionych pozwanych, ustanawia się p. adwo- 
ksta dr. Władysława Balka we Lwowie ku- 
ratorem tychża. 

Tenże kurator zastępywać będzie wyżej 
wymieniony h pozwanych w rzerzonej sprawie 
na ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni 
sami w sądzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika 
nie ustanowią. 

C. k. Sąd krajowy eywilny. Oddział 11. 

Lwów, dnia 24 września 1898. 


L. 103 (6608 2—3; 

Przeciw Maryannie, Ewe, Francis ce 
Annie Poręba, Annie Porębiance córce Jana, 
Sebestyanowi Porębie i Łueyi Podwika z Pta- 
szkowy, których miejsce pobytu jest nieznane 
wniesionym został do e. k. sądu powiatowego 
w Grybowie przez Filipa Porębę z Ptaszkowy 
pozew o 500 zł. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na 22 paździer- 
nika 1898 o godz. 9 rano. 

Celem strzeżenia praw wymienionych 
pozwanych ustanawia się Pana; Michała Huzę 
e. k. notaryusza w Grybowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa 
nych w rzeczonej sprawie na ich koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzia się 
nie zgłosszą lub pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II 

Grybów, dnia 5 września 1698. 


L. cz. E. II. 2498/98 (1) (6:59) 
,. Celem strzeżenia praw niewiadomych z 
miejsca pobytu wierzycieli hipotecznych a to 
Leiby Mellera, Nuchima Mellera, Natana Czop- 
pa, Leiby Finklera, Gedalego Ardel Mond- 
schera, Abrahama Leiby Merkla i Fradel Ba- 
sie Meller zam. Merkel, ustanawia się kura- 
torem pana adwokata dr. Józefa Kchna we 
Lwowie. 
Rzeczą jest kuratora te osoby, dla któ- 
rych go ustanowiono, w powyższem postępo- 


(6586 3—3) 

Przeciw Annie z Gorczyców Wojtulinie, 
której miejsce pobytu jest nieznane, wniesio- 
nym został do e. k sądu powiatowego w Pil- 
znie przez Józefa Gorezycę pozsw o 200 zł. 


r (6568 3—3) 


pierwszą audyancyę do 


10 


waniu licytacyjnem tak długo zastępywać do- 

póki one same się nie zgłoszą lub sądowi in- 

nego zastępcy nie wymienią, albo dopóki ich 

interes nie przestania wymagać zastępstwa. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Lwów, dnia 14 września 1898. 


L. ez. C. II. 674/98 (1) (6681) 

Przeciw Janowi Kantemu Berke, które- 
go miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu powiatowego w Krako- 
wie przez Ludwika Makowskiego w Krako- 
wie ul. Szpitalna 32 pozaw o 247 zł. 60 et. 

Na podstawie pozwu wyznaczony został 
termin do ustnej rozprawy na dzień 28 paź- 
dziernika 1898 o godz. 10/4 rano w sali 
nr. 32. 

Calem strzeżenia praw Jana Kantego 
Berke, ustanawia się pana adw. ćr. Jana Ja- 
kubowskiego w Krakowie kurstorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nia zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Kraków, dnia 15 października 1898. 


L cz. O. II. 367/98 (1) (6633 1—3) 

Przeciw Zygmuntowi Nowosieleckiemu 
którego miejsce pobytu jest nieznane wnie- 
sionym został do e k. sądu powiatowego w 
Sanoku przez Towarzystwu dla hazdlu prze- 
mysłu i rolnictwa w Gorlicach pozew o 
447 zł. 9 ct. a. w. z pn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono audyen- 
cyę na dzień 28 października 15698 o godzi- 
nie 9 rano. 

Celem strzeżenia praw Z,gmunta No- 
wosiel-ckiego ust.nawia się pana adw. dr. 
Nebenzahla ¿e Sanoka kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Zy- 
gmunta Nowosielecki-go w rzeczonej spra- 
wie na jego koszt i niebezpieczeń:two, do- 
póki on w sądzie się nie zgłosi lub pełno- 
mocnika nie z: mianuje. 

C. k. Sąd powiatowy. Oddz. IT. 

Sanok, dnia 1 paźiziern:ka 1898. 


Praes. 17586 13/98 (6523 1—3) 

C. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie 
ogłasza niniejszem, że pan dr. Tadeusz Bi- 
lński, e. k. notaryusz w Skałacie, wskutek 
przyzwolonego reskryptem e. k. Ministerstwa 
sprawiedliwości z 28 sierpnia 1698 1. 20092 
przeniesienia go na urząd e. k. notaryusza 
w Kołomyi, z dniem 12 października 1898 
z urzę”owania w Skałacie ustępujas, a dnia 
14 paździermka 1898 urzędowanie w K. ło- 
myi obejmuje. 

Lwów, dnia 7 października 1698. 


L. ez. ©. XIII. 1227/98 (1) (6521 1—3) 

Przeriw p. Maufredowi Glasgall. którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym Zo- 
stał do c. k. sądu powiatowego Sek. I. we 
Lwowie przez Józefa Krista e. k. komisarza 
policyi we Lwowie pozaw o zapłatę 249 zł. 
50 et a. w. z pn. 

Ne podstawie pozwu wyzna*zona I. au- 
dyencję na 25 listopada 1998 o godzinie 9 
przed południem sala II. 1 piętro. 

Celem strzeż-nia praw Manfreda Glas- 
galla ustanawia się p. adw. dr. Semilskiego 
we Lwowie kuraterem 

Tenże burator zastępywać będzie po- 
zwanego W rzeczonej sp'awia na jego koszt 
i niabezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k Sąd powiatowy Sek. I. we 

Lwowie. 


Oddział XIII, dnia 31 sierpnia 1898. 


L. cz. O. III. 178/98 (2) (6615) 

Przeciw Józefis Mishalik, której miejsce 
pobytu jest nieznane, wnies'onym został do 
e. k. sądu powiatowego w Starym Sączu przez 
Ludwika Borkowsk ego pozew o wykreślenia 
ze stanu biernego realnoś:i lwh. 78 w Sta- 
rym Sączu prawa zastawu dla kwoty 157 zł. 
30 et. z pn. 

Na podstawie pozwu wyznaczony został 
termin do ustnej rozprawy na dzień 28 listo- 
pada 1898 o grdz. 9 rano. 

Celem st zeżenia praw Józefy Michalik 
ustanawia się Pana adw. dr. Szayera w Sia- 
rym Są zu kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Józefę 
Michalik w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomoenika nie zamianuje 

C. k Sąd powiatowy w Starym Sącza 

Oddział IÍ, dnia 16 listopada 1898. 


L. cz firm, 497/98 (6285) 

0. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wykreślenie z rejestru dla 
spółek handlowych firmy „Ch. Thieberg et 
Comp.“ po porzednim zanotowaniu przy tejże : 

a) że jawny spólnik tej firmy Chaim 
Thieberg zmarł i że spadek po nim dekretem 
dziedzictwa byłego c. k. sądu del. miejskiego 


w Krakowie z dnia 2 marca 1897 1. 2906 
Natanowi Thiebergowi przyznany został; 

b) że jawny spólnik tej firmy Lazarus 
Eichhorn z dniem 8 września 1898 za spół- 
ki tej wystąpił; 

2. wpisanie do rejestru dla firm poje- 
dynczych przeniesionej z rejestru dla spółek 
handlowych firmy: „Ch. Thieberg & Comp. 
handel zbożem i owocami w Krakowie* któ- 
rą Natan Thieberg jako wyłączny jej właści- 
ciel dalej prowadzić i w ten spesób podpisy- 
wać będzie iż pod napisem lub stampilią wy- 
ciśniętem brzmieniem firmy: „Ca. Thieberg 
6% Comp.“ podpisze „N. Thie erg“. 

Kraków, dnia 17 września 1898. 


L. ez. IIE. 150/98 (153) (6286 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu usta- 
nawia dla niewiadomej z miejsca pobytu 
Spriney Wahl w sprawie Israela Samuela 
Ranga przeciw Alterowi Himmelsteicowi pto 
1500 zł., kuratorem p. adw. dr. Hulelx. 
Rzeczą kurandki jest z tymże porozumieć 
się lub innego prawnego zastępcę sobie wy- 
brać, gdyż inaczej złe skutki zaniedbania sa- 
ma sobie przypisać będzie musiała, 
Przemyśl, 8 czerwca 1898. 


L. cz. IL. 541/98 (1) (6600) 

Przeciw Agacie (iesielskiej, której miej- 
sce pobytu jest nieznanym, wniesione został do 
e. k. sądu powiatowego Oddział JI w Tarnopolu 
przez Helenę Slama zam. Langhaus z Tarno- 
pola pozew o wykreślenie sumy 200 złr. ze 
stanu biernego realności objętej wyk. hip. 1. 
675 ks. gr gminy miasta Tarnopola. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 15. li- 
stopaca 1818 o godzinie 9 rano w tut Sądzie 
biuro Nr. 14. 

0 -lem strzeżenia praw pozwanej, ustana- 
wia się Pana adw. Dr. Zarzyckiego w Tarno- 
polu kuratorem. 

Tenże kurator zastępy wać będzie pozwaną 
w rzeczonej sprawie na jej koszt i niebezpie- 
czeństwo, dopóki ena w sądzie się nie zgłosi 
lub pełoomocnita nie zamianuje. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Tarnopol, dnia 9 października 1893. 


L. ez. ©. 110/98 (3) (6610) 

Przeci Walenremu Ciołczykowi, synowi 
Jana w (iężkowicach „i Wojciechowi Ciołczy- 
kowi, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do c. k. sądu powiatow go 
w Jaworznie przez Maryannę z O.ołczyków 
Pie'zarową, Wsktoryę Glimosową i Jadwigę 
Ciołczykową w (Ciężkowicach pozew o znie- 
sienie współwłasności lwh. 89 ks. gr. gm. 
kat. Ciężzowice objętej. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną została 
do ustnej rozprawy audyencya na dzień 16. 
listopada 1898 o god:inie 9 przad południem 
w tutejszym Sądzie, biuro Nr. 2 

Celem strzeżenia praw Wojciecha Qioł- 
czyka, ustanawia się pana Józefa Pieczarę, rol- 
nika w Ciężkowieach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie wtór- 
pozwanego Wojciecha Ciołczyka w rzeczonej 
sprawie na jego koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki on w sądzie się nie zgłosi lub pełno- 
mocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
W Jaworznie, dnia 22 września 1898. 


L. cz. Ów. II 3210/48 (1) (6284) 

Przeciw Izydorowi Hochbergowi którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym Zo- 
stał do e k. sądu krajowego w Krakowie 
przez Towarzystwo dla kredytu hipotecznego 
i osobistego do rąk adw. Dr. Grossa w Kra- 
kowie pozew, któr.m polecono lIzydorowi 
Hochbergowi aby sumę wekslową 475 złr. 
w. 8. z pn zapłacił 

Celem strzsżania praw niewiadomego 
z miejsca pobytu lzydora Hochberga, ustana- 
«ja się p. a:w. Dr. Wojciechowskiego w Kra- 
kowie kuratorem. 

Tenż» kurat.r zastępywać będzie niniej- 
szego kuranda w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieezeństwo, dopóki on sam 
w sądzie się nie zgłosi Inb pełnomoenika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handl. OJdział II. 

W Krakowie, dnia 8 września 1898. 


L. ez (. II. 127/98 (1) (6545 1—2) 

Przeciw Franciszca z Czechurów Mystko- 
wej, któr-j miejsce pobytu jest nieznane 
wniesionym został do e. k. sądu powiatow=go 
w Mielcu przez Mateusza i Katarzynę Gór- 
skich pozew o uznanie kontraktu kupna sprze- 
aaży co do kilku parcel z realności lwh. 396 
gm. Padew objętej. 

Na podstawie pozwu wyznaczono audyen- 
eyg do ustnej rozprawy na dzień 15 listopada 
1898 godz. 10 przed połud. 

(elem strzeżenia praw Franciszki z Oze- 
charów Mystkowej u-tanawia się pana Mi- 
chała Mystka w Padwi kuratore». 

Tenże kurator zastępywać będzie Fran- 
ciszkę Mystkową w rzeczonej sprawie na jej 


koszt i niabezpieczeństwo, dopóki ona w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 
C. k. Sąd powiatowy w Mielcu 
Oddział IL, dnia 7 września 1898. 


L. 92094/I. (6594 1—8) 
O. k. Dyrekcya poczt i telegrafów dla 
Galicyi we Lwowie wzywa e. k. oficyała po- 
eztowego Adolfa Petaka, który po rozpoczę- 
ciu udzielonego mu 14 dniowego urlopu 
na dniu 29 grudnia 1897 wydalił się z miej- 
sea służbowego w Bochni i więcej nie po- 
wrócił, ażeby się zgłosił w c. k. Dyrekcyi 
poczt i telegrafów we Lwowie w przeciągu 
14 dni, liczące od dnia ogłoszenia niniejszego 
edyktu, i usprawiedliwił swoje wydalenie się, 
gdyż inacz-j w myśl obowiązujących przepi- 
sów musiałby być usuniętym ze służby, 
Lwów, daia 17 pażd.iernika 1898. 


L. cz. ©. V. 888/98 (1) (6577) 

Przeciw Salomowi Safierowi, w ostatnich 
czasach w Tarnowie zamieszkałemu a którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym Zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Tarnowie 
przez Józefa Knoblocha w Dąbrowie pozew 
o 160 zł. 

Na podstawie pozwu wyznaczonym zo- 
stał w tut sądzie termin do ustnej rozprawy 
aa dzień 16 listopada 1898 o godzinie 9 rano 
w sali Nr. 14. 

Celem strzeżenia praw Salomona Safiera, 
ustanawia się paaa adwokata dr. Rappaporta 
w Tarnowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie po- 
zwanego w rz-czonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k Sąd powiatowy w Tarnowie 

Oddział V., dnia 18 pazdziernika 1893. 


L. ez. O. I. 260/98 (1) (6578) 
Przeciw Wasylowi Łopińskiemu, rolniko- 
wi w Tworylnem, którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesionym został do c. k. sądu 
powiatowego w Baligrodze przez Wasyla Skibę, 
rolnika w Tworylnem pozew o 155 zł. 

Na podstawia pozwu wyznaczono termin 
do rozprawy na dzień 23 listopada 1898 go- 
dzina 9 rano. 

Celem strzeżenia praw V asyla Łopiń- 
skiego, ustanawia się pana Michała Wasyl- 
czyszyny w Tworylnem kuratorem 

Tenże kurator zastępywać będzie Wa- 
sylx Łopińskiego w rzeczonejj sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocn-ka nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie 

Oddział I, dnia 29 września 1898. 


L. cz C. II 233/93 (2) (6297 1—3) 

Przeciw Annie Budkowskiej, której miej- 
s'a pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Brodach 
przez Ahafię Safianczuk pozew o uznanie pra- 
wa własności do parceli gr. 1. 101 i 102 
l. wyk. hip 811 gminy Brody z p. n. 

Celem strzeżenia praw niewiadomej z ży- 
cia i miejsca pobytu Auny Budkowskiej u- 
stanawia się pana dr. Wagaera, adwokata 
w Brodach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie nio- 
wiadomą z życia i miejsca pobytu Annę Rud- 
kow ką w rzeczosej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełaomoenika nie zamiannje. 

C. k. Sąd powiatowy w Brodach 

Oddział II, dnia 7 września 1898. 


G. ZI. V. 32/81 603/V11. (6247) 

Der Handelstirma Johann Richters Söhne 
in Wien ist in dər bei dem k. k. Landesge- 
richte in Lemberg anbaogigen Concursange- 
leganheit des M. M. Pruchnik der Beschluss 
vom 24 Dezemb»r 1892 Gesch. ZL. 47734/98 
zuzustellen, womit die Ausfolgung des zu 
Gunsten cer genannten Firma erliegeaden 
B-trages pr. 10 fi. 12 kr. an den H. Ch. 
Pruchnik angeordnet wurde. In der namli- 
li hen Angelegenheit soll die Handelsfirma 
„Nessi & Barberini in Wien über Antrag 
des H. Ch. Pruchnik auf Ausfolguog des zu 
Gunsten der letztgenannten Firma hinterleg- 
ten Betrages per 19 fi. 90 kr. einvernommen 
werden 

Da die Firma Johann R'chters Söhne 
nicht mehr existirt, und die Firma Nessi & 
Barberini aus dam Handelsregister ausgne 
löscht ist, ihre Rechtsnehmer aber unbekante 
snd, wird ihnen zur Wahrung ihrer Recht. 
Herr dr. Roman Kulczycki, Advokat in Lem- 
berg, zum Curator bestellt. 

Dieser Curator wird die genannten Fir- 
men ia der bezeichnetən Rechtssache auf 
deren Gefahr und Kosten so lange vertreten 
bis dieselben entweder sich bei Gericht mel- 
den, oder einen Bevellmachtigten namhaft 
machen. 

K k. Landesgericht in Civilsachen 

in Lemberg 
Abtheilung VII., am 24 September 1898. 


L. cz. III. 2'2/95 4/1. 
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(6262) | firma handlowa „Boruch Klinger i Markus 


P. Beńkowi czyli Szymonowi Kaczkowi | Fischer dzierżawa tartaku parowego w Tro- 


skiemu przedtem w Dusoweach zamieszkałe- 
mu, w sprawie toczącej się przed e. k. sądem 
powiatowym w Przemyślu przeciw Seńkow- 
czyli Szymonowi Kaczkowskiemu o odwoła- 
nie darowizny z pn. ma być doręczony wy- 
rok e. k. Sądu wyższego krajowego we Lwo- 
wie z dnia 16 marca 1898 I ez. Pow. Be. 
II. 65/98 1. 

Ponieważ Seńko czyli Szymon Kaezkow- 
ski wyjechał do Ameryki, ustanawia się w 
celu strzeżenia jego praw, kuratora w osobie 
pana dr. Tarnawskiego adw. w Przemyślu. 

Tenże kurator zastępywać będzie Seńka 
czyli Szymona Kaczkowskiego w rzeczonej 
sprawie na jego koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki on w sądzie się nie zgłosi lub peł- 
nomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy w Przemyślu 

Oddział II., dnia 19 lipca 1898. 


L. cz. Ow. III. 2124]98 1 (6385) 

Przeciw Bolesławowi Mastalskiemu z 
Krakowa, którego miejsce pobytu jest niezna- 
ne, wniesionym został do e. k. sądu kraj. 
cyw. w Krakowie przez firmę J. A. Johna 
Synów w Krakowie pozew o sumę wekslową 
135 zł. wa. z pn. 

Celem strzeżenia praw kuranda, ustana: 
wia się adw. dr. Bolesława Czernego w Kra- 
kowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie p. 
Bolesława Mastalskiego w rzeczonej sprawie 
na tegoż koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
on w sądzie się nie zgłosi lub pełnomoeni- 
ka nie zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy 

w Krakowie. 
Oddział II., dnia 4 psździernika 1898 


L. ez. firm. 641/98 (6206) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż d. 12 lipca 1898 wykre- 
slona została z rejestru dla firm spółkowych 


Joniesienia 


Otwarcie hotelu. 
Zawiadamia się uprzejmie pedróżująca 
Szanowna P. T Publiczność, że wa Lwowie 
ui. IKaźmierzowska l. 3 
otwarty został hotel pod firmą 


Hotel pod „złotym Niedźwiedziem: 


który ze względu, Że znajduje się w śródmie- 
ściu przy pryneypalnej i ludnej ulicy, jest 
przeto dla podróżającej P.T Publiczności na- 
der dogodnym. 908 
Pokoje obszerne i szhludne 
urządzone 2 wszelkim komfortem, w zupeł- 
ności odpowiadają nawet najwybredni* jszym 
wymogom P. T. Podróżnych. 
Ceny pokoi od 60 ct. i wyżej. 
Z poważaniem 
Zarząd hotelu 
pod „Złotym Niedźwiedziem“. 
pozy 


miejskich wodociągów : 
E 


2 
3 
4. 
5 


Wodoci 


Przemyśl, 27 sierpnia 1898. 


L. III. 425|94 (2) (6295) 
Panu Chaunowi Brandsdorferowi, w spra- 
wie toczącej się przed e. k. sądem powiato- 
wym w Brzeszu przeciw spadkobiercom Mirli 
B andsdorfer a to: Chai Weidnerowej, Maje- 
rowi Brandsdorferowi, Esterze Brandsdorfer, 
Chaimowi Brandsdorferowi, mał. Ruchli i Laji 
Brandsderferom o 1500 zł. w. a. z pn, ina 
być doręczoną uchwała z dnia 2 maja 1898 
l. ez. III. 425/94 (1), stórą dozwolono przymu- 
sowa lieytacyę reslności lwh 221 i 384 
w Brzeszu, Mirli Brandsdorfer względnie tejże 
spadkobierców wyż wymienionych własnych. 
Ponieważ niewiadomo, gdzia obecnie 
Chaim Brandsdorfer przebywa, ustanawia się 
przeto, w celu strzeżenia jego praw, kuratora 
w osobie pana adw. dr. Parviego w Brzesku. 
Tenże kurator zastępywać będzie Cha- 
ima Brandsdo fera w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on sam 
w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika mo 
zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Brzesko, dnia 11 sierpnia 1598. 


L. cz. Cw. 1880/98 (1) (6289) 

Przeciw Pinkasowi Hornsteinowi, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu obwodoweso w Tarno- 
polu przez Tarnopolską filię e. k uprz. gal. 
Banku hipotecznego pozew o sumę wekslową 
300 zł. 

Na podstawie pozwu tego wydano dnia 
| paźjziermka 1898 Pinkasowi Hornsteinowi 
nakaz zapłaty do tr:ech dni sumy 300 zł. 
z 60/, od 2 września 1:98, 1,80/, prowizyj, 
kosztami protestu 3 zł , notyfixacyi 1 zł. 15 et. 
i kosztami sądowyni 17 zł. 15 et. luo wnie- 
snie w trzech dniach zarzutów wekslowyrh. 

Celem strzeżenia praw Pinkasa Horn- 
steins, ustanawia się pana dr. Osilika adw. 
kraj. w Taraop lu kuratorem. 


Do P. T. Właścicieli koni. 835 
ER e Jeżeli Wielmożny Pan 


|zamierza dobre i tanie 
3, dery na konie 
— Wlskupić, zechce Wieimo- 
* | źny Pan udać się do 
składu dyvwarów 
àl AU LOUVRE 
Lwów, Sykstuska 6. 
Tamże znajdzie Wielm. 
Pan ogromny wybór 
der po zdumiewająco 


niskich cenach. 
s Na prowincję wysy- 
SSE łamy na Żądanie nasze 
ki gratis i franko. 


>l 


Tenże kurator zastępywać będzie Pin- 
kasa Hornsteina w rzeczonej sprawie na jego 


8. że obaj nowi członkowie dyrekcyi, 
firmę Towarzystwa podpisywać będą pod po- 


koszt i niebezpieczeństw», dopóki on w są-| wyższem brzmieniem firmy stampilią wyci- 


dzie się nie zgłosi lub pełnomoenika nie za- 
mianuje. 
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu 
Oddział II, dnia 1 października 1898. 


L. cz. Ow. 765/98 (3) (6288) 

Przeciw Nusenowi B.eicher, który osta- 
tnim razem jako kupiec mieszkał w Borysła- 
wiu, którego miejsce pobytu jest nieznsne, 
wniesionym został do e k. sądu obwodowego 
w Samborze przez Towarzystwo kredytowe 
dla handlu i przemysłu w Borysławiu dnia 
16 lipca 1893 pozew o wydanie nakazu za- 
płaty dla sumy wekslowej 42 zł. 50 et. a. w. 
z przyn. A 

Na podstawie pozwu wydano dnia 19 
lipca 1898 nakaz zapłaty do l. czyn. Ów. 
765/98 (1). 

Celem strzeżenia praw Nusena Bleichera, 
ustanawia się pana dr. Fiternika, adwokata 
w Samborze, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
me zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C k. Sad obwodowy w Samborze 

Oddział II., dnia 29 września 1898. 


L. cz. Firm. 407/98 (9) (6282) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy po- 
leca wpisanie do rejestru dla stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych przy istniejącej 
firmie: „Towarzystwo pożyczek i oszezę ności 
w Wiśniczu nowym, stowarzyszenie zareje- 
strowane z ograniczoną poręką*. 

1. że p. Henryk Markiewicz, dotychcza- 
sowy dyrektor, i p. Autoni Zarzycki, dotych- 
czasowy zastępca dyrektora tego towarzystwa, 
z rejestru wykreśleni, a natomiast, 

2. Antoni Zarzycki jako dyrektor, zaś 
Franciszek Zawisza, jako zastępca dyrektora, 
do rejestru wpisani zostają 1 


ppanowie akademicy znajdą umieszczenie 


rządna usługa. Bliższa wiadomość: Ajencya dzienni- 
ków i ogłoszeń, Pasaż Hausmana 9. 


ct. każda serya 
10 sztuk. 


SE $ 10 seryj 2 zł. 15 ct. 
olekcya portretów historycznych w for- 
mie marki listowej, wiełkość 60X27 
mm., rytowanych na stali, jedyny pod- 
ręcznik dla młodzieży (tekst niemiecki). 
Dla zamówień z prowineyi należy za- 
liczyć porto z rekom. 15 ct. Ajeneya 
dzienników, pasaż Hausmana. 


OGŁOSZENIE. 
pon 


Gmina miasta Lwowa ogłasza niniejszem licytacyę publiczną na następujące dostawy i roboty dla budowy 


dostawę zasuw i hydrantów; 
. wykonanie budynków mieszkalnych, maszynowych, kotłowych i szop na węgle; 
. wykonanie fundamentów maszynowych; 
. budowę rezerwoarów wodnych z ubijanego betonu; 
. budowę kominów kotłowych i zamurowanie kotłów; 


w domu inteligentnym. Mieszkanie: wielki po- 
kój z osobnym wchodem, wikt domowy dobry i po- | 


śniętem : „Antoni Zarzyeki* względnie „Fran- 
ciszek Zawisza“. 
Kraków, dnia 19 sierpnia 1898. 


L. cz. Uw. 2598/98 (1) (6432 1—2) 

Przeciw Józefowi] Margoschesowi z Tar- 
nowa, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do e. k. sądu obwodowego 
w Tarnowie przez Ozyasza Margoschesa z 
Tarnowa pozew o 500 zł. w. a. 

Na podstawie pozwu wydany został na- 
kaz zapłaty.| 

Celem strzeżenia praw Józefa Margosche- 
sa ustanawia się dr. F'ebusa Salomona adw. 
w Tarnowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Jó- 
zefa Margoschesa w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Tarnów, dnia 1 października 1898. 


L. ez. IV. 1465/862 (6807) 
, C. k. Sąd powiatowy w Obertyn'e po- 

daje do powszechnej wiadomości, że w tus. 
depozycie znajdują się na rzecz masy spad- 
kowej ś p. Eustach>go Ryniewicza z Ozor- 
towca przechowane od 24 lipca 1861 rubel 
srebrny rosyjski, wartości 1 zł 8'/, ct. do 
art. 33/91 i od 20 kwietnia 1868 gotówka 
w kwocie 8 zł. 66'/, et. do art. 9/68. 

Ponieważ od czasu złożenia tego depo- 
zytu upłynęło 80 lat, przeto wzywa się wszyst- 
kich, którzyby jakie prawa do tego depozytu 
sobie rościli, by w ciągu jednego roku, sze- 
ściu tygodni i trzech dni takowe wykazali, 
gdyż inaczej ten depozyt jako przepadły e. k. 
Skarbowi Państwa wydany zostanie. 

C. k. Sąd powiatowy. Oddział I. 

Obertyn, 22 września 1898. 


_prywatne- 


RACE KZ zak 


RF U aA 3 
Także i na raty bez podwyższenia 
cen dywany, portyery, chodniki, kołdry 
watowane, kapy na stoły i łóżka, koce, 
dery na konie, jakoteż wszelkie artykuły 

potrzebne do urządzenia domowego 

w składzie dywanów 835 

„TEPPICHHAUS AU LOUVRE“ 
Lwów, ul. Sykstuska 6(Pas:ż Hausmana) 
Na prowincyę wysyła się cenniki gratis i franko, 


Ern E a I A Z IE KPR EE E E 
Sadzonki drzew leśnych 


i krzewy ozdobne do parków z kultury 
lasowej poleca obszar dworski 
Boerówna, poczta Bochnia. 


Cennik odwrotną pocztą na żądanie. 
907 


ról. stoł. miasta Lwowa. 


6. roboty ziemne i ułożenie rur wodociągowych, tak doprowadzających, jak sieci miejskiej. 


Warunki licytacyjne, ogólne i szczegółowe, na objęcie dostaw 


Urząd budowniczy za nadesłaniem 1 złr. za każdy dział robót. 
Oferty wraz z wszystkimi alegatami, podpisane przez oferenta, zapieczętowane i opatrzone odpowiednim napi- 
sem, frankowane, mają do 1 grudnia, dia budynków i robót około włożenia rur do 15 grudnia b. r., godziny 12-tej 
w południe, być złożone w miejskim Urzędzie budowniczym, gdzie plany i rysunki dla przeglądnięcia są od dnia 
dzisiejszego wyłożone i gdzie można zasięgnąć bliższych wyjaśnień. 
Oprócz tego udziela wyjaśnień kierujący budową inżynier p. O. Smreker w Mannheim, Schwetzingerstr. 15. 


Lwów, dnia 15 października 1898. 
Magistrat król. stoł. miasta. 


i robót dla tychże wodociągów, wydaje miejski 
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S~ Wspierajcie przemysł krajowy "ZER 


Żądajcie wszędzie tutek Niemojowskiego 


odznaczonych dwoma medalami zasługi. 


=" Należy strzedz się przed naśladownietwem. 


RSD 2 a 


BIE ERZE PZĄ 


o oskix ce KOT. 


Drobne ogłoszenia 
od wyrazu petitem 17/, centa, tłustym 
petitem dwa centy. 


G*" powiatowy w Delatynie przyjmie natych- 
miast rutynowanego pisarza tabularnego do sa- 
moistnego efektuowania uchwał. Płaca 1 zł. dziennie. 
* 6648 
soba starsza, władająca j zykiem niemieckim, 
przyjmie posadę jako bona do dwojga dzieci. 
Adres: Ajeneya dzienników Pasaż Hausmana. 


KRBomieszkanie dla młodej osoby przy familii 
(wdowa i córka), ul Baiorego 32, 1. piętro. 


5 kilogr. i sł dkich, 
kuracyjnych Winogr on wielkich 
opłatnie za zaliczką 2 zł. 10 ct. Bik 


Beregszasz 8, (Ungarn). 


Dywany perskie i portyery 
prawdziwe (starożytne) sprzedaje, kupuje i wy- 
pożycza, jakoteż przyjmuje do przechowania 
Skład dywanów „AU LOUVRE“ 


Lwów, ul. Sykstuska l. 6. 
Ulgi w spłatach wedle umowy. 


Nażądanie wysyłamy nasze bogato ilustrowane 
cenniki darmo i opłatnie. 35 


Z Meranu 


KUKACYJNA winogron 


10 funtów brutto wysyła wszędzie 
za 2 zł. 20 et. 
Hans Tauber. Meran (Tyrol). 928 


AAWNAWAWAAA,NA 
Nowości w futrzanych towarach. 
ka.peluszach, bluzach, rekawiczkach 

4.welonach, koronkacb i wstążkach 

po zadziwiająco niskieh cenach. 
„Maison de Nouveautes“ Madame | 
Berta Fiedler, R 
Lwów, plae Kapitulny 1. 3. i 


Prakseda z Sozańskich Stenge! 
Rynek §, I. piętro 
Jak w latach poprzednich, tak i obe- 
enie udziela lekeyi wszystkich tańców 
w salonie swym dla kółek oddzielnych, 
w zakładach naukowych męzkich i żeń- 
skich, oraz w domach prywatnych. 


KOHKYPC. 


C maqgasom I. cemecrpa cero 1898/9 
TOJA IKOJBbHOTO OÓABJIAETCA CHM KOHKypE 
Ha OHY CTHOeHAIO uMeHu loamma u Emm- 
min Xpaer þoanmencos, mo 100 (ero) ssp. 
a. B. POMHYHO, © orpeziseAiem cpoka go 18 
(30) aoaópa 1898 roza. IloxaBaru npochón 
MOTYT, IIOCPEĄCTBOM MMKOJIBHOTO HaCTOATEJG- 
cTBa, B pycckiń Hapoxmnń Maeraryr „Ha- 
ponsa „Jom“ BO JIBBoBi, Koropomy Hpk- 
EiyxyeTĘ nNpaBo HahaBaBiA TońŃ ermuekAzin, 
TAKİM yYJeHHHKH MKÓJ THMHQBIAJBHHX, KO- 
ropmi BnkascyTeA, Io 

a) CyTB rpeko-kaT. OÓpAZa, 

6) cytb igun, 

B) HpaBcTREHHo X0polio Be[yTeA M 

T) B Haykax xopomo yciiBaroT. 

IlepBeHcrBo, npa póBHnx HxaHux, ymi- 
T cpoqHUKM QyHXaTOpa, Ő H. o. IBaHHa 
XpucrofomnmeEca m ero cynpyrn Eunin. 

„.Crureaqner nombzyered craresxiero 
TOJIBKO JO OKÓHTAHA Hayk THMHAZAJBANX, 
T. €. 40 okómdanA VIII kmacn. 

Or ynpaBaatomoro Costra Hneraryra 
„Hapozami Mom“. 948 
JI5B0B, 30 cemraópa (12 okmaópa) 1898. 
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Sokal i Lilien. 
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Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 


RRS OPEJPCZOE GSZZEGTAA EZ TW 
kai pd NEJ BEŻ ty ROOTA 


w gotówce z potrąceniem 20 pre. 
wiedeńskie losy po 50 ct. 


j polecają: Kitz i Stoff, M. Klarfeld, 
baum, Gustaw Max, Aug. Schellenberg i Syn, Samuely i Landau, 
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Filip Poschinger 
Fabryka strzelb w Ferlach 
(Karyntya) 


GNYSZEZA 


odznaczona wielu medalami i złotym krzyżem za- 
sługi z koroną, poleca znakomicie wykonane strzelby 
dobrze ostrzelane, w e. k. zakładach doświade/al- 
nych urzędownie wypróbowane, po miernych cenach 
Za dobrą robotę i dobre strzały gwara:tuję 
Cenni-i darmo. 929 


stawa ogólna 
wajyrw£ PZA 0, wschodnich I innych 
AG PSA obcych I krajowych 
ia aE Aann A dywanów, portyer, 
firanek i chodników, 
otwarta przez cały 
dzień, w nocy zaś 
przy  elektrycznem 
oświetleniu. Wstęp 
wolny. Zdumiewają- 
"Ry co tanie ceny są na 
ae szystkich towarach 
3% dokładnie uwidocz- 
Aah nione. Ulgi w spła- 
BLA Wztach wedle umowy. 
F Uprasza się każdego, 
o kto eoś zakupić pra- 
gnie, by wprzód obejrzał tę wystawę. Na prowincyę 
cenniki darmo i opłatnie. Listy adresować należy: 
Skład dywanów „AU LOUVRE“, Lwów, 
ul. Sykstuska (Pasaż Hensmana). 
KE RAR 
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Wielki magazyn 
M. Iscovitscha Braci 


Wiednia, 
Lwów, plac Halicki l. 2. 


naprzeciw Banku hipotecz. 
polecają na sezon obecny: 


Paltoty zimowe od zł. 17.— 
Ubrania marynarkowe 14.— 
Ubrania żakietowe »  18.— 
Ubrania angłezowe $ 20.— 
Ubrania frakowe A 28.— 


Uwaga! 
Dla PP.o.k. Urzędników państwowych 
po sprzedaży za okazaniem karty legi- 
tymacyjnej 10 pre. opustu. 953 


Medal Złoty — Hors Concours 


me DUSZNOŚĆ 
KASZEL, ZAKATARZENIE, NEWRALCIE 


|| Fumigator piersiowy ESPIC do nakadzania 
© jest najskuteczniejszymm środkiem do pokonania | 
M słabości organów oddechowych. j 
M Cygaretki I SPIC'a były pierwsze które przepisy- 
5 wano przeciw Astmie i jedyne których rozgłos utrwalito |] 
Ñ sześćdziesięcioletnie powodzenie. e} 
J Przyjęte w szpitalach francuskich i zagranicznych i upo- $i 
H) ważnione specyalnie w Cesarstwie Rossyjskiem z następującą Ri 
m wzmianką : 9 
z «Rada Lekarska Cesarstwa, biorąc na wagą że% 
«Cygaretka przeciw Astmie Espic'a są rzeczy wiście 
| «skuteczne w napadach Astmy, upoważniaj 
Ñ «oprowadzanie tego speoyfiku do Rossyi » I 
A Proszek antyastmatyczny ESPIC'a składający się z tych fi 
$ samych roślin co cygaretka, zalecany jest szczegolnie osobom $ 
K delikatnym, którym z trudnością przychodzi używanie tych $ 
i ostatnich. 
A WE WSŁYSTKICH ZNACINYCH APTRKACH FRANCYI | ZAGRANICĄ. gj 
© Sprzedaż nurtowu: 20, ul. Saint-Lazara, w Paryżu, 
5 Wymagać własnoręczny podpis jak wyżej. 
PULSE] A 27 LND. Ze: 
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Główna wygr. I 
Główna wygr. 25.000 kor. 5 
Główna wygr. 10.000 kor. £ 


2 
KĆ | 


M. Jonasz, Kormann i Feigen- $E 


Si 
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PRZE ETIT Z 
OPN EE, 


Najtańszem i najlepszem źródłem zakupu wszelkiego rodzaju papierów 
przyborów szkolnych i kancelaryjnych, oraz towarów 
wchodzących w zakres palenia, jest sklep 732 


S. W. Niemojowskiego, Lwów, plac Maryacki 8. 


_Szezegółowe cenniki rozsyła się franko. 


LLIETA We LFUWIĘ. 


C006566066660665666666606666 


K © Leśnictwo Zassów pod Czarną 


(op. Zassów, stacya kolei i telegr. Czarna) 
rozsyła od [5 października sadzonki leśne, drzewka 
parkowe. krzewy i roślinv pnące, 
Cenniki odwrotną pocztą opłatnie. 


868 


(SYRIUSZ) 
Lwów, ulica Zamarstynowska 1. 11 (dom 
własny), ul. Trzeciego Maja 1. 8 
poleca 18 
Wyborne kawy wprost z Ameryki 
pół kl. od 75 et. 
Najlepsze herbaty pół kl. od 1 zł. 50 ct. 
Koniak kuracyjny butelka od 1 zł. 80 ct. 
Najlepszy rum 1/8 litry od 1 zł. 20 ct. 
Kskao bolenderskie pół kl. 1 zł. 99 ct. 


835 


Skład dywanów „AU LOUVRE“ Š 


SB wów, ul. Sykstuska 6 (Pasaż Hsusmana) 
8 Także i na raty bez podwyższenia cen. * 
Dla prowineyi cenniki gratis i franko. 


or Ięry" 


Biuro t 
rządownie autoryzowanego geometry cywilnego 
Mieczysława Haussera 
znajduje się ebeenie przy ulicy Batorego 1. 6, we Lwowie. 


W zakres czynności autoryzowanego geometry cywilnego wchodzą następujące czynności: podział 
pól i lasów na sekcye, uregulowanie folwarków, uregulowanie i wytyczenie granie zatartych lub 
spornych. wydziełanie przy podziałach familijnych, informacye w sprawach posiadłości grunto- 
wych w stosuuku z tabulą, z ewideneyą i z opodatkowaniem stojące, sporządzanie planów sytua- 
cyjnych i t. d. — Wymienione czynności wykonują się w możliwie E A czasie i za 
umiarkowanem wynagrodzeniem. 780 
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h rbaty, kawy i wina 


EDMUNDA RIEDLA 


we Lwowie, plac Maryacki 1. 10 


poleca 


horzatę zbioru majowego 
bezpośrednio z Gfin sprowadzoną, ciemno naciągającą , z wybornym 
smakiem i aromatyczną wonią. 
1a kl. Congo czarna nr. 1 zł. 1.60 */s kl- Pecco kwiat.najprzd. nr.8 zł. 
„ Souchong czarna nr. 2 p „ Gunpowder ziel perł. nr.9 „ 
5 „ zbiór majowy nr.3 „ 3.— Ą p = „ or.10 
„  Kaysów A S Imperial ziel. perł. nr.11 „ 
n»n Melange de Londres nr.5 „ Mandarin żółta krw. nr.12 „ 
„  Peeeo kwiatowej nr. 6 „ 3— Wysiewki z własn. herbat „ 
” kwiat. karawan. ar.7 „ 4. — z najlepsz. herbat „ 
„ Ceny herbaty oznaczone na pół kilo, w paezk»ch *ig, 1/4 i */ą kilo. 
akowanie nie liczy sie. 306 
Zamówienia z prowincyi załatwia się odwrotną pocztą. 


JULIAN SOLIK 
(przedtem Fr. Mroziński) 


we Lwowie, ul. Sobieskiego 1. 7, * 


poleca wszelkie gatunki futer, a mianowicie: futra do podróży, paletoty męskie i dam- 
skie, podług najnowszych faso ów, rotondy, katanki, kołnierze, peleryny, zarękawki, czapki, mę- 
skie i damskie kołpaki, skóry we wszystkieh gatunkach, wierzchy gotowe do futer męskich i 
damskich, Materye najnowsze na wierzchy w największym wyborze. Wyszezególnione 
tu towary znajdują się na składzie. 
"A 


MS. Ceny umiarkowane stałe. 
Dla P. T. Publiczności i Przewielebnego Duchowieństwa spłaty miesięcznemi ratami, 
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Ogłoszenie 


Zarząd masy konkursowej Natana Baumana synowie podaje niniejszem do wiadomości, 
że na podstawie uchwały Wydziału wierzycieli nastąpi ryczałtową sprzedaż całego składu 
towarów korzennych tejże masy konkursowej w drodze ofertowej pod następującymi warun- 
kami: 

1. Zarząd masy konkursowej sprzedaje cały skład towarów korzennych t. j. wszelkie 
zapasy towarów korzennych wraz z inwentarzem znajdujące się w sklepie pod 1. 18. przy ul. 
Ruskiej tudzież w magazynie pod l. 20. przy ul. Ruskiej, jak niemniej w magazynie e. k. 
urzędu cłowego we Lwowie ryczałtem i hurtownie, bez wszelkiej odpowiedzialności za ilość, 
wartości i jakość towarów najwyżej ofiarującemu. 

2. Zarząd masy konkursowej zastrzega sobie jednak prawo odmówić zatwierdzenia 
wszystkim ofertom, gdyby je uważał za nieodpowiednie i rozpisać badź to ponowną rozprawę 
ofertowa, bądź to wybrać inny sposób realizacji. ; 

3. Towary oglądać można w dniach 23, 24 i 25 b. m. od godziny 11—12 przed po- 
łudniem i od godziny 3-- 4 po południu. 

4. Oferty pisemne, opieczętowane mają być wnoszone na ręce podpisanego zarządcy 
masy konkursowej (ul. Kazmierzowska 1l. 45) najdalej do dnia 26. października 1898 o go- 
dzinie 12 w południe, a każdy oferent winien nadto złożyć tytułem wadyum kwotę 400 złr. 
w gotówce lub papierach wartościowych, pupilarne bezpieczeństwo mających, za pokwitowa- 
niem. Po rozstrzygnięciu o ofertach, wadyum oferentów, których propozycye odrzucono, zosta- 
nie im bezwłocznie zwrócone, wadyum oferenta, który się utrzyma, zostanie wliczone w cenę 
kupna, a w razie niedotrzymania umowy ze strony oferenta przepada na rzecz masy kon- 
kursowej Natana Baumana synowie. , 

5. Oferent, którego oferta zostanie przyjętą, winien ofiarowaną ceny kupna złożyć w go- 
tówce najdalej w 3 dni po zawiadomieniu go o przyjęciu oferty i uprzątnąć lokale z towa- 
rów njdalejda o 1. listopada b. r. Inwentarz zaśpokoju do śniadań dopiero 1. lutego 1899 
może ibyć na własność odebrany i w tym dniumusi być uprzątnięty. — 

6. Oferenci zrzekają się praw ewikeyi ($. 922. u. c.) unieważnienia ponad połowę 
wartości tudzież dotrzymania terminów w $. 862 u. e. iart. 318 i 319 u. h. zakreślonych. 

Lwów, 16. października 1898. 944 
Zarządca masy konkursowej Natana Baumana synowie. 
Dr. St. Hahn, 
adwokat krajowy ul. Kazimierzowska | 45. 


(Zarzadca Wł J Weber) Papier fabryk! papia I Patkowsstch 


